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0 granice
„planowości”

Niema dziś może bardziej jałowej 
rzeczy, nad dyskusję o t. zw.. „plano­
wej gospodarce“. Nie jest to nawet 
dyskusja, ale jednostronne ataki na 
liberalizm, którego, pojmowanego 
„sensu stricto“, nikt nie broni. Herol­
dowie „planowej gospodarki“ sztur­
mują i zdobywają papierowe forty, po­
zbawione załogi, nie zdając sobie spra­
wy, że przez to ani o jeden krok nie 
zbliżają się do rozwiązania problema­
tu, jak ma wyglądać ustrój życia go­
spodarczego w Polsce.

Każdy rozsądny człowiek rozumie, 
że skoro zwykła, orężna wojna musi 
się odbywać na podstawie planów’, to 
tembardziej wojno gospodarcza, toczą­
ca się na wewnętrznym i zewnętrz­
nym froncie światowych rynków, bez 
planów obejść się nie może. Wszyscy 
też godzą się w tern, że' wykonawcą pla­
nu gospodarczego dla danego państwa 
musi być jego rząd, że ten rząd ma 
obowiązek regulować, koordynować 
procesy gospodarcze, wzmacniać je 
od wewnątrz j osłaniać na zewnątrz.

Co do tego niema różnicy zdań, a 
więc niema i sporu. Rozbieżności za­
czynają się dopiero, gdy chodzi o za­
kreślenie granic planowości.

Aby t, zw. „planowa gospodarka" 
wydała dobre dla życia gospodarczego 
rezultaty, czyli aby przyczyniła się do 
wzrostu wytwórczości i spożycia, do 
Pomnażania kapitału i dochodtu naro­
dowego, powinna ona — naszem zda­
niem — opierać się na następujących 
założeniach:

1) Musi istnieć jeden plan, obejmu­
jący całość gospodarstwa narodowego, 
a nie szereg, niepowiązanych między 
sobą, a często nawet sprzecznych pla­
nów.

2) Działalność państwa wanna 
stwarzać warunki dla inicjatywy, pra­
cy i kapitału prywatnego, a nie ni­
szczyć je przez etatystyczną konku­
rencję.

3) Koszty planowości powinny być 
mniejsze, aniżeli straty, jakieby go­
spodarstwo poniosło, gdyby było pozo­
stawione liberalnemu chaosowi.

Sądzimy, że w tych trzech punk- 
acb mieści się to wszystko, czego ży- 

Cle gospodarcze ma prawo wymagać od 
Państwa, jako wykonawcy planu.

Samo przez się zrozumiałe jest, że 
Plan musi być dobry: powinien wywo­
zić się nie z doktryn i biurokratycz- 
nej zachłanności, ale z realnych wa­
runków } aktualnych potrzeb gospo- 
acstwa narodowego.

A teraz spróbujemy dać odpowiedź 
na Pytanie: czy nasza rzeczywistość 
odpowiada powyższym warunkom.

Waźmiemy w tym celu aktualny 
Przykład z ostatniej doby.

¿wiązek właścicieli autobusów zło- 
zył rządowi memorjał. w którym żali 
®le na Politykę ministerstwa komuni­
ki Ministerstwo to żąda mianowi- 

Cle- abv taryfa osobowa i towarowa w 
autobusach, kursujących w pobliżu li-

Ostra deklaracja Mussoliniego
Włochy dążą do anektowania Abisynii - W razie zastosowania sankcyj przez L. N., 

Włochy stawią opór wszystkiemi siłami na lądzie, morzu i w powietrzu
Londyn (Pat) Mussolini udzielił 

wywiadu specjalnemu korespondento­
wi „Daily Mail“ —- Ward Priceowi W 
wywiadzie tym duce m in powiedział: 
„Jeżeli na posiedzeniu radv Ligi Na­
rodów byłyby przegłosowane sankcie 
przeciwko Włochom, Włochy nie­
zwłocznie wystąpiłyby z Ligi Gdvby 
zastosowano sankcje przeciwko Wło­

chom spotkałyby się one ze zbrojnym 
oporem ze strony Włoch“.

Następnie Mussolini zapowiedział, 
iż wyśle delegację na posiedzenie rady 
Ligi, by przed całym światem wyraź­
nie przedstawić tezę wioska. Mussoli­
ni protestuje przeciwko traktowaniu 
Włoch na równi z Abisynją. Dopóki 
Abisynja nie ustąpi — powiedział szef 
rządu włoskiego — niema najmniej­
szej nadziei na zmianę stanowiska 
Włoch. Gdyby Liga nie cofnęła się 
przed rozszerzeniem odległej kolonial­
nej kampanji w ogólną wojnę euro­
pejską, kosztem dziesiątków miljonów 
ludzkich egzystencyj, wina całkowicie 
ciążyłaby na Lidze Narodów. Jeżeli Li­

W jułrzejsnem wydaniu glównem:
KSIĄŻKA O MICKIEWICZU-POECIE

przez prof. U. J. dr. IF. Folkierakiego

nii kolejowych, nie była niższa od tary­
fy kolejowej. Właściciele autobusów do­
wodzą, że to stanowisko ministerstwa 
uniemożliwia im prowadzenie przed­
siębiorstw.

Mamy tu klasycznie ujemny przy­
kład gospodarki planowej.

1) Plan ogólny rządu od r. 1932 po­
lega na t. zw. równaniu w dół, czyli na 
obniżaniu cen do poziomu rolnictwa 
Czy taryfy kolejowe już ten poziom 
osiągnęły? Nie. Ale koleje mają własny 
plan kolejowy, jakim jest dążenie do 
równowagi budżetowej tego przedsię­
biorstwa państwowego. Przeto zarząd 
kolei — wbrew ogólnemu planowi 
rządu. — nietylko utrzymuje „prze­
rost“ własnych taryf, ale zmusza do 
„równania w górę" także przedsiębior­
ców prywatnych.

2) Państwo konkuruje z prywat­
nym przedsiębiorcą, wyzyskując swoje

, uprzywilejowane stanowisko, w. ten

ga zastosowałaby, jako sankcje bloka­
dę portów włoskich, łub zamknięcie 
kanału suezkiearo. Włochy stawiłyby 
opór wszystkiemi swemi siłami na lą­
dzie morzu i U’ powietrzu

Mussolini szczerze przyznał, iż pra­
gnie aneksji Abisynji, ponieważ Wło­
chy potrzebuia wielkich obszarów dla 
swej kolonizacji. Z chwilą, gdy Abi­

synja zostanie otwarta dla włoskiej 
kolonizacji, wszystkie kolonjaine aspi­
racje Włoch byłyby w zupełności 
osiągnięte. .

Mussolini oświadczył również, iż 
warunki finansowe Włoch nie wzbu­
dzają żadnego zaniepokojenia Ludność 
Włoch — dodał ducce — entuzjastycz­
nie popiera ustrój faszystowski. Nieza­
służona rana zadana pod Aduą z powo­
du której serce narodu wioskiego cier­
piało lat 40, musi być obecnie raz na- 
zawsze zagojona.

Nie możemy teTaz — zakończył swój 
wywiad Mussolini — cofać się. 200 
tysięcy włoskich karabinów we wschod-

sposób, że każę mu brać niegospodar­
cze ceny, przez co w rezultacie niszczy 
inicjatywę, pracę i kapitał tego przed­
siębiorcy.

3) W ten sposób państwo nakłada 
na życie gospodarcze dodatkowy ukry­
ty podatek. Planowość jest w danym 
wypadku droższa od wolnej konku­
rencji, odi wyklinanego liberalizmu 
gospodarczego — i to ze stratą dla go­
spodarstwa jako całości, a z korzyścią 
tylko dla jednego przedsiębiorstwa 
państwowego.

Przykład ten nie jest wcale odosob­
nionym wyjątkiem. Potwierdza on ko­
nieczność zakreślenia gospodarce pla­
nowej ścisłych granic, których przekra­
czać nie powinna, choćby nawet miał 
na tem ucierpieć budżet i prestiż przed­
siębiorcy państwowego .0 tych grani­
cach mówi się i pisze, ale w praktyce 
nie zawsze pamięta. M. K.

niej Afryce zaczęłoby działać bez roz­
kazu.

Londyn. (PAT.) Agencja Reutera 
donosi, że w prasie nowojorskiej uka­
zały się dziś wiadomości, oparte na cy­
tatach z prasy włoskiej, o tem, iż Wło­
chy zamierzają zaatakować Maltę i że 
W. Brytanja wzmacnia swe siły ną mo­
rzu śródziemnem. „Herald Tribune“ 
z tego powodu pisze: „Wydaje się nie- 
wiarogodnem, aby Mussolini zdecydo­
wał się na czyn, który miałby fatalne 
następstwa. Atak na Maltę równałby 
się wypowiedzeniu wojny.

Londyn. (Teł. wł.) Rząd angiel­
ski kontynuuje wzmacnianie punktów 
strategicznych na bliskim Wschodzie, 
szczególnie w pobliżu Suezu.

Dzięki zbiegowi okoliczności, w któ­
rym możnaby się dopatrzeć pewnej pla­
nowości, flota śródziemnomorska od­
bywa obecnie swe programowe pływa­
nie.

Według wiadomości z Malty, okrę­
ty linjowe „Revenge“ i Valiant“ (każ­
dy po 34.000 t), oraz pierwsza i trzecia 
eskadra krążowników i awjomatka 
„Glorius“ <23.200 t) odpłyną w przyszły 
czwartek do Aleksandrii. Inne jednost­
ki floty angielskiej odpłyną do Port 
Saidu, Suezu, Akry i Haify.

Warszawa. (Teł. w.). „Kurjer 
Warszawski“ podaje szereg depesz 
stwierdzających zaostrzenie się kon­
fliktu pomiędzy Włochami a Anglją.

„Paris Midi“ donosi, że w pewnych 
kołach uważają, iż Anglja dąży do o- 
puszczenia Malty i przypomina o- 
świadczenie jednej z wybitnych osobi­
stości włoskich, że Włochy doprowa­
dzone do ostateczności mogą Maltę 
zniszczyć.

„Journal des Debats“ donosi, że 
władze na Malcie nakazały budowę 
schronów na wypadek ataków lotni­
czych.

Londyńska prasa niedzielna pełna 
jest rewelacyj na temat rzekomo anty- 
angielskich intencyj Mussoliniego. 
„The Poeple“ twierdzi, że gabinet an­
gielski posiada informacje, iż Włochy 
zamierzają zażądać od Anglji części 
wyspy Malty i Cypru oraz jej obec­
nych praw w Egipcie.

W Abisynji obrona ma być pasyw­
na, a rozkaz Negusa poleca w razie a- 
taku lotniczego opuszczenie przez lud­
ność domów i ucieczkę w lasy. O zbli­
żeniu się nieprzyjaciela ludność będzie 
zawiadomiona wystrzałami.

W końcu tygodnia przyjedzie do 
Paryża Eden, aby z Lavalem ustalić 
taktykę podczas wrześniowego posie­
dzenia Rady Ligi. Chodzi o wzajemne 
zbliżenie się, zwłaszcza, że podczas o- 
statniej rozmowy przed wyjazdem 
Edena z Paryża Laval dał mu do zrozu­
mienia, że Francja chce uniknąć wzię­
cia udziału w akcji zwróconej przeciw­
ko Włochom. (w-)

Protest
Stanów Zjednoczonych
Moskwa. (PAT.) Ambasador a- 

merykański Bullitt złożył wczoraj z 
polecenia swojego rządu kierownikowi 
komisariatu spraw zagranicznych Kre- 
stińskiemu notę, w której, zwracając 
uwagę rządu sowieckiego na działal­
ność siódmego kongresu Kominternu, 
protestuje przeciw’ko pogwałceniu zo­
bowiązań, zaciągniętych przez komi­
sarza Litwinowa co do niemieszania 
się w sprawy wewnętrzne Stanów Zjed-

, noczonych.
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Minister finansów Rzeszy 
n niemieckiej polityce finansowo-gospodarczej

Nśemcy odrzucają stanowczo jakiekolwiek sugestie o zastosowaniu u siebie dewalu­
acji - Powrót do „starej praskiej oszczędności“.

B e r 1 i n. (PAT.J Na otwarciu tar­
gów lipskich wygłosił min finansów 
Rzeszy Sehwerin-Krosig przemówienie, 
poświęcone niemieckiej polityce finan­
sowej i gospodarczej. Minister zazna­
czył na wstępie, iż zagadnienie nie­
mieckich długów zagranicznych roz­
wiązane być może zupo mocą dwóch 
sposobów: albo drogą redukcji opro­
centowania i amortyzacji w związku 
z czasowem moratorjum. albo też dro­
gą uzyskania przez Niemcy nadwyżek 
eksportowych. Inne rozwiązanie bę­
dzie niemożliwe, dc^sóki niemieckie 
wysiłki w kierunku wzmożenia wywo­
zu napotykać będą na przeciwzarzą- 
dzenia handlowe i walutowe ze strony 
zagranicy.

Odpierając zarzut, iż Rzesza sama 
uniemożliwiła spłatę swych długów 
zagranicznych i że wzmożony import 
śprowców ze strony Niemiec przyczy­
nił się do zniszczenia nadwyżki z nie­
mieckiego wywozu, minister zajął się 
uzasadnieniem nowego planu polityki 
handlowej Rzeszy, podkreślając, ' iż 
Niemcy sanie nigdy nie uważały tego 
planu za idealne rozwiązanie, ale u- 
ważają go za nieunikniony skutek za­
rządzeń i stanu rzeczy, za które Niem­
cy nie ponoszą odpowiedzialności.

W ostrym tonie protestował mini­
ster przeciw temu, iż narzuca się Niem­
com radę o rozwiązanie kryzysu go­
spodarczego na drodze dewaluacji. — 
Niemcy — mówił minister — odrzu­
cają stanowczo jakiekolwiek sugestje 
co do zastosowania u siebie dewaluacji.

Przechodząc do omówienia zarzą­
dzeń, mających na celu wewnętrzną 
konsolidację gospodarczą Rzeszy, dr. 
Sehwerin-Krosig wskazał m. in. na 
spadek bezrobocia, jako na ważne na­
stępstwo reformy systemu podatkowe­
go. Jedną z najważniejszych zasług 
kanclerza Hitlera, jest to. iż ż narodu 
wymierającego uczynił on naród żywy, 
przywracając mu suwerenność zbroj­
ną, stawiając przed nim pozytywne 
cele polityki ludnościowej.

Dla spełnienia zadań budżetowych 
i usunięcia luk. pozostałych po budże-

Ciidsm ocaleni
B u s h i r, (PAT). Aeroplan pasa­

żerek: linji holenderskiej po wzniesie­
niu się w powietrze stanął w płomie­
niach. Pilot nie tracąc zimnej krwi 
zdołał opuścić się na ziemię i uratować 
wszystkich pasażerów’. Przy wyskaki­
waniu z gondoli samolotu jedna z pa­
sażerek została raniona w głowę. Aero­
plan spalił sie doszczętnie.

Zcjnr, syna Edisona
Nowy Jo r k. (PAT) Z powodu 

ataku sercowego zmarł nagle Tomasz 
Edison, syn słynnego wynalazcy.

śmierć b. embssadora
N o w y .1 o r k. (PAT.) Dzisiaj rano 

na udar serca zmarł John Willys. były 
ambasador Stanów Zjednoczonych 
przy rządzie R. P. John Willys był 
chory od dłuższego czasu.

Na folwarku pod Yiliacoublay w pobli­
żu Paryża, wybuchł pożar, który zniszczył 
całkowicie spichrz, pełen zboża, i owczar­
nię. w której zginęło w płomieniach 90f. o- 
wiec.

*
Stały delegat Jugosławii do Ligi Naro­

dów Toticz został mianowany posłem w 
Waszyngtonie. i

X*
Z Akwizgranu donoszą, iż wskutek nie­

ostrożności pasterzy, palących ognisko, za­
palił się las sosnowy. Ogień, który rozsze­
rzył się z niezwykłą szybkością, zniszczył 
przeszło 100 morgów lasu.

*
W Stambule zaobserwowane zostały 

liczne wypadki tyfusu. Panuje obawa wy­
buchu epidemji. Dotychczas zarejestrowa­
no lótkwypadków lei choroby. Szpitale są 
Przepełnione

❖
Z Kolonii donoszą, że w miejscowości 

Waldniel /Dolna Nadrenia) w czasie burze­
nia jednego z domów zawaliła się ściana, 
przygniatając pracujących tam robotni­
ków. Jedna osoba została zabita, jedna 
ciężko ranna.

tach z okresów kryzysowych, trzeba . mi kanclerz Hitler, ciągnął minister 
będzie wielkich ofiar Musimy skupić j finansów Rzeszy. Będziemy musieli 
się przy wykonaniu wielkich zadań ¡wrócić do starej pruskiej oszczędności 
politycznych, jakie postawił przed na- I z okresu wielkich królów pruskich.

Trąba powietrzna nad Genuą
Huragan pozrywał kilka okrętów s kotwicy i powywracał 

wagony i dźwigi portowe. — Zabici i ranni.
Genua. (PAT.) Nad miastem i por­

tem przeszedł huragan, który spowodo­
wał olbrzymie szkody Wiatr pozry­
wał dachy na wielu domach. Kilka 
ulic zostało całkowicie zalanych Słupy 
telegraficzne w wielu miejscach leżą 
pokotem Burza osiągnęła maksymal­
ne nasilenie o godz. 17-ej. Trąba po­

Zamach
przyczyna katastrofy pod Lwowem
L wó w. (Tel. wl.) Jak już donosi­

liśmy, w nocy z piątku na sobotę, 
o godz 0.15 między stacjami Zimna- 
wodia i Lwów, na kiłom 335, kolo 
budki dróżnika w lesie Biłhorskim 
(sześć kilometrów od Lwowa) wykoleił 
się ekspress międzynarodowy Berlin— 
Bukareszt, zdążający do Lwowa. Z 
szyn, rozkręconych przez 
zbrodniczą rękę, wyskoczył pa­
rowóz i pięć wagonów

Tylko dzięki temu, że pociąg oył 
słabo obsadzony i m i a i z w ól n i o n ą 
s z y b k o ś ć. liczba ofiar katastrofy 
była niewielka i wyniosła 10 osób rao- 
tiych.w tern jedna ciężko,

Śledztwo było prowadzone na miej­
scu katastrofy przez całą sobotę. W go­

Prawybory do Senatu
W niedzielę odibyły się prawybory 

do Senatu, t. zn. wybory elektorów, 
którzy zkolej wybiora senatorów.

Przypominamy, że prawo wy­
boru elektorów- do Senatu wedle 
uchwalonej przez B. B. ordynacji po­
siada na obszarze całego państwa tylko 
ok. 250.000 osób, a mianowicie osoby, 
odznaczone niektóremi orderami, człon­
kowie samorządu terytorialnego, kie­
rownicy organizacyj gospodarczych, 
zawodowych itd- oraz osoby, posiada­
jące ukończona szkołę wyższa tub za­
wodową stopnia licealnego

W praktyce więc są to głównie 
urzędnicy, nauczyciele, prezesi i człon­
kowie zarządów organizacyj gospodar­
czych, zawodowi wojskowi i wogóle 
osoby materjalnie zależne.

Mimo, że uprawnieni do udziału w 
niedzłelnenr głosowaniu rekrutowali 
się przeważnie ze sfer, zależnych od 
czynników miarodajnych, procent tych, 
którzy się na zebranie wyborcze istot­
nie stawili, wynosił — według dotych­
czasowych informacyj • — przeważnie 
fylko 50 do 60

Warszawa. (Tel. wł.). Niedzielne 
wybory delegatów do kolegjów wybor­
czych do Senatu skupiły w Warszawie 
— według źródeł „sanacyjnych“ — 
około 50 proc, uprawnionych do głoso­
wania. Przeważnie głosowali wojsko­
wi i urzędnicy. W szeregu okręgów 
frekwencja wynosiła poniżej 50 proc.; 
tak np. w obwodzie Bagatela, do któ­
rego należał m. in. pałac Belwederski 
i sąsiednie gmachy, na 108 uprawnio­
nych przybyło 49.

Zebrania trwały od 20 minut do 2 
godzin. Dochodziło niekiedy do sytua- 
cyj dość skomplikowanych. Mianowi­
cie nikt nie znał kandydatów na dele­
gatów i dlatego wiele osób domagało 
się wyjaśnień, ale przewodniczący ko- 
misyj nie dopuszczali do nich. Głoso­
wania odbywały się niekiedy kilka­
krotnie.

Przy głosowaniu doszło w kilku ko- 
i misjach do ostrych nieporozumień, W

wietrzna, która przeszła nad portem, 
pozrywała kilka okrętów z kotwicy, 
powywracała wagony i dźwigi portowe. 
Rusztowania, wzniesione przy budo­
wanym w pobliżu portu moście, zostały 
zwalone. 5 osób utraciło życie, prze­
szło 30 odniosło poważne rany. Wła­
dze zorganizowały akcję ratunkową.

dzinach popołudniowych władze pro­
kuratorskie zezwoliły przedstawicie­
lom prasy podać wiadomość, że ma się 
do czynienia ze zbrodniczym zama­
chem, dokonanym przez rozkręcenie 
szyn.

Nietrudno się domyśleć, że spraw­
ców katastrofy kolejowej pod Lwowem 
upatrywać należy w radykalnych ko­
łach sabotażyśtów ukraińskich

Marjań Szutta, który uległ wstrzą­
sowi w katastrofie kolejowej pod Lwo­
wem, mieszka w Poznaniu przy ulicy 
Szwajcarskiej 5 m 11 i jest pracowni­
kiem warsztatów kolejowych w Pozna­
niu. Do Pozhania już wrócił i podjął 
przerwaną pracę.

jednym z obwodów przewodniczący, o- 
debrawszy kartki, otwierał je i rozkła­
dał. Zwrócono mu uwagę, że uchybia 
to zasadzie tajności głosowania. Wte­
dy przewodniczący odparł, że ordyna­
cja wyborcza nigdzie nie mówi o taj­
ności głosowania na zebraniach, wy­
bierających kolegja wyborcze do Se­
natu.

Na jednem z zebrań, gdy zobaczono 
pomiędzy przybyłymi min. Zawadzkie­
go, zgłoszono jego kandydaturę, a gdy 
spostrzeżono i min. Becka, postawiono 
również kandydaturę i tego ministra. 
Przy głosowaniu kandydatura p. 
Becka upadła. (w’)

Poznań. Mimo, że listy osób, za­
rejestrowanych do prawyborów senac­
kich, wykazywały bardzo wielkie luki, 
oraz mimo, że wśród zarejestrowanych 
przygniatająca większość stanowią 
urzędnicy, nauczyciele i wogóle ludzie 
zależni, na 5124 z osób zarejestrowa­
nych stawiło się na zebraniach prawy- 
borczych w Poznaniu osób tylko 3325. 
Wybrano 49 elektorów. Przepadł w wy­
borach — jak nas informują — m. in. 
prof. Jakubski.

Warszawa. (Tel. wł.). Doniesie­
nia, nadchodzące z różnych stron kra,- 
ju, stwierdzają, że w wyborach elekto­
rów do Senatu brało udział około 50 
proc, uprawnionych; wśród głosujących 
znaczną większość stanowili wojskowi 
i urzędnicy.

W Wilnie i Lwowie frekwencja w 
wielu okręgach nie dochodziła do 50 
proc.

W kołach „sanacyjnych“ liczono na 
znacznie większy odsetek.

Warszawa (tel. wł.) „Sanacyj­
ne c nniki kierownicze nie zrezygno­
wały mimo ^wszystko z prób wciągnię­
cia Akcji Katolickiej do swych planów 
partyjno-wyborczych. Ponieważ jed­
nak zaangażowanie bezpośrednie Akcji 
Katolickiej okazało się niemożliwe, 
przeto czynniki wspomniane usiłują 
cel swój osiągnąć na drodze pośredniej 
przez pozyskiwanie dla ciał parlamen­
tarnych ludzi czołowych Akcji Kato­
lickiej

Właśnie dowiaduję się, że tutej­
sze kierownicze sfery „sanacyjne“ 
zwróciły się do poznańskiej „sanacji“ 
z usilnem wezwaniem, by dla Senatu 
pozyskały Adolfa hr. Bnińakiego, pre­

zesa Naczelnego Instytutu Akcji Kato- 
lickiej na całą Polskę. Rzec? inna, że 
na skuteczność tych zabiegów nawet 
inicjatorzy ich patrzą podobno pesv. 
mistycznie.

Orły carskie zejdą z Kremlu
Paryż. (PAT.) „Le petit Parisien“ 

donosi z Moskwy, że na mocy decyzji 
rady komisarzy ludowych i centralne- 
go komitetu partji, słjmne orty carskie 
na Kremlu, które przetrwały rewolu­
cję, mają być usunięte i zastąpione 
przez wielką gwiazdę 5-cioramienną 
która zawisnąć ma nad Kremlem w 
dniu 7 października rb. w „święto re­
wolucji“.

Kurs dolara. Dziś rano notowano kuiB 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War-
szawie 5.24 — 5.25 zł, w Gdańsku na War­
szawę 5.27 zł.

Kurs marki ulem. Bank Polski oddział 
w Poznaniu, nienotowany.

POZNAŃSKA GIEŁDA P1ENIE2NB
Poznań. 36. 8. 1935j.

Tendencja dzisiejszego zebrania była 
spokojna.

Z pożyczek państwowych ofiarowano 
5% poż. konwer6. po 66.50%, zaś 3% poi. 
budowl. poszukiwano po 41,-—.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K ofiaro­
wano 4j£ liety dolarowe po 40% oraz 4% 
listy złote w zlocie po 42%, jedne i drugie 
bez kursu i obrotu.

Poza tem obracano 4% złotowe listy po 
41,50 w zaofiarowaniu, natomiast 4% listy 
konwert. poszuki vano po 37,50%.

Z akcyj bankowych płacono za Bank 
P V i 91.50.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężne) 
w Poznania.

Kura w procentach nominału 
wzgl w złotych za sztuką

Paniery procentowe
5% państw, poż. konwers. 66,50 O.
3% poż budowl. serja I 41,— P.
i%% złotowe listy zastaw, s. K. z r. 1933

P. Z K. 41,50 O.
4% listy zast konwert. ostempl. P. Z K

37,50 P,
Akcie bankowe i przemysłowe

Bank Polski 91,50 P.
Tendencja spokojna.

Urzędowa ceduła . , 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

Poznań, 26. 8. 1935 r.
Warunki: Handel hurtowy parytet Po* * 
znań, ładunki waoonowo, dostawa bieżąca

za 100 kg.:
Cenv orientacyjne:

Żyto zdr. suche (Usp spok.) 10.76— 
Pszenica (Uspos spoko ja.) . 15,25—
Jęczmień 700—725 g/L • • • 73/0— 
Jęczmień 670—680 g/1. . . . 12,7o—

Usposobienie spokojne.
Owies nowy (Usp. spok.) . • H>00—■

11,00
15.50 
14,25 
13,00

11.50

Mąka
żytnia I gat. 0,55% wł. w. 
iytnia I gat. 0.65% wł. w. 
iytnia II gat. 55—70% wł. w. 
iytnia pośl. pon. 70% wł. w.

Usposobienie spokoine. 
aszenna gat. IA 0-20% wł. w. 
sszenna gat. IB 0-45% wł. w. 
oszenna gat IC 0-55% wł. w. 
oszenna gat ID 0-6f»% wl. w. 
oszenna gat IE 0 65% wł. w. 
aszen. gat. Ii A 20-55% wł. w. 
aszen. gat ITB 20-65% wł. w. 
aszen. gat IID 45-65% wŁ w. 
aszen. gat IIF 55-65% wł. w. 
osz. ga t III A 65-70% wł. w. 
OSZ. gat IIIB 70-75% wł. w.

Usposobienie spokojne. 
Otręby żytnie stand. . . . • 
Dtręby pszen. grube stand. 
Gtręby pszenne średnie st .
Otręby jęczmienne 
Rzepak zimowy .
Rzepik zimowy 
Gorczyca . .
Groch Viktorja 
Mak niebieski 
Inkarnatka . . . _ 
Makuch taian. w taflach 
Makuch rzepakowy w tafl. 
Makuch słoń. w tafl. 42/43%
Śrut Soia.......................
Słoma pszenna luzem . - •

» pszenna prasowana . 
. żytnia luzem • • 
„ żytnia prasowana 
„ owsiana luzem . • • 
„ owsiana prasowana . 
„ jęczmienna luzem . • 
„ jęczmienna nraecw. .

Siano zwykłe luzem • • 
„ zwykłe prasowane • • 
„ nadnoteckie luzem . •

17.75- 18.7J
16.75- 17,7a
14.50- 15,50
12.50- 13,50

27.75- 3°.2ć 
27,25 - 27.75
26.25— 26-75
25.25— 20,75
24.25— 24,7?
23.75- 24,2?
23.25— 23,7o 
21,00— 2150
19.50- 20,00 
is,50— W.0O
16.50- U,00

8,"0 - 0.00 
8.75- 0,23 
8 25- 8,75 
8.25 - 0,. 0 

31 50— 32.50

a
40,00- 42.00 
35,00- 68.00
17.25— 17.??
12.50- 12.;? 
16 2»- 16,i?
18,00
1,75- 
2,35— 
2,00— 
9.50-

19,00
1,05
2,55
2,25
9.75

Ogólne usposobienie spokojne. 
Transakcje na odmiennych 'v^nDl

kach: żyta 845 tonn, pszenicy - ^ąki 
jęczmienia 315 tonn, owsa 7a 4°^ : [cnn, 
żytniej 63,2 tonn, mąki pszennej ~ ’ n..cii 
otrąb żytnich 256 tonn, otrąb P°'c,.roCiju 
165 tonn, grochu Viktoria 105 tonn. y ¡e. 
Eolgera 96 tonn. rzepaku 21 tonn' °mai,u 
nia lnianego 2,5 tonn,. wyki 1,* t°P ' a0 ¡0 
niebieskiego 3 tonn, makuchu ima. £ j_a, 
tonn, makuchu rzepakowego 4o 10 ’
szy jęczmiennej 2,5 tonn.



Numer 389 Kurjer Poznański, wtorek, 27 sierpnia 1985 »» Strona 3
ff**-

żywiołowa manifestacja ludności wybrzeża na cześć armji polskiej
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“)

Gdynia, 25 sierpnia 
Wczorajsza niedziela była w Gdyni

dniem szczególnie uroczystym Do mia­
sta portowego zjechały oddziały woj­
skowe, aby koncentracja rozpocząć je­
sienne manewry w rejonie nadmor­
skim. Takiej ilości żołnierzy Gdynia

Fotomontaż nasz przedstawia 1) zmotoryzowany oddział z reflektorami podczas defilady, 2) msza św. połowa, 3) tłumy ludności 
przypatrującej się wspanialej rewji wojska przed gmachem w Gdyni.

jeszcze nie gościła; nie było bowiem 
na polskiem wybrzeżu koncentracji 
wojsk od chwili przejęcia wybrzeży 
przez oddziały armji polskiej w r. 1920. 
Gdynia przygotowywała się na tę wiel­
ką uroczystość wojskową od kilku dni 
Już w sobotę miasto przybrało wygląd 
niezwykły. Wszędzie flagi o barwach 
narodowych, transparenty z napisami, 
witającemi przybywających żołnierzy. 
W niedzielny ranek, kto żyw. z mie­
szkańców Gdyni wybiegł na ulicę, aby 
widzieć rewję. Ale i z poza Gdyni 
ściągnęły rzesze. Pociągi przybywały 
przepełnione.

Drobny deszcz padał!
Warunki atmosferyczne przypomi­

nały dżdżysty dzień, w którym gen. 
Haller wjechał na koniu w Bałtyk, aby 
zaślubić go dla Polski. Wczoraj od­
działy wojskowe wmaszerowały rów­
nież w morze. Cała dywizja piechoty 
stknęła na usypanem molo reprezen- 
tacyjnem, które wbiega na 600 m w 
morze.

Miejsce zbiórki, na którem za chwilę 
odprawić się miała uroczysta msza św. 
połowa, zalegały niezliczone tłumy. 
Tereny, przylegające do basenu Prezy­
denta, nie mogły pomieścić wszyst­
kich. Cała Kamienna Góra i dachy 
stojących w pobliżu domów unosiły na 
sobie tych, którzy wybrali sobie tam 
wygodniejsze miejsce dla obserwacji. 
Entuzjastycznie witano żołnierzy, ob­
rzucając szeregi kwiatami.

*
Kiedy ludność tak spontanicznie i 

żywiołowo witała cząstkę armji pol­
skiej, w porcie handlowym kończyła 
się właśnie inna impreza. Odpływał 
krążownik „Königsberg“. Bez entu­
zjazmu i owacji; wyraz ustrojów, ży­
wionych do pcgityki. do której naród 
Polski nie może nabrać przekonania.

Burzliwa owacja, urządzona wojsku 
Polskiemu w Gdyni, zaświadczyła o 
tern najlepiej. Gdynia, to przecież od­
picie całej Polski. Gdynia pokazała, 
ze w armji polskiej widzi rękojmię 
spokojnej przyszłości na zachodzie.
. Punktualnie o godzinie 10.30 przy­
jechał na plac zbiórki, witany marszem 
Przez wszystkie orkiestry dywizji, in­
spektor armji, gen. Burchard-Bukacki.

odebraniu raportu od dowódcy gen. 
^owickiego, przejechał gen. Burchard- 
działó^’ Prz&d frontem wszystkich od-

Niebo tymczasem się wypogodziło!
Rozpoczęła się msza św., która od­

prawi} ks. pułkownik Łęga. Kazanie 
uo zoinierzy wygłosił ks. prałat Sien- 

lewicz. Kaznodzieja, charakteryzując 
Potęgę żywiołu morskiego, który po- 

siał z drobnych kropelek wody, wzy­
wał żołnierzy, aby każdy z nich wysił- 
^’eni swoim przyczyniał się do zbioro- 
'e"o czynu Wielki bowiem czyn 
worzy praca wszystkich jednostek w

narodzie.
P° mszy św. przemówienie powital­

ne wygłosił komisarz rządu, p. Sokół, 
'nowiąc o Gdyni jako symbolu odro­
dzonej Polski.

Żołnierskie przemówienie gen Sa- 
‘^kiego wywarło na wszystkich jak 

rta-:i?°Sze wrażenie. Dowódca dywizj: 
ziekował za przyjęcie, zgotowane żoł 

’ zapewniał, że wojsko lądowe
*' i7. nad morzem polskiem wre wiel-

ka praca' wojsko widzi w wybrzeżu 
morskiem podstawę naszei niezależ­
ności politycznej i gospodarczej. Tych 
wybrzeży armja zawsze będzie bronić

Nastąpiła defilada Na trybunie, u- 
stawiont przy gdyńskiej poczcie stanął 
gen Burchardt-Bukacki w otoczeniu

Defilada trwała dwie godziny. Po­
stawa żołnierzy, dobrze wyekwipowa­
nych, wywoływała pochlebne uwagi i 
uczucie radości.

Gdynia, po odbytej rewji nabrała 
nowej otuchy do dalszej pracy, po tej 
manifestacji, świadczącej, że naszego

kontradmirała Unruga i wyższych ofi- 
rów Ul 10 Lutego, na której defilada 
się odbywała, szczelnie wypełniły tłu­
my ludności. Przechodzące środkiem 
ulicy formacje witano spontamcznemi 
okrzykami, wiwatując na cześć armji 
polskiej Z dachów i okien domów pa­
dały na maszerujących naręcze kwia- 
tów

Oddziały wojska zgrupowane nad brze.giem morza przy basenie Prezydenta w por­
cie gdyńskim.

Wpadł mi w
24 sierpnia, 

ręce „Przegląd Księ-
garski“, organ Związku Księgarzy Pol­
skich. Pismo nawskroś zawodowe. 
Przy jego przeglądaniu zastanowić 
każdego musi pewien znamienny fakt. 
Oto zamieszczony tam komunikat 
stwierdza, że przyjęto do Związku 7 no­
wych członków, w tern 4 Żydów (Iwje 
pod Lidą Jaworów w Małopolsce. Ra­
dom i Warszawa). Na 5 członków przy­
jętych ponownie, mamy 3 Żydów 
(Łódź, Grzymałów w Małopolsce i 
Chmielnik w Kongresówce). Nowych 
zgłoszeń naliczyliśmy 21, z tego 8 ży­
dowskich (Bolechów, Skałat, Stanisła­
wów i Tarnobrzeg w Małopolsce, Lu­
bartów, Łódź, Przedbórz i Pińsk w b. 
zaborze rosyjskim).

Tylko dzielnica zachodnia trzyma 
się dzielnie. Wszystkie zmiany w dzie­
dzinie księgarstwa dotyczyły tam Pola­
ków. Ale co tkniemy b. Królestwa lub 
mniejszych miasteczek małopolskich 
czy kresowych, wszędzie —- Żydzi.

A dziedzina księgarstwa przecież 
silnie oddziaływa na tworzenie się dusz 
i charakterów.

*
Zygmunt Nowakowski zyskał imię 

nietylko jako aktor czy dyrektor tea­
tru, ale przedewszystkiem jako pisarz 
Zaczął pisać stosunkowo późno. Na in­
nych polach zbierał materiały, podglą- 
dając życie. Gdy wstąpił w szranki pi­
sarzy, już miał wielki zasób doświad­
czenia i bogata galerię typów, słabo­
stek ł kulis. Stąd też zaczął się odnosić 
do ułomności ludzkich z dużem pobła­
żaniem. Na ustach jego zjawiał się zaw­
sze uśmiech, ilekroć zetknął się 
z komizmem sytuacii i pruderją życia.

dostępu do morza strzeże zbrojne ra­
mię Rzeczypospolitej.

Krótko przed rozpoczęciem rewji do 
portu gdyńskiego zawinął transocea- 
nik francuski „Colombi“. Na pokładzie 
statku przybyło nonad 600 Francuzów 
Turyści po wyładowaniu udali się na 
defiladę, która wywarła na nich wiel­
kie ważenie lo'

Jego feljetony stały się głośne. Dy­
skretnie iroczne, pełne jasnego spoj­
rzenia na rzeczywistość, najbezwzględ­
niej proste i przenikające do głębi w 
poszukiwaniu prawdy, chwytały na 
gorąco życie — bezceremonialnie No­
wakowski uważał, że twórczość literac­
ka, a do takiej zaliczał i feljetony, jest 
poezją, to też twórca powinien rozpo­
rządzać licencją poetycką. I sądził wi­
docznie, że wolność ducha jest czemś 
bardzo istotnem i uszanowanem. i

Kierował się temi zasadami, które 
przewodziły zawsze myślom pisarzy 
polskich.

Głośne były wystąpienia Nowakow­
skiego w ostatnich czasach. Pisał o ob­
darowywaniu zagrodami murowanemi 
o racjonalizacji kultu, o licznych obja­
wach współczesności. Feljetony jego 
stanowiły tematy dyskusji. Gdzienie­
gdzie nie dochodziły, gdyż ulegały kon­
fiskacie.

Od jakiegoś czasu Nowakowski prze­
stał pisywać. Teraz słychać, że wyjeż­
dża na dłuższy czas zagranicę.

*
Rewizyta marynarki wojennej nie­

mieckiej skończona. Dziwnie brzmią 
teraz rozmaite nazwy statków niemiec 
kich. „Königsberg“ — akuratnie taki 
statek otrzymał polecenie rewizytowa­
nia Polski. A inna nazwa spuszczonego 
niedawno na wody statku: „Masuren“ 
Albo gdzieś w ostatnim czasie słychać 
coś było na tle Bałtyku o „Tannen 
bergu“.

Czy w tych nazwach, w wynajdywa­
niu nazw i operowaniu niemi niema 
głębszej myśli? ...

*
Generalny inspektor sił zbrojnych 

gen. Rydz-Śmigły wyjechał w piątek 
po południu w sprawach służbowych 
Zabawi kilka dni. Rolę gospodarza wo­
bec gości niemieckich pełnił kierownik 
min. spraw wojskowych gen. Ka 
sprzycki.

Z życia
(—) Zewsząd dochodzą nas skargi na 

„polską politykę motoryzacyjną“. Mimo 
upływu lat i wielu dziesiątek miljonów zł. 
włożonych w „Ursusa“ nie mamy własnej 
marki samochodu. Umowy z „Fiatem“ 
i „Saurerem“ zawiodły. Kosztowały wiele. 
Tegoroczny układ z Anglją wprowadził do 
Polski „liliputa dla dzieci“, jak mówią po­
irytowani znawcy, a nie wóz, do stanu 
polskich dróg dostosowany.

Chciał niegdyś budować fabrykę samo­
chodów Zieleniewski w Krakowie w opar­
ciu o patenty styryjskiego „Steyera“; dwu-, 
krotnie .wysyłał do Polski swoich dyrek­
torów Bil lego i Carlsena amerykański 
Ford dla założenia montowni wozów w 
Polsce dla obsługi Rosji i krajów bałtyc­
kich. Negatywne stanowisko władz pol­
skich zabiło obydwa pomysły w zarodku.

Obecnie rząd polski ogłosił rozporzą­
dzenie, iż na założenie montowni samo­
chodów potrzeba mieć koncesję.

Jako wynik ostateczny wielu lat i wielu 
miljonów mamy: całkowity brak własnych 
samochodów.

Samochody mieć musimy i to w bar­
dzo znacznej ilości nietylko dla własnej 
wygody. Dziesiątki, może setki tysięcy sa­
mochodów musimy -mieć dla własnego bez­
pieczeństwa. Dla wojska na wypadek mo­
bilizacji. Kto wie, czy już wielkiej wojny 
na rzecz koalicji nie wygrały samochody! 
Komendant Paryża, gen. Galieni, w jednej 
godzinie zmobilizował wszystkie motory, 
wsadził na nie dwie dywizje i pchnął na 
pomoc nad Mamę. To zadecydowało wów­
czas o wstrzymaniu marszu Niemców na 
Paryż.

Od 4 lat prowadzi Polska politykę tę­
pienia samochodów. Państwowy Fundusz 
Drogowy zasłużył sobie na specjalną kartę 
w historji

„Mały Rocznik Statyst. na r 1935“ po- 
daje (str. 113):
Było samochód, r. 1929 1931
w Polsce 29.000 39.000

531.000 679 000
1.148.000 1 530 000 

— 5.272.000
Cofamy się! Inni idą naprzód!
Przed rokiem wprowadzono koncesje 

na ruch autobusowy, a już przedtem wpro­
wadzono opłaty wysokie na nie. Oto wy­
nik:

Było autobusów w r. 1928 — 2.121, w 
r. 193.) — 3,223. w r. 1934 — 1.408.

Obecnie wyszło rozporządzenie rządowe, 
mające na celu usunięcie konkurencji au­
tobusów ciężarowych i półciężarowych z 
kolejami. Rząd ^narzuca autobusom mini­
malne opłaty. Poniżej narzuconych opłat 
nie wolno przewozić towaru. Autobusom 
ucieknie towar, jak uciekli pasażerowie.

a znikną w Polsce anto-

1934
26 000

868.000
1.725.000
6.200.000

w Niemczech 
w Anglji 
w Europie

Jeszcze krok, 
busy.

Zaczynają ogłaszać zestawienia ze­
społów aktorskich w poszczególnych 
teatrach. Znajdujemy wszędzie do­
brych znajomych. Alę tu i ówdzie czu- 
jemy braki. Np. zgoła niewiadomo, co 
się dzieje z Władysławem Walterem. 
Aktor to dużej miary, mogący być uży­
tym zarówno do komedji, jak i operet­
ki, czv rewji; dobrze się prezentował 
w kinie. Teraz zamilkł. Nie widać go 
w żadnym zespole, nie bawi publicz­
ności żadną rewją, jakkolwiek zespoły 
artystów rewjo\wch nie rozporządzają 
wbitnemi talentami męskiemi.

Co się z nim stało? Dlaczego Walter 
nie ubawi widzów swą świetną kary­
katurą typów dzisiejszych? ...

WARSZAWIANIN

Oficerowie polscy 
w Niemczech.

Delegacja oficerów polskich, na któ­
rej czele stoi generał Kutrzeba, przy­
była z końcem ub tygodnia na zapro­
szenie niemieckiego ministra wojny v. 
Blomberga do Drezna, gdzie nastąpiło 
oficjalne powitanie z ramienia miej­
scowych władz niemieckich.

Oficerowie polscy wzięli udział w 
ćwiczeniach drezdeńskiego pułku pie­
choty i artylerii, oraz zwiedzili urzą­
dzenia wojskowe Reichswehry.
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Ciężkie chmury 
nad konferencje episkopatu w Fuldzie

PIERWSZY WYJAZD OKRĘTU 
„Piłsudski“ do Ameryki

W dniu 15 września br. odpływa z Gdy­
ni w pierwszą swą podróż do Ameryki Pól 
nocnej nowy transoceaniczny okręt Towa­
rzystwa Okrętowego Gdynia — Ameryka 
Piłsudski".

Wszystkie pomieszczenia dla pasaże­
rów na tym okręcie,'nie wyłączając III kl. 
urządzone są pierwszorzędnie 1 stosownie 
do wymagań doby obecnej.

Ze względu na to, iż jest to pierwsza 
podróż tego okrętu, wyjazd z Gdyni oraz 
przybicie do Nowego Jorku będzie miało 
charakter specjalnie uroczysty. Okręt za­
biorze m. in. emigrantów do Stanów Zjed 
noczonych Ameryki Północnej i do Kana­
dy. Wyjazd emigrantów kanadyjskich z 
Warszawy do Gdyni nastąpi 11 września, 
emigrantów do Stanów Zjednoczonych w 
dniu 13 września br.

URZĘDNICY UBEZPIECZALNI NIE MA­
JĄ PRAW URZĘDNIKÓW PAŃSTW
Sąd Najwyższy orzekł, że urzędnikom 

kas chorych (a więc obecnie ubezpieczalni 
społecznych) nie przysługują prawa u 
rzędników państwowych, gdyż ich stosu 
nęk służbowy oparty na statucie Kasy i 
regulaminie służbowym, niema charakte 
ru publiczno - prawnego.

SUTO KAŻĄ PŁACIĆ
Przed pewnym czasem wpłynęła skarga 

przeciwko trzem członkom gminy żydow­
skiej w Warszawie -- Lernerowi, Kamine- 
rowi i Goldfeinowi o wymuszenie. Skargę 
złożyła rodzina Zweigenhaftów, która, po 
śmierci członka swej rodziny, zamożnego 
właściciela kilku domów w Warszawie, 
zmuszona była podpisać weksle na 10 tys. 
złotych, gdyż inaczej nie chciano pocho­
wać Zweigęnhafta na cmentarzu przy ul. 
Gęsiej. W sprawie tej interwenjowaly wła­
dze ze względu na to, że Zweigenhaft zman 
na zakażenie kryvi i zwłoki się szybko roz­
kładały. Niezależnie od tego wpłynęła in­
na skarga apl. adw. Rotbarda, od którego 
gmina w r. ub., po śmierci ojca jego wzięta 
60 tys. zł tytułem opłaty za miejsce na 
cmentarzu.

Sprawa zatacza coraz szersze kręgi, 
wpływają coraz nowe skargi przeciwko 
wymienionym członkom cmentarnego wy 
działu gminy.

W tym roku konferencja episkopatu 
niemieckiego w Fuldzie skupia pełne 
niepokoju i oczekiwania zainteresowa­
nie wszystkich katolików, zamieszkują­
cych Trzecią Rzeszę. Rozpoczęta w dn. 
19 b. m. konferencja ma do rozpatrze­
nia zagadnienia niezmiernie wielkiej 
wagi, związane z sytuacją, jaka się 
obecnie wytworzyła w Niemczech 
wskutek coraz .bardziej się rozrastają­
cej nienawiści do katolicyzmu wśród 
kół narodowo-socjalistycznych.

Katolicy w Niemczech i ich dusz­
pasterze mają poważne powody do nie­
pokoju o dalsze losy Kościoła w pań­
stwie, rządzonem przez Hitlera i jego 
pomocników, jawnie protegujących 
teorję rasizmu i neopogaństwa, teorje, 
mimo zobowiązań konkordatowych 
szerzone przez takich „bojowych“ dzia­
łaczy, jak pnof. Hauer, Juljusz Strei- 
cher i inni. Tendencje antyreligijne 
cechują dziś najbardziej wpływowych 
przywódców Partji Narodowo-Socjali- 
stycznej, która mimo oficjalnie prokla­
mowanego „pozytywnego chrystjani- 
zmu1' calem swem postępowaniem wy­
raźnie przeciwstawia się Zasadom 
nauki Chrystusa. Nie tak dawno Ju­
ljusz Streicher ośmielił się przecież 
przyrównać Hitlera do Zbawiciela, zaś 
członków sekcyj szturmowych do Jego 
apostołów!

Fakty, świadczące o poważnem nie­
bezpieczeństwie, jakie poczyna zagra­
żać katolikom niemieckim, mnożą się 
coraz bardziej, to też nic dziwnego, że 
konferencja w Fuldzie z troską i z rięż- 
kiem sercem spogląda w przyszłość, 
zwłaszcza, że postępy neopogaństwa 
zataczają corpz szersze koła. Rzeszy 
Niemieckiej poczyna grozić perspek­
tywa powrotu do tego stanu, w jakim 
była pogrążona w czasach pogańskich 
przed Chrystusem, kiedy wszechwład-

nie panowało prawo krwi i pięści. 
Zdaje się o tem niestety wróżyć także 
i nastawienie głównych przywódców 
młodzieży niemieckiej, jak Baldur von 
Schirach i inni, którzy niejednokrot­
nie podkreślają, że prawdziwie religij­
nym jest ten, kto się całą duszą oddaje 
państwu.

Te same cechy ubóstwienia pań­
stwa i kultu dla istniejącego obecnie 
reżimu noszą również cóniedzielne au­
dycje radjowe, nadawane przez rozgło­
śnie państwowe. Zamiast nabożeństw 
i audycyj o charakterze religijnym, 
dziś zabronionych, transmituje się 
prawdziwe ceremonje „kultu niemiec­
kiego“, celebrowane z wielką powagą 
i pompą przy śpiewie chóralnym i so­
lowym starych pieśni germańskich.

Na każdem niemal polu dochodzi 
obecnie do starcia pomiędzy Kościołem 
a rządem Trzeciej Rzeszy, który pro­
paguje to wszystko, co Kościół potępia, 
jak np. między innemi sterylizację. 
Rząd narodowo-socjalistyczny, jak wi­
dać ze wszystkich jego posunęć, dąży 
do jednego celu; do podporządkowa­
nia Kościoła państwu, na co oczywiście 
Kościół nie może się zgodzić, tembar- 
dziej, że posiada prawa, zagwaranto­
wane konkordatem z roku 1933. Wszy­
stkie te doniosłe i drażliwe sprawy są 
tematem konferencji w Fuldzie. Wy­
ników obrad, streszczonych, jak co 
roku, w zbiorowym liście pasterskim, 
oczekują katolicy niemieccy ze zrozu­
miałą niecierpliwością.

Jak twierdzą w pewnych kołach 
berlińskich czynniki miarodajne w ło­
nie rządu niemieckiego zdają się obec­
nie przychylać ku bardziej umiarko­
wanej polityce w stosunku do Kościoła, 
licząc się z tem, że represje i prześla­
dowania mogą tylko zaszkodzić reżi 
mówi hitlerowskiemu. (KAP.)

r. b. — 449,015. Cyfry te mówią 
nadto wyraźnie, że zniżka taryfy spo­
woduje większą frekwencję w tramu« 
iach. a'
. Potwierdzeniem tego mogą być da 
ne cyfrowe ze stolicy, gdzie od szerem, 
miesięcy obowiązują zniżone opłalu 
tramwajowe. I tak w czerwcu 1934 ry 
tramwaje miejskie w Warszawie za 
notowały 15.645.000 pasażerów w 
czerwcu r. b 18.048.000, a więc ’przv 
rost o 15 proc. Lipiec b. r. również wY 
kazał wzrost — mimo, że jest miesia 
cem wakacyjnym, — o 11 proc, w Y 
równaniu z rokiem ub.

Wszystko to chyba jasno dowodzi 
że tylko obniżka opłat za przejazd 
tramwajami zwiększy frekwencję pa 
sażerską. Nietylko jednak zwiększę 
nie przewozów winno być brane w ra 
chubę, ale również i interes ludności 
miejskiej, która nie może płacić wygó 
rowanych cen za bilety, a zmuszona 
jest korzystać z tramwajów.

Czera sobie wytłumaczyć wstrzy­
manie wykonania uchwały rady nad­
zorczej — trudno zrozumieć, bo obawy 
o zmniejszenie wpływów kasowych P 
K. E. są nieuzasadnione, jak to wyka­
zuje choćby przykład stolicy. A może 
Poznań ma być rezerwatem, gdzie za­
chować się mają pomimo ogólnego 
zbiednienia ceny z okresu pomyślne­
go?

Na to zgodzić się w żaden sposób 
niemożna, Uchwała o zniżkach tram­
wajowych musi wreszcie wejść w ży­
cie!

Zmiany w dyplomacji
ODZNACZENIE WYBITNEGO KAPŁANA I

Ks. .Tan Solak, proboszcz i dziekan w 
Grybowie, wybitny pracownik na niwie ko­
ścielnej i społecznej, został w tych dniach 
mianowany tajnym szambełanem Jego! 
świątobliwości. Ks. prałat Solak wybudo­
wał wspaniały kościół parafjalny w Gry­
bowie, będący prawdziwą perlą Podhala, 
a nadto wzniósł dwa, mniejsze kościoły wf 
Gródku pod Grybowem i w Kąciowej. O- 
statnio w czasie Zielonych Świątek br. 
także urządził pierwszy podhalański kon­
gres eucharystyczny. (KAP)

UJĘCIE POSZUKIWANEGO BANDYTY
W pościgu za bandytą, Marjanem Sasi­

mem, poszukiwanym za zamach na poste-! 
punkowego policji śledczej w Krakowie,] 
natknęło się wczoraj rano dwóch wywia­
dowców. Opryszek ujrzawszy wywiadow­
ców począł strzelać z rewolweru, przyczem 
zranił wywiadowcę Tokarza w nogę. Za 
uciekającym Sasimem pobiegł drugi wy­
wiadowca i zranił go wystrzałem z rewol­
weru w plecy. Przy pomocy jednego prze­
chodnia Udało się bandytę przytrzymać. 
Rannego wywiadowcę Tokarza przewiezio­
no do szpitala św. Łazarza.

BIAŁYSTOK WRACA DO DAWNEGO 
HERBU

Rada miejska w Białymstoku wyłoniła 
specjalną komisię dla załatwienia kwestji 
herbu miasta. Na posiedzeniu tejże komi­
sji zapadła decyzja przywrócenia miastu 
dawnego herbu historycznego, którym był 
Gryf.

NOWY ROZKŁAD LOTÓW
Z dniem 6 października obowiązywać 

będzie na polskich liniach lotniczych 
..Lot" nowy rozkład lotów. W związku z 
okresem jesiennym i zimowym zawieszona 
będzie całkowicie komunikacja na iinji 
Gdynia — Gdańsk — Warszawa w okre­
sie od 16 listopada do 15 lutego, poczem 
loty na tej Iinji będą się odbywały zno­
wu normalnie. Również na szlaku War­
szawa — Wilno nastąpi zawieszenie lotów 
od 15 listopada do 16 lutego. Na szlaku 
Wilno — Ryga —- Tallin komunikacja lot­
nicza będzie wstrzymana od 6 październi 
ka do 4 kwietnia.

Na szlaku Warszawa — Poznań — Ber 
lin komunikacja będzie utrzymanh w do-g 
tyrhczasowych rozmiarach i bez żadnych 
zmian.

W nowym rozkładzie lotów utrzyma 
na będzie bez zmian komunikacja na ii 
njaeh: Warszawa — Katowice, Warszawa 
— Kraków i Warszawa — Lwów. Jeśli 
chodzi o połączenia miedzy Polską a Ru 
munia i dalei na południe, to odlot z War­
szawy do Bukaresztu przewidziany fest 
tylko raz w tygodniu, tj. w poniedziałki 
Z tern że pasażerowie będą mieli dogod 
ne dalsze połączenia z Grecją. Odlot z 
Bukaresztu do Warszawy przewidziany 
jest, również tylko jedes .raz w tygodniu, 
a mianowicie w piątki.

Wobec licznych zmian, jakie zaszły 
w, ostatnich miesiącach w korpusie dy­
plomatycznym w Warszawie, podaje- 
my nazwiska ambasadorów oraz po­
łów nadzwyczajnych i ministrów peł­

nomocnych akredytowanych przy 
rządzie polskim.

W Warszawie akredytowanych jest 
8; ambasadorów. Są to: dziekan korpu­
su dyplomatycznego nuncjusz Stciicy 
Apostolskiej ekscelencja Franciszek 
Marmaggi, ambasador Francji Leon 
Noel, Niemiec — Hans Adolf von 
Moltke, Stanów Zjednoczonych A. P.

M. John Cudahy, Turcji —- M. Ferit, 
Wielkiej Brytanji — sir Howard Wil­
liam Kennerd, Wioch — Giuseppe Ba- 
stanini i Z. S. S. R. —- Jakób Dawtian.

. Poselstw mam obecnie w Warsza­
wie 31, liczba posłów nadzwyczajnych 
jest jednak mniejsza, gdyż niektóre 
stanowiska nie zostały chwilowo o,bsa- 
dtzoJ}e. * Poselstwa prowadzą chargés 
d affaires. Nie obsadzone jest narazie 
stanowisko posła Szwajcarii, które 
piastował przez szereg lat zmarły w 

5 ni roku minister Hans de Segesser- 
Brunegg. Szwajcarję reprezentuje tym­
czasowo chargé d'affaires radca Alfred 
cle Claparède. Również poselstwo 
czeskosłowackie, po przeniesieniu rtn- 
tyc.j¡czasowego posła Girsy do Biało- 
grodu, prowadzi radca, p. Jaromiremutny,
7iQP^łemnjUg,°Słowiańskim iest nara- 

à Branko Lazarevic, odchodzi
Ank.a*-y- Miejsce jego zalać 

ma podobno min. Foticz, obecnie stały

reprezentant Jugoslawji przy Lidze 
Narodów Dotychczasowy poseł Rumifc 
nji .min. Cadere w najbliższych dniach 
udaje się na równorzędne stanowisko 
do Rio de Janeiro. Stanowisko posła w 
Warszawie obejmie przypuszczalnie 
około 15 września r. b. min. Visovianu, 
były poseł w Hadze. Jeśli chodzi o in­
ne kraje bałkańskie, to Bulgaria repre­
zentowana jest przez posła Sawę Kiro­
wa, a Grecja, po przeniesieniu min. 
Politisa do centrali, przez chargé 
d'affaires p. Epamińondasa Panasa.

Poselstwo meksykańskie prowadzi 
charge d'affaires Luciano Joubłanc- 
Rivas, a nowoutworzone chilijskie 
również chargé d'affaires Jorge Hüb- 
ner-Bezanilla.

Wszystkie inne państwa posiadają 
posłów nadzwyczajnych. Posłem Afga­
nistanu jest Shah Wali, Argentyny 
Eduardo Colombres, Austrji Maksymi­
lian Hoffinger, Belgji vicomte Jacques 
Davignon, Brazylji José Francisco de 
Barros Pimentel, Chin Chang Hsin-Hai, 

Petor Schou, Egiptu Hassan Na- 
chat Pasza, Estonji Hans Markus, Fin­
landii Karol Idman, Haiti Constantin 
bouchart, Hiszpanii Francisco Serrât
Y Bonastre, Holandii Lambert Carsten 
Iranu (Persji) Nadir Mirza Arasteh, 
Japonji Nobuhumi Ito, Kolombji Raf- 
fael Obregon-Ariona, Łotwy Mikelis 
VaRers, Portugalii César de Sousa 
Mendes, Szwecji Erik Boheman, Urug­
waju Elisóo Ricardo Gomez, i Wene­
zueli Carlos Aristimuno-Coli, oraz Wę­
gier André de Hory. ' ?

Zlot Młodych Polek 
w Ostrowie

Ostrów gościł przez niedzielę zlot, 
okręgowy Katolickiego Stów. Młodzie­
ży Żeńskiej —- jeden z najliczniej­
szych. Dzięki cudnej pogodzie przybyło 
blisko 1 000 druchen. Obszerna świąty­
nia ostrowska wypełniła się na nabo­
żeństwie o godz. 10,30 druchnanu.

Uroczystą sumę celebrował w asy­
ście ks. kanonik Jarosz, a piękne oko­
licznościowe kazanie wygłosił kierow­
nik zlotu ks. Andrzejewski. Po nabo­
żeństwie dziarskie, bardzo liczne druch- 
ny defilowały po raz pierwszy w 0- 
strowie,, w pięknym rozstawnym szy­
ku na rynku przed swemi władzami z 
ks, kanonikiem Jaroszem na czele, 0 
godz. 1 odbyło się w Teatrze Miejskim 
zebranie zlotowe. Obrady zagaiła pre­
zeska okr. p. Marja Kozalówna wzno­
sząc okrzyk na cześć Najjaśniejszej 
Rzplitej Polskiej i Głowy Kościoła. De­
legatka centrali poznańskiej p. Bogda- 
nowiczówna wygłosiła następnie pięk­
ny referat zlotowy, przyjęty z żywym 
aplauzem. Ks. kan. Jarosz, asystent 0- 
kręgu podkreślił z zadowoleniem licz­
ny udział druchen w zlocie i zaapelo­
wał do nich, by rozszerzały ideały 
i nowe wartości wokół siebie. Słowa 
wielkiego przyjaciela młodzieży były 
punktem kulminacyjnym zebrania 
i głęboko wniknęły w serca i sumienia 
obecnych. Zebranie zakończono wspól- 
nem odśpiewaniem pieśni „Hej do a- 
pelu“.

Popołudniu odbył się koncert na 
boisku „Sokoła“ i popisy druchen Inte­
resujące były pokazy gimnastyczne 
całego okręgu i zawody w hazenę- 
Wygrała zasłużenie Krępa, bijąe 
Ostrów w stosunku 3 :1. Najbardziej 
nastrojowym momentem zlotu była 
wieczorna procesja druchen ze świeca­
mi około kościoła i ofiarowanie się o- 
kręgu Najśw. Marji Pannie przy Gro­
cie.

Na zakończenie ze wszech miar u- 
dałego złotu w ogródkach parafji roz­
palono wielkie ognisko, pełne radości,

■ • - (os)pogody i wesela.

Kiedy wreszcie nastąpi u, 
obniżenie taryfy tramwajowej?

Poważna zniżka przejazdów ma biletami 25-gro urnowe mi

r, «chwały rady nadzorczej
1 . K, E. z 11 kwietnia rb. obniżka tary­
fy tramwajowej miała objąć tylko bi­
lety normalne, t. zn na przejazd powy­
żej i-ch przystanków. Cena takiego 
biletu określona została na 20 groszy 

Zobaczymy więc jak wygląda u nas w 
świetle cyfr przewóz pasażerów za bi­
letami normalnemi w dwóch miesią­
cach letnich ubiegłego i bieżącego ro­
ku. a zorientujemy się łatwo, że zesta­
wienie danych liczbowych wykazuje 
spadek frekwencji w 1935 roku.

Oto w czerwcu 1934 r za biletami 
normalnemi przejechało tramwajami 

«sś&fc podczas gdy 5% czenycu

r. b. 825,896, w liocu odpowiednie dane 
wynoszą 767,262 i 715,478 O ile czer­
wiec r. b. wykazuje w stosunku do 
czerwca rub ubytek o 4.012 osób, to li­
piec przedstawia już bardzo poważny 
spadek przewozu pasażerów, bo wyno­
szący 51,784 osób. (W cyfrach biletów 
25 groszowych mieszczą się także bilety 
20 groszowe w bloczkach). Wzrost fre­
kwencji i to dość silny, daje się nato­
miast zauważyć w przejazdach za bile­
tami 15 groszowemi.

W czerwcu 1934 r. tramwaje po­
znańskie przewiozły za temi biletami 
491,940 osób, w czerwcu 1935 r. — 

jy liPCtt S, (Mio 409,91^ w fipcu

Echa katastrofy terilsR-sj
Berlin, (Teł. wł.) Dziś nad ranem 

wydobyto zwłoki dalszych dwóch 
sypanych w tunelu przy ul. .L/s, '.’YY 
Nieco później wydobyto równiąż 
martwych, tak, że liczba w3, 
wynosi obecnie 7 zabitych. ’ e 
ósmego robotnika nie można F.SG, ;l 
wydobyć, gdyż są przytłoczone ‘ 
windą i istnieje nieb_ezp,eczei 1 
dalszego oberwania się ziemi.

STRONN’CTWS OODOWS
KOŁO JEŻYCE

Bierzemy udział w eksnortaefi zw'c” 
śp. ks. prób. Eudaszewskiepo. Sbi-rJ'd 
wszystkich członków możliwie UJ»wm 
darowanych, we wtorek 0 godz- 15.1 

kośotefe Czole». Zarząd-
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Katowice, 25 sierpnia.
Tak popularna obecnie w świecie 

moda paktów międzynarodowych 
orzeniosła się również na tutejszy grunt 
«r odpowiednio zmienionej formie. 
Bieżący rok, tak obfitujący w różnego 
rodzaju umowy bi- i multylateralne, 
był także rokiem podobnych paktów 
dla przemysłu górniczo-hutniczego.

Po umowie węglowej anglo-polskiej 
przyszła kolej na hutnictwo żelazne.
F Żelazo, którego sytuacja zarówno w 
Polsce jak i zagranicę wykazuje ostat­
nio stale objawy polepszenia, wkracza 
obecnie na drogę, wytyczonę już raz 
przez cynk (rozwiązany przed paru la­
ty światowy kartel cynkowy ma być 
wznowiony w jeszcze szerszym zakre­
sie! oraz niedawno przez węgiel. Pod­
czas gdy węglownictwo światowe wła­
ściwe organizowanie swe zaczyna dopie 
ro od umowy angielsko-polskiej, to w 
żelazie rzecz ma się odwrotnie. Polskie 
hutnictwo żelazne przystępuje do Mię­
dzynarodowego Kartelu Stali, istnieją­
cego już od roku 1926 i posiadającego 
ustalone metody pracy oraz ramy or­
ganizacyjne.

Akces hut polskich do E. I. A (En­
tente Internationale de 1’Acier), obej­
mującej wszystkie poszczególne karte­
le w rodzaju kartelu walcówki (do te­
go Polska przystąpiła już w maju!, 
żelaza sztabowego, formowego, taśmo­
wego, uniwersalnego i blach średnich 
i grubych (do kartelu blach cienkiph 
Polska nie przystąpiła), oceniany jest 
w świecie żelaznym jako fakt pierw­
szorzędnej wagi. Oznacza on wzmoc­
nienie sytuacji światowych producen­
tów żelaza oraz tern samem, stałość, 
jeśli nie zwyżkę, cen żelaza na ryn­
kach międzynarodowych.

Równocześnie z kartelem żelaza 
przystąpiła Polska również do Między­
narodowego Kartelu Szyn, skutkiem 
czego od dnia i lipca 1935 r. cały prze­
mysł hutniczy polski z wyjątkiem rur 
i blach cienkich znajduje się w raź­
niach E. I. A.

Jakie korzyści odniosła Polska teo­
retycznie z tego przystąpienia?

Przedewszystkiem udało się jej u- 
zyskać stosunkowo wysokie przydzia­
ły produkcyjne: 340000 tonń rocznie 
stali surowej, co wynosi około 280 000 
do 300 000 tonn gotowych wyrobów 
walcownianych (żelaza w sztabach i 
profilach, bednarki, płyt i blach) oraz 
36 000 tonn rocznie szyn i materjału 
kolejowego. Udział Polski w drucie 
walcowanym (walcówce) wynosi 7 
proc, produkcji światowej, co stanowi 
bardzo poważny odsetek.

Poza tem w sprzedaży zachowuje 
Polska wolną rękę, t. zn. eksportować 
będzie w ramach kontyngentów usta­
lonych dla poszczególnych rynków 
Po cenach i na warunkach kartelo­
wych, lecz zapomocą własnych órgani- 
zacyj sprzedażnych. Jest to wynik do­
świadczenia z kartelem rurowym i je­
go systemem sprzedaży na podstawie 
Przydziałów z jednej Centrali Roz­
dzielczej, skutkiem czego po rozpad- 
męciu się kartelu rurownie polskie zo­
stały bez aparatu sprzedażnego i sta­
łych odbiorców na swych rynkach zby-

Zasadniczą jednak korzyścią dla

Cocarno żelazne
(Od własnego korespondenta „Knrjera Poznańskiego“)

polskiego hutnictwa żelaznego jest 
wyższa cena, jaką będzie mogło uzy­
skiwać za swe artykuły. Zmuszone do 
tego czasu konkurować z kartelem, 
przy równej a przeważnie nawet lep­
szej jakości materjału, sprzedawało 
go taniej, a nieraz także za tanio. Eks­
port polskiego żelaza datuje się dopie­
ro od niedawna i brak było na ryn­
kach dobrze zorganizowanej sieci 
sprzedażnej, co objawiało się w wyzy­
sku producentów polskich przez miej­
scowych hurtowników, których trudno 
było kontrolować z takiej odległości. 
Utarg znów nie był tak wielki, aby 
pozwolić na zorganizowanie własnych 
organizacyj, ściśle zależnych i działa­
jących w myśl wskazówek centrali. Z 
drugiej strony każda huta czy koncern 
żelazny działały na własną rękę i nie­
rzadkie były wypadki konkurencji 
wzajemnej między producentami pol­
skimi, co do reszty osłabiało pozycję 
polskich hut.

Obecnie sytuacja uległa zasadniczej 
zmianie. Nie wywołał jej kartel mię­
dzynarodowy, gdyż przystąpienie do 
niego było wynikiem, lecz nie punk­
tem wyjściowym nowego stanu rzeczy

Wyżej opisane zjawiska dały 
wkońcu asumpt polskim hutom prze­
dewszystkiem do porozumienia się co 
do „wzajemnego niewchodzenia sobie 
w paradę“ na rynkach zbytu, a potem 
do zupełnego zjednoczenia eksportu w 
rękach jednej wspólnej organizacji. 
Tak powstał w początku b r „Komi­
tet Eksportowy Polskich Hut Żelaz­
nych“, jako organ nadrzędny i kon­
trolny, który czynności wykonawcze, 
t. zn. samą sprzedaż powierzył w ręce 
specjalnej organizacji sprzedażnej.

Te zespolenie się polskiego hutnic­
twa żelaznego na eksport tak wzmoc­
niło jego pozycję nazewnątrz, stwarza­
jąc z niego groźnego i rzutkiego kon­
kurenta, który w krótkim czasie zdo­
łał nietylko stworzyć centralę, lecz 
również własną sprawną sieć agentów 
i reprezentantów, że kartel zaniepo­
koił się. Zaczęto pertraktować, przy- 
czem inicjatywa wyszła od kartelu. 
Huty polskie nigdy nie zwalczały kar­
telu międzynarodowego, rozumiejąc 
dobrze jego znaczenie i korzyści, jakie 
mogłyby dla nich wyniknąć z porozu­
mienia. Kartel rozumiał dążenia stro­
ny polskiej, zdając sobie prócz tego 
sprawę, że huty polskie i bez niego 
sprzedawać będą, oczywiście po niż­
szej cenie; w takim stanie rzeczy, oce­
niając zdolność eksportową, polskich 
hut na jakieś 300 tys. tonn rocznie, 
kartel słusznie wywnioskował, że ta 

‘ilość wystarcza, aby z jednej strony za­
dowolić Polaków, a z drugiej ochronić 
przez to swój stan posiadania.

Sprawa posiada jednak jeden szko­
puł. Chociaż huty polskie jako całość 
były najpoważniejszym dysydentem 
kartelu do czasu swego przystąpienia, 
to nie były jednak jedynym. Z pozosta­
łych dysydentów działają jeszcze nie­
które większe huty zachodnio-europej­
skie, zwłaszcza belgijskie. Po wycofa­
niu się konkurencji polskiej ta inna 
groźną dla kartelu nie jest, ale na 
pewnych rynkach, na których mimo 
swej dość ograniczonej zdolności pro 
dukcyjnej zdołała się usadowić, psuje

ceny. Wywołuje to oczywiście kontr­
akcję kartelu w postaci większych ra­
batów i kredytowania zapłaty, co w 
rezultacie sprowadza dobrodziejstwa 
kartelu do minimum. W ten sposób 
zabagnione są rynki Bliskiego Wscho­
du, zwłaszcza Palestyny, Syrji i Egi­
ptu. Na innych rynkach o podobnej 
sytuacji położenie polskich członków 
kartelu jest o tyle trudniejsze, że byak 
jest często w tych kierunkach bezpo­
średnich i tanich połączeń z polskich 
portów załadowczych, które inni 
członkowie posiadają czyto z Londy­
nu, Antwerpji, Hamburga, czy też in­
nych portów. Przy uzyskąlnej cenie ną 
tych rynkach drogi fracht morski czy­
ni utarg dła huty zupełnie iluzorycz­
nym, a ewentualne przerzucanie się 
na inny rynek, bardziej popłatny, jest 
uniemożliwione skutkiem »kontyn­
gentowania rynków zbytu. Zresztą jest 
zrozumiałe, że pozostali członkowie 
kartelu nie ustąpią swych przydziałów’ 
na rynkach, gdzie mogą uzyskać do­
brą cenę, na przydział na rynek, gdzie 
utarg jest gorszy.

Jak widzimy, główną rolę w eks­
porcie żelaza gra fracht morski (pra­
wie cały ten eksport idzie morzem 
przez Gdynię, lepiej do tego celu urzą­
dzoną niż Gdańsk). Gdzie jak gdzie, 
ale w wypadku żelaza, artykułu maso­
wego, który przy stosunkowo niskiej 
cenie a ogromnym tonnażu jest szcze­
gólnie czuły na wysokość stawek prze­
wozowych, nailepiej sprawdza się po­
wiedzenie: „Handel idzie za żeglu­
gą“...

Możemy jednak spokojnie patrzeć 
w przyszłość. Eksport żelaza jest nie­
tylko na dobre zapoczątkowany, lecz 
postawiony odrazu na zdrowych i 
trwałych podstawach Wszystkie po­
ruszone tu zastrzeżenia i ewentualno­
ści były już brane pod uwagę i swój 
wyraz znalazły w innem wielkienl — 
zastrzeżeniu Mianowicie huty polskie 
przystąpiły do Międzynarodowego Kar­
telu Stali narazie tylko z ważnością 
na 3 miesiące, tytułem próby ... Zbyt 
wielka jest gra, by wiązać się na diugo 
kombinacją, która może się okazać 
nierealna lub zgoła poronioną.

JOACHIM KORK

Siły opozycji litewskiej ,
W Kownie zakończono obrady 

zjazdu delegatów wychodźtwa litew­
skiego zagranicą, który to zjazd po­
równać można w pewnej mierze z ze­
szłorocznym zjazdem Polaków z za­
granicy w Warszawie. Pomijając róż­
ne sprawy o charakterze organizacyj­
nym, tudzież sprawę opieki kultural­
nej, na zjeździe poruszono tak­
że sprawy polityczne, wśród któ­
rych na uwagę zasługuje roz­
grywka wewnętrzna kół prorządo- 
wych z opozycją. Zjazd kowieński 
wyzyskany bowiem został przez opo­
zycję litewską dla silnego uderzenia 
w obecny system rządzący. Większość 
wychodźtwa zagranicą zalicza się do 
opozycji.

Powszechną uwagę zwróciła m. in. 
ielegacja Litwinów amerykańskich, 
która na specjalnej audjencji u prezy-

Przy zatruciu, wywołanem zepsute- 
mi potrawami, jak również alkoho­
lem, nikotyną, morfiną, kokainą i 
opjum, zastosowanie naturalnej wody 
Franciszka-Józef a jest cennym środ­
kiem pomocniczym Zal. przez lekarzy.
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Śp. ks. Stanisław Kostka Budaszewski, 
proboszcz parafji Najsłodszego Serca Jer 

zusowego i św. Florjana na Jeżycach.

denta. państwa Smetony złożyła adres, 
podpisany przez 14 000 Litwinów ze 
Stanów Zjedn., domagający się wypu­
szczenia ria wolność oponentów poli­
tycznych, przetrzymywanych w wię­
zieniach litewskich.

Kowieński korespondent „iw un .,.u-- 
ter Zeitung“ charakteryzuje w związ­
ku, z tem położenie wewnętrzne w ten 
sposób: „Zjazd ten, aczkolwiek tylko 
fragment walki wewnętrznej w kraju, 
był atakiem opozycji politycznej prze­
ciwko dyktaturze rządu tautininków 
(partja nacjonalistyczna), — rządu, drę­
czonego obecnie przez trudności gospo­
darcze i polityczne. W postaci urzędu­
jącego obecnie w Kownie „Światowego 
Związku Litwinów“ stworzyła solne o- 
pozycja płaszczyznę do dalszej pracy. 
Autorytet partji rządzącej która 
zresztą już oddawna zmuszona była 
tolerować wielu zwolenników mie­
szczańskiej opozycji na ważnych stano­
wiskach urzędniczych i pod wpływem 
ostatnich trudności gospodarczych 
musiała iść wielce na rękę swoim 
przeciwnikom — otrzymał przez to 
cios.“

Przytoczony dziennik niemiecki 
kończy następującą konkluzją: „Tych 
wewnętrznych zmagań nie należy co- 
prawda przeceniać, gdyż zagraniczni 
Litwini porozjeżdżają się znów do do­
mów i w następnych dwóch czy 
trzech latach zapewne w stolicy Litwy 
się nie pokażą. Jednakowoż ważne 
jest, że są oni odtąd zorganizowani w 
jednym związku. A znaczą oni, jak 
wyraził się jeden z mówców z czasów 
zjazdu, więcej niż połowę całego naro- 

‘ du litewskiego, tak, że ich głos ma wa­
gę moralną dla kraju macierzystego. 
Głosem tym posługiwać się może opo­
zycja z łatwością w celach propagan-

! dy, gdy nadejdzie po temu pora“.
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Na Pomorzu w ostatnim czasie przypuściła szturm armja handełesów. Bazą operacyjną stała się stolica nadmorska — Gdynia skąd 
miast, miasteczek, wsi i siół pomorskich rozjeżdża się żydostwo i zapuszcza swe macki w rdzennie polski handel i przemysł. Żydowskim zastenm 
przeciwstawia się zorganizowana siła polska: Stronnictwo Narodowe. W szeregach „jasnych dywizyj“ zgrupowało się wszystko, co na Pomorzu nai 
k(P?ze l.naibardziej polskie. Na fotomontażu fragmenty pochodu ze zjazdu powiatowego Str Nar w Tczewie, odbytego w dniu 18 bm Od lewei- iirzńó

członków Str. Nar. Prowadzone przez sekr. pow. S. N. p. Bielawę i kier. pow. S. N. p. Plewińskiego. Na prawo: władze mieisoowe S N "7 n w 
-osielskim i kier. Plewińskim na czele, oraz przedstawiciel narodowej Łodzi prof. Podgórski — odbierają defiladę uczestników zjazdu ......... '' •



WIADOMOŚCI POTOCZNE
Kalendarz rzym.-kaL 

Wtorek: Cezarego b. 
Środa: Augustyna b.

Kalendarz słowi «ńskł 
Wtorek: Przedzielawa. 
Środa: Wyezomira,

Słońca: wschód 4,53. 
zachód 18,53.

Długość dnia 14 g 00 min.
Księżyca: wschód 3,04, zachód 18,04.

Faza 2 dzień przed nowiem.

Przepowiednia pogody na wtorek: Na­
dal jeszcze pogodnie i ciepło. Z zachodu 
na wschód postępujące pogorszenie się 
pogody. Pod wieczór wzrost zachmurze­
nia i ochłodzenie.

KRONIKA POZNANIA
2i0iE AKADEMICKIE

— * Związek Studentów Politechniki 
Lwowskiej z Kresów Zachodnich urzędu­
je od 1 września we Lwowie II Domu 
Techników przy ul. Abrahamowiczów 14.

KROMKA MIEJSCOWA
KOMUNIKAT ORBISU. Do Berlina i 

Lipska za 92,—. Wyjazd dnia 28 sierpnia 
o godz. 14,18. Zapisy do dnia 27 sierpnia w 
Orbisie, Poznań, plac Wolności 9 tel. 52-18.

ng 14 027
— * Dogodność dla korzystających z 

nsług poczty. Publiczność bardzo często 
narzekała, że listy, które wrzucano do 
skrzynek pocztowych po godz. 20.45 na 
przedmieściach, a w śródmieściu po go­
dzinie 23. spoczywały w skrzynkach do 
następnego dnia godz. 10,45. Warto zwró­
cić uwagę na to. że w westibulu głównego 
dw’orca kolejoweeo. obok kiosku poczto­
wego, umieszczono czerwoną skrzynkę, z 
której wyjmuje się przesyłki 10 minut 
przed odejściem każdego pociągu. — 
Kiosk jest czynny przez cały dzień i całą 
noc. Również bez przerwy czynna jest 
tak zwana poczta per nowa, (wel)

— * Doprowadzanie placn do porządku.
Plac, znajdujący się między ul. Libelta, 
Walami Batorego i Jana III, a będący do­
tychczas w zaniedbaniu, doprowadza się 
obecnie do porządku. Robotnicy usuwają 
tutaj trawę, jaką obficie pozarastał za­
niedbany plac. Tylko niestety praca idzie 
jakoś żółwim krokiem, (sk)

— * Zaniedbane ogródki. Na ul. Jasnej 
mamy przed domami szereg ogródków, z 
których większość jest utrzymana w 
stałej pielęgnacji, kilka zaś w okropnem 
zaniedbaniu, jakgdyby były bezpańskie. 
Może nie pisalibyśmy o tem, gdyby nie 
fakt, że wkrótce będziemy gościli w Po­
znaniu międzynarodowy zjazd ogródków 
działkowych, zachodzi więc konieczność 
wykazania naszej dbałości o piękno o- 
gródków wogóle, zwłaszcza przy główniej­
szych ulicach. Podczas gdy jedne ogródki 
na Jasnej cieszą mile oko, inne rażą swym 
wyglądem. A przecież tak łatwo można 
doprowadzić te ostatnie do porządku, na­
leży bowiem usunąć chwasty i poprawić 
ścieżki. Odrobina dobrej woli wystarczy 
do tego, (sk)

— * Przykra niespodzianka. Pragną­
cych wyjechać w niedzielę do Puszczyko­
wa czy Ludwikowa pociągiem wychodzą­
cym z Poznania o godz. 13,50, spotkała 
przykra niespodzianka, bo z nieznanych 
bliżej szerszej publiczności przyczyn, znie­
siono ten pociąg, zachowując natomiast 
odchodzący o 15-tej. Na pytanie, czy pu­
bliczność była powiadomiona o tem za po­
średnictwem prasy, kasjer odpowiedział, 
że „podobno tak".

Przeszukaliśmy ostatnie numery 
miejscowych dzienników, lecz niestety nie 
mogliśmy znaleźć komunikatu w tej spra­
wie. Czem sobie wytłumaczyć brak ko­
munikatu prasowego o skasowaniu po­
ciągu — niewiadomo, sądzimy jednak, że 
nawet o drobnych zmianach w rozkładzie 
jazdy publiczność winna być poinformo­
wana, a cóż dopiero o zniesieniu pociągu.

. (sk)
KROMKA WYPADKÓW

— * Zderzenie się tramwaju z wozem
Na moście Cybińskim tramwaj linji 2 zde­
rzył się z powózką p. Stanisława Musiała 
(ui. Marsz. Focha 67). Przy wypadku aa 
szczęście obyło się bez ofiar w ludziach.

(kil
— * Zderzenie się dwóch cyklistów. Na

szosie pod Krzyżownikami zderzyli się 
dwaj cykliści. Obaj odnieśli przy zderze­
niu obrażenia. 32-letniego robotnika 
Franciszka Kośmidra z Jankowie w po­
wiecie poznańskim przewiozło pogotowie 
(66-6ó> na stację i obandażowało mu rany. 
Po opatrunku p. Kośmider, który jechał 
bez światła, mógł udać się do domu. 
Drugi z cyklistów p. Piotr Andrzejewski 
z Poznania (Górna Wilda, 26) odoióei lżej­
sze obrażenia. (ki) J

Drożyzna artykułów pierwsze] potrzeby
Notowaliśmy przed kilku dniami, 

że ceny na niektóre artykuły pierwszej 
potrzeby poskoczyły w górę. Zwyżka 
cen obejmuje szczególnie tłuszcze kra­
jowe oraz tłuszcze, bez głębszej potrze­
by sprowadzane z zagranicy. Wśród 
tych ostatnich mieści się margaryna. 
Tłuszcz ten mimo wszystko zawsze 
jeszcze znajduje odbyt pomiędzy war­
stwę, uboższą, której poprostu nie stać 
na droższe, ale pożywniejsze tłuszcze.

Margaryna doniedawna kosztowała 
za pół kg 1 zł, obecnie 1,30. Tłuszcz 
margarynie pokrewny „Pałmin“ 0.80 
zł, obecnie 1,40 zł. Importowany sma­
lec wieprzowy 0,90 zł, obecnie 1,50 zł.

Pewne gatunki mydła zwyżkowały 
nawet do 20 procent.

W tym samym czasie ceny za kawy 
herbaty i kakao podskoczyły o 20 do 40 
procent. Także nasza krajowa czeko­
lada poszła w górę o 5 proc.

Nie odrzeczy jest przytoczyć obra­
zek, ile nieporozumień wywołać może 
taka nagła podwyżka cen.

Pewien obywatel wysłał nowo- 
przyjętą służącą do składu rzeźnic-

p. t.:

którego dawno za­
powiadana premjera 
odbędzie się w środę, 
28 sieipn a w kino­
teatrze „Słońce“.

ng 13?69

Strzelania o tytuł „króla żniwnego“
Wczoraj rozpoczęły się na strzelni­

cy brackiej na Szelągu uroczystości 
strzeleckie o godność zwycięzcy w strze­
laniu żniwnem Strzelanie, które od­
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bywało się przy dużem zainteresowaniu 
członków, rozpoczął zwycięzca ze ze­
szłorocznego strzelania żniwnego mistrz 
rzeźnicki p. Wereszczako. Najlepsze 
strzały dali do tarczy zwycięzców pp.: 
Miądowicz, prezes Bractwa kurkowego 
p. Michałowicz (widoczny na zdjęciu) 
i kpt rez Petras. .

Wieczorem, komisja wymiarowa, w 
której skład wchodzą pp.: Zygmaniak 
— strzelmistrz bractwa, jako przewod-

kiego po pół kg okrasy. Służąca wypeł­
niła polecenie, lecz z dwóch złotych 
przyniosła 90 groszy reszty.

— Jakto? Podrożało? — niedowie­
rzał służącej i poszedł osobiście prze­
konać się do składu, że służąca 20 gro­
szy nie zdefraudowała, a tylko cena 
podskoczyła przez jedną noc z 0,90 na 
1,10 za pół kg.

Po kilku dniach pan ów ponownie 
wysłał służącą po pół kg okrasy, bo 
tak się złożyło, że żona wyjechała i sam 
musiał zarządzać gospodarstwem do- 
mowem. I tym razem nowe nieporo­
zumienie. Służąca zamiast z dwóch 
złotych przynieść 90 groszy zpowrotem 
wręczyła osłupiałemu panu... 60 gr. 
reszty. Okrasa zwyżkowała o dalsze 
30 groszy.

Pewien właściciel hurtowni towa­
rów kolonjalnych, z którym rozma­
wialiśmy na temat przyczyny podwyż­
ki cen, powiedział:

Jest kwestją kilku najbliższych dni. 
a ceny jeszcze więcej podskoczą i ob­
jąć mogą także inne towary, (wel)

Scena
z najnowszego 

i najpiękniejszego 
filmu

FRANCiSZKI
GAAL

niczący, — Stefan Marweg, Pogorzel­
ski, Gadomski i Nikodem Muszyński 
jako członkowie, stwierdziła, że naj­
lepsze strzały do tarczy zwycięzców

dali pp.: Miądowicz, prezes Bichalo- 
wicz i właściciel restauracji „Pod 
Strzechą' p. Peters. W strzelaniu dc 
tarczy płytkowej przoduje p. Zygma­
niak, wolnoręcznej — p. N. Muszyń­
ski, seryjnej — p. Gadomski i małoka­
librowej p. Pogorzelski.

Strzelanie potrwa do czwartku. O- 
głoszenie wyników nastąpi w przyszłą 
niedzielę, w sali bractwa kurkowego 
na Szelągu, (kl).

Restauracja w Hotelu Polonia, Grun 
waldzka 18, poleca bezpłatnie ealę nowÓ 
odrestaurowaną i pokoje klubowe na 
wszelkie uroczystości. Kuchnia wyborowa 
Ceny niskie. Wieczorem dancing

dg3124

Tragiczny zgon studenta
Jak już donosiliśmy na szosie pu- 

szczykowskiej w pobliżu Łęczycy zgi­
nął tragicznie w sobotę 19-letni student 
medycyny Bogdan Jeszke z Poznania.

Ś. p. Bogdan Jeszke w dniu 
dzisiejszym miał stanąć do egzaminu 
przed komisją, aby uzyskać prawo 
jazdy na motocyklu. Próbna jazda 
niestety skończyła się tragicznie.

Tragicznie zmarły Bogdan Jeszke, 
mimo młodego wieku, był już studen­
tem medycyny na drugim roku. Po­
przednio zamierzał się poświęcić stu- 
djom inżynierskim ukończywszy gim- 
nazjum św. Mtrji Magdaleny baidzo

Ś P BOGDAN JESZKE.
wcześnie, gdyż miał skończonych 17 
łat. Na terenie akademickim ś. p. Bog­
dan Jeszke przez cały rok współpraco­
wał w zarządzie Koła Medyków, gdyż 
statutowo nie mógł być jeszcze człon­
kiem zarządu. Gdy ś. p. Bogdan Jeszke 
złożył pierwszy egzamin na wydziale 
medycznym, przybiegł bez tchu do do­
mu. — Coś taki zdyszany? — spytała 
matka. — Spieszyłem się, by Ci pierw­
szej powiedzieć, że zdałem egzamin! — 
zawołał od progu rozradowany syn.

Pogrzeb ś. p. Bogdana Jeszkego od­
będzie się jutro, we wtorek po połud­
niu prawdopodobnie z szpitala woj; 
skowego na cmentarz świętomarciński 
przy ul. Bukowskiej, gdzie nastąpi zło­
żenie zwłok w grobowcu rodzinnym.

KOMUNIKATY ROŻNE
— * Rekolekcje dla Pań Nauczycielek.

Staraniem Sodalicji Nauczycielek odbędą 
się rekolekcje dla Pań Nauczycielek w 
czasie od 29 bm. do 1 września u Sióstr 
Zmartwychwstanek, ul. Marsz. Focha 147. 
Początek rekolekcyj w czwartek 29 bm. 
o godz. 9 rano.

— * Pielgrzymka do Tulec, powiatu 
średzkiego. Doroczny odpust Matki Bo­
skiej w Tulcach przypada w niedzielę, dn. 
8 września. Już od roku 1686 cudowna 
figura Matki Boskiej TuSeckiej rozsiewa 
swych cudów i pocieszenia laski na wier­
ne swe dzieci. Mianowicie w obecnych 
ciężkich czasach potrzeba nam Jej prze­
możnej opieki. Przybywajmy jak naj; 
liczniej do stóp cudownej Matki Boskiej 
Tuleckiej, bo od wieków nie słyszano, aże­
by ktoś, udający się wierzącem sercem 
pod Jej opiekę, nie uzyska! wysłuchania. 
Komunikacja ułatwiona: Dnia 8 września 
odchodzą dwa specjalne pociągi z Pozna­
nia od Bramy Warszawskiej za kościołem 
św. Jana do Tulec: o godz. 8,45 i 9,35, a 
wracają z Tulec do Poznania o godz. 15,39 
i 16,35. Z Środy, z dworca Kolei Powiato­
wej, odchodzi specjalny pociąg do Tulec 
rano o godz. 6,30, a wraca z Tulec o go­
dzinie 15,40. Ceny biletów obniżone o 
50 procent.

KRONIKA POLICYJNA
,— * Pożar w piwnicy. W piwnicy P- 

Kazimierza Wieczorka, przy ul. Adama 
Jeskego 2, zapaliło się drzewo. Niegroźni 
ogień stłumili domownicy przed przybl" 
ciem straży pożarnej, (kl) .

— * Groził kobiecie rewolwerem. Brzea 
sądem grodzkim w Poznaniu staną! 
letni pomocnik gastronomiczny Tadeu-z 
Borucki, zam. przy Wielkich Garbaracu 
34, oskarżony o grożenie rewolwerem R*?' 
zalji Baraniak. Oskarżony do winy 7^ 
nie przyznał; sąd uznał ją za udowodn»- 
ną i skazał go na 2 mieś, aresztu, (k)

— * Ujęcia. Jako podejrzanego ° K1 
dzież gotówki w.składzie’, CO zł, P- A 
sławowi Kulce (Winogrady 62) oję 
26-letniego Winklera (Poznańska 19J- "



7„ odgrażanie się nożem ujęto robotnika 
fńzefa Waligórskiego (ul. Główna 671 i Le­
nna Waligórskiego (Pusta 391. — W podej- 
Xniu o oszustwo, dokonane u p. Teodora 
Nowaczvka (ul. Polabska 91 osadzono w 
„rowcie 20-letniego robotnika Mieczy- 
stawa Buska (Marsz. Focha 110). — Pod 
»»rzutem kradzieży broni palne] z kiosku 
n Koralewskiego na Wałach Warneńczy­
ka ujęto Kazimierza Malickiego (ul. Ma- 
dalińskiego 9'. (kl)

__ * Nieuczciwy pośrednik. Sąd grodz­
ki w Poznaniu skazał Józefa Bączkow­
skiego na 7 miesięcy więzienia za oszu­
stwo Bączkowski pobrał od małżonków 
Wojtkowiaków 33 zł i zobowiązał się w 
ich imieniu wnieść sprzeciw do sądu 
grodzkiego. Sprzeciwu tego nie wniósł, a 
pieniądze sobie przywłaszczył, (k)

kromka sądowa
— Za niedoStarczone pieniądze po­

bierali zboże. 26-letni Franciszek Sierszu- 
ia z Jarocina (św Ducha 351 był zatrud­
niony w firmie zbożowej J. Bortsehera w 
Jarocinie, jako magazynier. Odbierał on 
od dostawcom zboże i wystawiał im na nie 
poświadczenia. W październiku zaś 1933 
r wszedł w porozumienie z dostawcami I 
począł wystawiać im fikcyjne poświadcze­
nia na dostarczone zboże, którego oni nl- 
gdy nie dostarczyli W ten sposób, wspól­
nie poszkodowali firmę zbożową Bort- 
schera na 1.700 złotych. Sprawa w dniu 
lfi marca 1935 r. znalazła się przed sądem 
okręgowym z Ostrowa Wielkop. na sesji 
wyjazdowej w Jarocinie. Magazynier 
Franciszek Sierszula, Kazimierz Borkow­
ski, Jarocin (Warszawska 81. Ignacy Dą 
browski (Nosków, pow. Jarocin!, Marcin 
Zimny (Goiewo, pow. Krotoszyn) i Stefan 
Ławnicki (Jarocin. Powstańców 17' zostali 
skazani na kary po 6 miesięcy więzienia, 
przyczem wykopanie kary Sierszule, Bor­
kowskiemu i Zimnemu sąd zawiesił na 
r-rzeciag lat 4. Sąd apelacyjny w Pozna­
niu wvrok ten zatwierdził, (k.)

— * Pierze pod siennikiem. Dnia 21 
maja 1935 r. do pp. Michalaków’ w Pozna­
niu została.przyjęta w charakterze służą­
cej Stanisława Ki.janowska z Mur. Go­
śliny. Tego samego dnia nowoprzyjęta 
służąca rozpruła poszwę pierzyny i wy­
jęła z niej większą ilość pierza. Drugie­
go zaś dnia chciała służbę opuścić i za­
brać ze sobą skradzione pierze. Kradzież 
jednak spostrzeżono i służącą oddano po­
licji. Na rozprawie przed sądem grodz­
kim Kijanowska tłumaczyła się. że było 
jej zimno i dlatego usypała pierza z pie­
rzyny i włożyła go pod siennik. Sąd ska 
za! ją na 2 miesiące aresztu, (k)

— żandarmeria ujęła złodzieja. Dnia 
24 lipca Marjan Fedorowicz z Poznania, 
z&mopfzy ui. Żydowskiej 9, przebywający, 
obecnie w: więzieniu, .śledczem. usiłował 
ski&jść pa ■ ulicy rower,'' należący,. do,. Kon-, 
radu -Lisieckiego. Rower ten zwyczajem 
rowerzystów’ był przymocowany grubyńi 
metalowym łańcuchem do ulicznej la­
tarni. Fedorowicz łańcuch przeciął, lecz 
roweru nie zdążył zabrać, gdyż został 
spłoszony. W tym samym dniu usiłował 
on dokonać powtórnej kradzieży roweru 
przy ul. Fredry na szkodę Marjana Dry- 
chowskiego. Został jednak również «pło­
szony. 'Właściciel roweru udał się w po­
ścig zą złodziejem, który w obawie przed 
ujęciem, ukrył się w zabudowaniach woj­
skowych koło kościoła garnizonowego. Za­
trzymała go żandarmerja wojskowa i od­
dała w ręce policji. Sąd grodzki skazał 
go na 1 rok wiezienia, (k)

— ’' Amator jaj. Sąd grodzki w Pozna­
niu rozpatrywał sprawę doprowadzonego 
z więzienia Telesfora Napierały, oskarżo­
nego o dokonanie w dniu 29 marca 1935 r. 
w czasie targu na pl. Sapieżyńskim kra­
dzieży 11 mendli jaj i 15 funtów masła na 
szkodę handlarza Muellera. Sąd skazał 
go na 7 miesięcy więzienia, (k)

— * Niepoprawny złodziej. Sąd grodz­
ki w Poznaniu rozpatrywał sprawę Wła­
dysława FIcina, notowanego i karanego 
kilkanaście razy, oskarżonego o kradzież 
zegarka wartości 50 złotych, na szkodę 
Zygmunta Adamskiego oraz walizki i 
Pewnej kwoty pieniężnej na szkodę Hele­
ny Andrzejewskiej i Józefy Michalskiej, 
Sąd, biorąc pod uwagę jego kryminalną 
przeszłość, skazał go na jeden, rok wię­
zienia. (k)

— * Przestępca bez dowodu. W maju 
rb. pełniący uliczną służbę posterunkowy 
BP., Jan Jeziorkowski zatrzymał jakie­
goś osobnika, który niósł większą ilość 
wyrobów mięsnych i miejsca ich pocho­
dzenia wyjaśnić nie umiał. Zatrzymany 
został doprowadzony do komisariatu i w 
Poczekalni dowód swój osobisty wrzucił 
Pod ławkę. Policja, nie mogąc ustalić 
•lego tożsamości, osadziła go w celi. Dru- 
g'ego dnia w czasie sprzątania znaleziono 
P.orzueony pod ławką dowód. Okazało

niego, że zatrzymanym jest uczeń 
'zeznicki Antoni Majchrzak z Żegrza, za­
trudniony w warsztacie rzeźnickim Mi­
chała Czyża przy ul. Grobla 24. Mięso zaś 
znalezione przy nim pochodziło z war­
sztatu jego chlebodawcy. W toku docho­
dzeń okazało się, że Majchrzak okradał 
swego pracodawcę systematycznie i po­
szkodował go na tysiąc złotych. Sąd 
grodzki w Poznaniu " skazał Majchrzaka 
na 6 miesięcy aresztu, (k)

2 WIELKOPOLSKI
. —* Bydgoszcz. Bydgoska młodzież akade­

micka wyznaczyła dwóch swoich kolegów do 
udzielania informacyj o warunkach przyjęcia 
na Uniwersytet Poznański. Informacyj tych 
udzielają: p. Masłowski, ulica św. Trójcy 26, 
m. i, w środky i soboty od godz. 11—12: p. Jerzy 
piberda, ul. Dworcowa 31. m. 7 w czwartki 
'• Piątki w tych samych godzinach. Pierwszy 
udziela informacyj ogólnych, drugi specjalni« do­
tyczących wydziału lekarskiego.

Przed sądem okręgowym w Pozna­
niu stanął w dniu dzisiejszym 31-letni 
Antoni Ujma, robotnik z Krosna, pow. 
Śrem, pod zarzutem usiłowanego za­
bójstwa kupca Franciszka Sobolew­
skiego. Równocześnie z nim zajęła ła­
wę oskarżonych 28-letnia Aniela Sobo­
lewska, żona poszkodowanego, pod za­
rzutem udzielenia pomocy oskarżone­
mu oraz usunięciu dowodów przestęp­
stwa.

Franciszek Sobolewski wraz ze swo­
ją żoną po kilkuletnim pobycie na emi­
gracji we Francji wrócił z Paryża do 
Polski i w Krośnie założył skład kolo­
nialny. Między harmonijne pożycie 
małżonków poczęły się wdzierać pew­
ne zgrzyty Sobolewski powtórnie wy­
jechał do Paryża, lecz naskutek infor­
macyj o zachowaniu żony powrócił do 
kraju.

Dnia 25 kwietnia b. r. w godzinach 
wieczornych w składzie Sobolewskich 
doszło do awantury między właścicie­
lem sklepu a Antonim Ujmą. W czasie . 
tej awantury Ujma młotk i m uderzył j

— Wobec ustalenia przez Polski Zw. Tow. 
Wioślarskich zasady, źe wioślarscy sędziowie 
związkowi musza przejść należyty egzamin przed 
specjalną komisją egzaminacyjną, utworzono w 
bydgoskim ośrodku wioślarskim taką komisje dla 
Pomorza i Wielkopolski W skład komisji wcho­
dzą: dr. Stefan Siemiątkowski oraz pp. Jan Wi- 
tecki i Władysław Żewicki. Nowym sędzia 
zwdazkowym dla zawodów wioślarskich jest w 
Bydgoszczy członek B. T. W. p. Edmund Jan­
kowski.

— W niedziele przed południem wybuchł po­
żar w jednym z baraków przy ulicy Dwernickie­
go. Straż ogniowa po przybyciu na miejsce, skon­
statowała, że od kuchenki żelaznej zapaliła sie 
ściana i sufit. Energiczna akcja ratunkowa po 
niespełna 30 minutach doprowadziła do całkowi­
tego zlikwidowania niebezpieczeństwa.

— Podczas zabawy nad starym kanałem, po­
między trzecią i czwarta ,śluzą zdarzy’ sie tra­
giczny wypadek. 6-letni Henryk Kaczmarek, za­
mieszkały przy ul. Grunwaldzkiej 45. goniąc sie 
z rówieśnikami, wpadi do wody. Młodociani to­
warzysze zabawy, zamiast wołać o pomoc prze­
chodniów pobiegli do rodziców Kaczmarka, żeby 
zawiadomić ich o wypadku. Kiedy zabrano sie 
do ratowania chłopca, wydobyto już tylko sty­
gnące zwłoki.

—* Gostyń. W związku ze śledztwem o kra­
dzież nawozów sztucznych w majętności Cżo- 
chorowo, już od 2 miesięcy trzymany jest w 
areszcie komisaryczny sołtys- z Grabonoga, p. 
Stanisław Baszyński.

.— Na) jarmark w Piaskach,. pow. Gostyń/ 
zjechało dużo oszustów, którzy grą ,w kostki 
i „blaszki“ starali sie poszkodować nawnych 

(ludzi. Z uznaniem należy podkreślić, iż pomimo, 
że zjechało sie dużo kupców żydowskich, kupu­
jący unikali ich straganów.

—Janńwiec. Tow. Uczestfnkńw Powstania 
Wlkp. im. gen. Dowbora-Mu śnickiego odbyło w 
ub. niedziele uroczyste zebranie, w sali p. Jana 
Szelmeczki przy licznym udziale członków. Ze­
braniu przewodniczy! p. Muller, który w swem 
przemówieniu podniósł, że Towarzystwo prze­
trwało szczęśliwie okres zamętu organizacyjnego 
w czasie tworzenia nowych towarzystw konku­
rencyjnych. Idea narodowa i hasło powstańców: 
„Wszystko dla ojczyzny i narodu“ nie doznała 
uszczerbku w szeregach członków towarzystwa. 
Następnie prezes p. dr. Meissner poda! do wia­
domości. że urząd wojewódzki, zatwierdził, reje-, 
stracie T. U. P. Wlkp. 18/19 na miasto Poznań 
na podstawie statutu, który swego czasu Zwią­
zek opracował i poszczególnym towarzystwom 
przesłał. Należy wiec starostwo żnińskie przy­
naglać w sprawię rejestracji towarzystwa ty Ja-, 
nówcu. Następnie , omówił prezes- podstawy za­
sady nowego statutu, podkreślając, że towarzy­
stwo powinno członków ‘ swoich kształcić w o- 
świacie ogólnej, uświadamiać w-sprawie naszego 
państwa, pogłębiać wojskowa wiedzę techniczną 
wedle regulaminu P. W, i W. F. oraz pomagać 
przy tworzeniu drużyn L- O. P. P. i P. G. K. 
oraz prowadzić: ćwiczenia w strzelaniu. Prezes 
Koch uzupełnił referat sprawami aktualnemi, 
specjalnie obchodząeemi powstańców T. U, P. 
Wlkp. Należy dbać,o "materialny los powstańca, 
pisać historje powstania wielkopolskiego znie­
kształconą rożnom: publikacjami, walczyć o od­
znaki dla powstańców, budować domy powstań­
ca. Zó sprawozdania sekretarza p. Szeleczki 
wynikało, że towarzystwo pracuje w trudnych 
dla siebie warunkach, jest jednak nadzieja, że 
po rejestracji dojdzie do należytego znaczenia. 
Zebranie zakończono w podniosłym nastroju 
„Ozuj duch“

—■ * Kępno. Komisariat straży gra­
nicznej w Bralinie przytrzymał w tych 
dniach w okolicy Kozi Wielkiej szajkę 
przemytniczą, któręj skonfiskował 195 m 
pluszu pochodzenia niemieckiego, warto­
ści około 3 000 zł. Ze względu na toczące 
się śledztwo nazwiska trzymane są nara- 
zie w tajemnicy.

— Powracający z pracy kolejarz Fr. 
Dwornicki z Wtórku na linii Antonin — 
Ostrów, zamierzał wskoczyć cło w biegu 
znajdującego się pociągu towarowego. — 
Skok jego okazał się fatalny. Upadł bo- 
wiein na szyny i koła pociągu odcięły mu 
część praw’ej stopy. Nieszczęśliwego prze­
wieziono do szpitala w Ostrowie.,

— Samobójtwo popełnił 54-letni Leśniak 
Stanisław z Wyczanowa. Denat podczas 
nieobecności domowników poszedł do ko­
mórki i tam przywiązał do belki sufito­
wej powróz, na którym się powiesił. Pierw­
sza zauważyła go jego córka Kramarczy- 
kowa, która poszła do komórki po żyto. 
Na jej krzyk przybyli domownicy i sąsie- 
dzi, wszelka pomoc jednak okazała *ię 
bezskuteczną. Powodem samobójstwa by­
ły złe warunki życiowe.

— Spęd pokazowy bydła rogatego urzą­
dza w dniu 21 września, br. Oddział Pow. 
Wlkp. Tow. Kółek Rolniczych w Kępnie, 
połączony z pokazem trzody chlewnej be­
konowej. Pokaz odbędzie sie na terenąch 
wystawowych Pow. Koła Hodowców Ko­
ni w Ostrzeszowie z współudziałem Wlkp. 
i Śląsk. Izby Rolniczej, które przedstawią-

Sobolewskiego pięciokrotnie w głowę, 
a następnie z rewolweru oddał do 
niego dwa strzały, celując w głowę. 
Akt oskarżenia zarzuca Ujmie, że ce­
lowo dążył do zabicia Sobolewskiego, 
w czem udzieliła mu pomocy Aniela 
Sobolewska, dając mu w rękę rewol­
wer męża, a następnie młotek jako do­
wód przestępstwa ukryła.

Oskarżeni do winy się nie przyzna­
ją, przyczem Ujma wyjaśnia, że do 
awantury między Sobolewskim a nim 
doszło na tle długu, jaki posiadał 
w składzie kolonialnym. W czasie 
sprzeczki w obronie własnej schwycił 
za młotek, a gdy Sobolewski celował 
do niego z rewolweru, usiłował mu go 
wydrzeć i w czasie szamotania padł 
strzał.

Sprawę tę rozpatruje trybunał w 
składzie trójosobowym z przewodni­
czącym Sosińskim na czele. Jako o- 
brońcy oskarżonych występują adw. 
Ho worka i aplikant Gąsiorowski. Na 
rozprawę powołano 14 świadków.

Rozprawa trwa, (k)
ją najlepsze okazy czołowych obór zaro 
dowych bydła czerwonego.

— Złodzieje dzisiaj kradną, co się tył 
ko da, czego dowodem, że p. Cemplowi 
Ant. w Słupi, pow. Bral., podczas odby­
wającej się zabawy iatowej skradziono 
sztandar o barwach narodowych, wartości 
około 10 zł. Złodzieja nie ujęto.

— Przed wydziałem karnyęn sądu okr. 
w Ostrowie zasiadł Jaks Roder z Miksta­
tu. oskarżony o przeszkadzanie podczas 
akcji ratunkowej przy pożarze. Sąd ska 
zał winnego na 3 tyg. aresztu z zawieszę 
niem. ,

— Bawiącego na; urlopie wypoczynko 
wym długoletniego sędziego Wieruszo 
wa. p. Hącię, zastępuje p. o: sędziego, p. 
Smulski.

— Staraniem miasta Wieruszowa wy­
budowano nowy most betonowy na dro­
dze, łączącej kolonię Porwał z miastem. 
Do końca dobiega również praca nad bu 
dową wielkiego mostu betonowego na Pro 
śnie na trasie szosy Wieruszów — Kępno.

—* Leszno. Pożar wybuchł w lasach majęt­
ności Strzyżęwice. własność p. Haertke. Przy 
pomocy straży pożarnej z Leszna i Lasocie oraz 
miejscowej ludności udało sie pożar zlokalizo­
wać. Straty sa ogromne, gdyż pożar strawił 
około 2 morgi lasu. Energiczne śledztwo prowa­
dzi wydział śledczy P. P. istnieje przypuszcze­
ni^, iż'pożar powstał od niedopałka papierosa.

— Krwawa bójka rozegrała się przy ul. 
Osieckiej 8 w Lesznie. Po gwałtownej sprzęg 
ce między gospodarzem domu Walterem a loka- 
torem Krybkim doszło Mo bójki, w czasie której 
gospodarz grubym drągiem zadaj silny cios p.K. 
Zbroczonego krwią Oddano pod opieke lekarską.

— Pożar strawi! w Rydzynie dom mieszkal­
ny. Dzięki akcji ratunkowej zdołano część do­
bytku uratować. W majątku Debczyce, dzierża­
wionym przez p, Ptócienniakową, wybuchł po­
żar, spowodowany iskrą od lokomobiii. Spaliły 
sie dwa stogi zboża, młockarnia, lokomobila oraz 
narzędzia. Straty sa Wielkie, gdyż szkody tylko 
częściowo pokrywa ubezpieczenie. _ , ...

— .Odjazd dzieci polskich z Westfalii, ba­
wiących tu na wakacjach, nastąpi! 23 b. m. 
16 dziewczynek spędzało wakacje w święcie- 
chowie. Dnia 28 b. m. wyjedzie 30 chłopców 
z kolonii w Jiezieczycach Kościelnych.

— Zebranie plenarne Kola śpiew, im. Dem­
bińskiego zagaił prezes p. dr. Jórga. Po sprawo­
zdaniu z ostatniego Widowiska, p. prof. Bystroń 
wygłosi! odczyt z literatury indowej p. t. „O li­
tworach, ludowych w muzyce“. Odczytu wysłu­
chano z' zainteresowaniem.

—» Ostrów. Pożar wyhućhi w Chojniku 
w zabudowaniach Augusta. Gbtschlinga. Spaiity 
sie Wozy, szopy i chlew. Szkody wynoszą tysiąc 
złotych.

— 4-tygodniowe półkolonie w Antoninie 
zorganizowała tut. Rodzina Kolejowa. W pierw­
szym miesiącu wakacyj. korzystało z kolonii 
60 dziewcząt, w drugim 60 chłopców.

— Do rejestracji winni się zgłosić wszyscy 
młodzieńcy, zam. w pow. ostrowskim, urodzeni 
w r. 191". Zgłoszenia uskutecznić należy w ciągu 
września w magistratach względnie w urzędach 
gminnych.

— Prywatne kursy gimnazjalne dla dorosłych 
otwiera w Ostrowie Kolo Tow. Naucz. Szkół 
Średnich i Wyższych.

—® Oborniki. Dyfterja pojawiła się w dwóch 
wypadkach u dzieci w Obornikach-

— Wypadkowi uległ w czasie schodzenia ze 
schodów ks. wikary Mikołajczak, doznając wy­
wichnięcia nogi,

— Budowę domu przy ul. Majora Dobrzyc- 
kięgo powierzył p. Strzelbicki, radca kontroli 
skarbowej, budowniczemu Niemcowi, podczas 
gdy na miejscu mamy tylu Polaków o tych sa­
mych kwalifikacjach, którzy chętnie podjęliby 
się pracy.

— Cegłą w głowę, na tle wynikłej sprzeczki, 
uderzył Jankowski, handlarz szmatów z Chlu- 
dowa, mistrza piekarskiego Władysława Pohla 
z Obornik. W stanie ciężkim przewieziono ofiarę 
wypadku do miejskiego szpitala, a sprawcą za­
jęła się policja.

— W zjeździe chórów kościelnych okręgu 
szamotulskiego zdobył chór kościelny św. Cecy­
lii z Obornik IX miejsce w chórze II kategorii.

—- * Ostrzeszów. Pielgrzymki do Czę­
stochowy wyruszyły z Ostrzeszowa w tych 
dniach, przyczem 70 osób pod przewodnic­
twem ks. Pernaka dołączyło się do po­
ciągu popularnego z pielgrzymką ostrow­
ską, a druga pielgrzymka wyruszyła ro­
werami.

— Co wynika z zbytniej gadatliwości, 
przekonać się miała Laura Brodzińska z 
Ostrzeszowa, która stanęła przed sądem 
aż z trzech oskarżeń za obmowę i znie­
wagę i skazana została za zniewagę Anny 
Strubickiej na 2 tygodnie aresztu i 200 z! 
grzywny, za omówienie Wiktorii Toma­
szewskiej na 2 tygodnie aresztu 1 100 zł 
grzywny, oraz za omówienie sędziego Ch. 
na 1 rok aresztu i 500 zł grzywny. Po-

nadto ponosi koszta postępowania w su­
mie 130 zł. Za omówienie sędziego odpo­
wiadał również mąż Brodzińskie], który 
skazany został zato na 6 mieś, aresztu, 
200 zł grzywny i 40 zł kosztów’.

_» Swarzędz. W ostatnich latach zazna­
czył się silny rozwój gminy Antonin pod Swa­
rzędzem. Obecnie staraniem komitetu budowy 
szkoły w osobach ftp.: inż. Pawłowskiego, Czub­
kowej, Fenglerą, Molika i innych buduje sie no­
woczesny gmach szkolny z salą gimnastyczną, 
śniadalnia, sale doświadczalna i t. p. OPOK 
szkoły stanie kaplica i dom, przeznaczony na 
mieszkanie dla nauczycieli. Szkoła będzie odda­
na do użytku około listopada b. r.

—- środa. Dnia 18 bm. tut. Tow. Gimn. 
Sokół“ urządziło obchód f5 rocznicy „Cu­

du nad Wisłą“- Referaty wygłosili p. Kali­
szewski z Wrześni oraz p. L. Gomołcc z 
Pętkowa. Zebranie zakończono odśpiewa­
niem •$.tnyic-dzielę 25 bm. odprawiona zo­
stała msza św. za poległych powstańców 
średzkich z okólicznościowem kazaniem 
proboszcz kolegiaty ks. Meissner.

—- Wskutek pojawienia się w prasie no­
tatki o bójce wśród Niemców na zebraniu 
w mleczarni średzkiej, należy wyjaśnić, ze 
zajście to nie dotyczy zebrahia zarządu w 
dniu 14 bm., na którem obecny był pp. wo­
jewoda, starosta i inni delegaci, lecz inne­
go rzekomo zebrania w lipcu bu., o czem 
mówiono nawet na zebraniu kółka rom. w 
dniu 4 sierpnia br. Pan wojewoda po 
braniu 14 bfn, zwiedził tut, mleczarnię. ~ 

— Dnia 1 Września br. odbędzie się 
„dzień druchen“ Katol. Stów. Młodz:

■ Września. Drugi zkolei mecz o mistrzo­
stwo P. Z. O. P. N. rozegra „Viktoria I ze 
Sokołem“ gnieźnieńskim. Atrakcyjne to spotka­

nie odbyło sie W niedzielę, dnia 25. bm.. o godz. 
16 na stadionie miejskim.

- Nie umie pan chodzić
Róg Mielżyńskiego i Fredry. .Niedziela 

wieczór. Pożegnanie.
— Do jutra, panie N., życzę panu po­

wodzenia w nauce.
W jakiej nauce?
Jutro będą pana uczyli chodzie.

—- Mnie uczyć chodzić? Minęły te cza­
sy; zapomniałem, jak to się koszulę w 
zębach trzymało. .

Właśnie dlatego, że pan zapomniał, 
musi pan sobie to przypomnieć. Prze­
cież pan nie umie chodzić.

— Ale pan umie,.co? A pan ma choć’ 
drobne?

Na co? , , ,
Na kary. Za kiepski ruch nóżka­

mi — buch! jeden złoty kary.
— No, wie pan. Rozumiem opłatę -za. 

naukę, aie za złe przejście... ,
— Tąk panie. Jak pan będzie miaJ 

I płacić, zrobi się pan uważny. Nauczy się 
pan Chodzić. t

1 _ Dowidzenia! Zabił mi pan kima.
Na tern skończyła się rozmowa. 
Podobnych- rozmów wiele się toczyło w 

niedzielę hietyłko ha ulicach, ale i w do­
mach. Wielu nawet ćwiczyło, podobno 
zapamiętale. Do późnej nocy padały słpr 
wa nauki: „tędy! prosto! o tak, dobrze­
nie! trochę w lewo! tu jest linja do 
przechodzenia!“.

Rankiem zmęczeni ćwiczący rozpoczęli 
śwói egzamin.

Czy zdadzą, zobaczymy.
Policjanci są w każdym razie goto­

wi do pobierania kar pieniężnych w kwo­
cie 1 złotego za złe przechodzenie przez 
ulicę, (sk)

Cenv targowe w Poznaniu
— * Z targu. Dnia 26 b. m. na placu 

Sapieżyńskim płacono:
Za nabiał: 1 kg masła wiejskiego 

3,00—3,20 zł; 1 kg. masła mleczarskiego 
3,20—3,60 zł; 1 kg, twarogu 50—60 groszy ; 
za litr śmietany 1,40—1.60 zł; litr mleka 
pełnego 22—25 gr; 1 mdl. jaj 0,95—-1,05 zł

Za mięso: 1 kg słoniny świeże- 
1,80—2,00 zł’, słoniny wędzonej 2,00—2,40 z! : 
wieprzowiny 1,40—2.00 zł; wołowiny 1.4(‘ 
do 2,00 zł; cielęciny 1,20—1,80 zł: kozin' 
1,00—1,20 zł; skopowiny 1,40—1,60 zł; sma; 
cu 2,60—2,80 zł.

Za drób: kura 1.60—3:00 zł; kaczka 
2.00—3.50 zł; gęś 3.50—6,00 zł: para gołębi 
0,90—1.00 zł; indyk 4.00—7,50 zł: para kur 
czat 1,20—2,80 zł.

Za ryby; 1. kg. szczupaka 2.60— 
zł: 1 kg okonia 1,60—2,40 zł: 1 kg lina 
2,40—2,60 zł; karpia 2,40—2,60 zł; 1 kg. 
leszcza 1,40—2.00 złote; 1 kilogram 
białych ryb.1,00—1,80 zł: 1 kg sandacza 
3,00—3,20 zł; i kg karasia 1,20—2,00 zł; 1 
kg węgorza .2,40—2,80 zł Za ryby Ónię-e 
płacono 40—60 er mniej

Za jarzyny: 1 kg ziemniaków 
8—10 gr.; pietruszki 10 groszy; nęczęk 
cebuli 5—10 ar; pęczek rzodkiewek 10—15 
gr; 1 kg szpinaku 40—50 gr:. sełeru 10—29 
groszy: 1 pęczek buraków 15 grosz*,
1 kilogram rabarberu 10 ~ 15 grosz' 
główka sałaty 5—10 gr; mdl. ogórków Bi­
do- 40 gr; pęczek kalarepy 10 gr; mar­
chwi 8—10 gr; kalafior 10—60 gr: 1 ke 
pomidorów .20—30 gr; fasoli 4()—50 gi: 
główka kapusty białej 10—20 gr; włosk;e, 
15—30 gr; modrej 20—40 gr.

Za owoce: 1 kg owoców suszone'b 
1.20—2,00 zł; renklod 70—80 gr; iabbm 
40—60 gr; gruszek 30—-60 gr; śliwek 40 - 
gr; borówek 50—60 gr. (hu)

Składki i pokwitowana
W administracji pisma naszego złożo­

no w dąlśzym ciągu: .
Na pomnik Serca Jezusowego: W. S.

2 zł;, —, Komuniewska-,- Krzywko 1 zi; — 
rązeip z. poprzednio pokwifow. 144 z,L.
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NASZA ANKIETA
w sprawie niezatrzymywania się samochodów przy przy­

stankach tramwajowych
Rozpisana przez nas ankieta wykazuje niezbicie, że olbrzymia większość 
mieszkańców naszego miasta wypowiada się przeciw nowemu rozpozzędeniu 
i stanowczo domaga się przywrócenia dawnego stanu rzeczy. Listy w spra­
wie niezatrzymywania się pojazdów mechanicznych przy przystankach 
tramwajowych napływają do nas nieprzerwanie. Ponieważ nie ma już po­
dzielonych zdań co do celowości nowego rozporządzenia i przytaczane argu­
menty zaczynają się powtarzać, ankietę niniejszą kończymy. Poniżej publi­
kujemy ostanią partję listów ankietowych, zastrzegając sobie, ie w najbliż­
szym czasie omówimy wnioski, wpływające z ankiety, która spotkała się w 
społeczeństwie z tak żywym oddźwiękiem. Wciąż bowiem nie tracimy na- 
dzieci, że nowe rozporz. zostanie jako nieżyciowe cofnięte i, że przywrócenie 
dawnego stanu rzeczy nie będzie tamowane względami „prestiżowemi“. 
Życie ludzkie ma swoje prawa i bez powodu nie można żyda ludzkiego

wystawiać na szwank!
Głos duszpasterza

Nie chcąc powtarzać argumentów już 
przytoczonych przeciw nowemu rozporzą­
dzeniu, ograniczam się do stwierdzenia 
jednej rzeczy, a mianowicie:

W większych miastach Europy, szyny 
tramwajów biegną tuż przy chodnikach, 
a środek jezdni pozostawiony jest rucho­
wi kołowemu i tam swobodnie samochody 
jeździć mogą. W Poznaniu natomiast szy­
ny biegną środkiem jezdni, a przy chodni­
kach odbywa się ruch koiowy. Wobec no­
wego przepisu o niezatrzymywaniu się po­
jazdów mechanicznych przy przystankach 
tramwajowych, są katastrofy nieuniknio­
ne, tern więcej, że wielu przyjezdnym z 
prowincji te nowe przepisy nie będą 
znane. Ks. Schmidt, proboszcz,

Różnowo p. Oborniki. 
Usunąć

tramwaje z śródmieścia
Gdybyśmy w Poznaniu posiadali 

wszystkie takie przystanki tramwajowe, 
jak przy Al. Marcinkowskiego i Placu 
Św. Krzyskim, — i gdyby wszystkie ulice 
były tak szerokie, jak w dwóch wspomnia­
nych miejscach, rozporządzenie wojewódz­
kie miałoby rację bytu. Ponieważ tak nie 
jest, więc i rozporządzenie uważać należy 
za nierealne.

Dlaczego nie zarządzi się, ażeby wszyst­
kie budynki stały na kółkach? Tak (nie 
śmiejcie się państwo) — na kółkach! Bo 
wtedy byłoby drobnostką przesunąć bu­
dynki i w miarę potrzeby rozszerzyć ulice.

Niestety, nie rozwiążemy tego proble­
mu w inny sposób. Należy więc przywró­
cić poprzedni stan, albo... całkowicie ska­
sować ruch tramwajowy, który w istocie 
rzeczy, jak to mówią, stanął kością w gar­
dle kierowcom samochodowym.

Proszę tylko przyjrzeć się ruchowi 
ulicznemu na takich ulicach, jak: Półwiej- 
ska, 27 Grudnia, PI. Wolności, Św. Marcin, 
Marsz. Focha.

W dzisiejszej dobie tramwaj oddałby 
dobre usługi, gdyby łączył tylko przed­
mieścia z granicami śródmieścia. W sa­
mem zaś mieście mogłyby tylko auta 
utrzymywać komunikację.

Leon W. Kozłowski.
¿ałuję, że nie uczyłem się 

ekwilibystryki
W sprawie ogłoszonej przez Szan. Re­

dakcję ankiety, dotyczącej nowej regułacji 
ruchu kołowego, pozwalam sobie również 
dorzucić kilka uwag.

Zastanawiam się nad tem, jak to możli­
we jest obliczyć czas, czy zdążę wsiadać 
lub wysiadać z tramwaju, gdy zauważę 
zbliżanie się samochodu za tramwajem. 
Gdy auto znajdowało się około 100 metrów 
za tramwajem, dochodziłem do wniosku, 
że mogę wysiąść. (Stałem na tylnej plat­
formie tramwaju.) Aliści, wobec obo­
wiązku wysiadania przez przednią plat­
formę i z tem związanem powolriem z re­
guły przechodzeniem przez wóz, ów samo­
chód zdołał się zbliżyć i zrównać z tram­
wajem tak, że mowy nie było o wysiada­
niu, bo żaden z pasażerów najbliżej wyj­
ścia nie miał ochoty uprzedzać auta. Sta­
nęło na tem, że na znak dany przez kon­
duktora, publiczność, która miała zamiar 
wyjść z tramwaju, np. ul. Stroma, od 
Rynku Wildeckiego linji nr. 7. przejechała 
się jeden przystanek dalej do PI. Prez.

Skok o tycze«
czyli nowy sposób wsiadania do tramwaju, sposób, który 

zapewnia bezpieczeństwo publiczna
Miejski komitet W. P. i P. W.

zamierza w najbliższych dniach wystawić przy każdym 
przystanku tramwajowym takie stoisko.

Drwęskiego. To napewno nie jest uspraw­
nieniem ruchu.

Ciekaw jestem statystyki ofiar takiego 
„ruchu“, po wakacjach!

A propos ruchu.
Mieszkam blisko PI. Prez. Drwęskiego 

i często przechodzę tą drogą w kierunku 
śródmieścia. Przy dworcu autobusowym 
panuje przez cały dzień ruch wielki, szcze­
gólnie w czasie od 17 do 20 godziny. Tram­
waje, autobusy, samochody i inne wszela­
kie pojazdy, przytem krzyżówka ul. To­
warowa, Fr. Ratajczaka, Wierzbięcice, To­
polowa, a więc zbiegające się ulice. Biada 
pasażerowi, który wysiada lub ws'ada do 
tramwaju, tembardziej teraz, gdy pojazdy 
mechaniczne nie mają obowiązku przysta­
wania. Sam to przeżyłem i żałuję, iż za­
niedbałem nauki ekwilibrystyki, któraby 
się doprawdy nadzwyczajnie przydała w 
obecnej chwili.

Na PI Prez. Drwęskiego, zanim publicz­
ność nauczy się sprawnie przestrzegać no­
wego rozporządzenia, powinien być posta­
wiony posterunkowy tak, jak w innych 
ważniejszych punktach miasta.

KI. F, stały czytelnik.
Czy nowe rozporządzenie nie 

jest eksperymentem?
W związku z ogłoszoną ankietą „przy­

stankową“ w „Kurjerze Poznańskim" do­
nosimy, że zupełnie jesteśmy przeciwni 
nowemu rozporządzeniu.

Jako starzy obywatele tutejszego grodu 
mieliśmy, mamy, i będziemy mieli jeszcze 
możność zaobserwowania różnych nowych 
eksperymentów. Czy nowe rozporządzenie 
nie jest właśnie jednym z tych?

Samochody, jadące w tempie 30 do 40 
kilometrów na godzinę, a zwłaszcza samo­
chody z prowincji, których : kierowcy, nie 
znając przystanków, — w ostatniej chwili 
nie zdołają zapanować nad pojazdem. 
A trzeba nie zapominać, że z tramwaju ko­
rzystają także ludzie starzy, dzieci, inwa­
lidzi, a szczególnie ludzie pozamiejscowi, 
którzy — przyznać to trzeba —- ciężko się 
orjentują w chwili, gdy dostaną się na 
bruk wielkomiejski.

Jesteśmy za tem, by samochody przy 
przystankach tramwajowych przystawały.

Starzy abonenci" 
Uwagi mieszkanki prowincji

Jeżeli wśród mieszkańców Poznania 
słynne rozporządzenie wzbudziło rozgory­
czenie i niezadowolenie, to cóż mówić o lu­
dziach z prowincji?

Do Poznania jeździ się przeważnie „po 
interesie“. Czas ograniczony. Ze zdener­
wowaniem oczekuje się nadejścia tram­
waju, aby na ruchliwych przystankach, 
„w ogonku“, przez uprzejmość konduk­
tora, być wciągniętą do wnętrza i odsap­
nąć trochę na ławce,

A teraz na ileż to niebezpieczeństw na­
rażona jest ta osoba, która obładowana 
paczkami, chce wejść do tramwaju? Przy 
niej jeszcze kilka osób robi te same wy­
siłki.

„Przylepić“ się do tramwaju, przechodzi 
wszelką zręczność i możliwość ludzką, 
a cofnąć się, to znaczy: dostać się pod koła 
nadjeżdżającego auta.. O ile kieruje niem 
sumienny człowiek, widząc licznych wsia­
dających, zwolni bieg. Liczyć się jednak 
trzeba z tem, że więcej jest tych lekko­
myślnych „pędziwiatrów“, którzy nawet 
przy dozwolonej szybkości mogą uśmier­

cić lub okaleczyć człowieka, bo przecież 
„uzyskali pozwolenie na przejazd“.

To samo jest z przejściem przez jezdnie. 
Dawniej uważało się tylko na tramwaj, 
a dziś osobom z prowincji, nieprzyzwycza- 
jonym do wielkiego ruchu, przyjdzie cze­
kać niejeden kwadrans, aby odpowiednia 
chwila pozwoliła przebiec na drugą stronę.

Szanownej Redakcji bardzo wdzięczni 
będziemy, o ile rozpisana ankieta odnie­
sie upragniony skutek i zmieni obecne roz­
porządzenie

Czytelniczka z prowincji.
Zwolnić bieg samochodów do 

7 kilometrów
Każdy medal ma dwie strony. Podob­

nie nowe rozporządzenie ma swoje wady 
i zalety., Do wad zaliczam to, że nierozum­
ni szoferzy w szczególności, a wogóle kie­
rowcy pojazdów, narażają spokojnych

Cełowa inowacja Poznańskiej Kolei Elektrycznej
W związku z nowem rozporządzeniem o niezatrzymywaniu się samo­

chodów na przystankach, dyrekcja P K. E. zamierza wprowadzić wozy
przyczepne nowego typu.

„tramwajowiczów“ na niebezpieczeństwo. 
Zaletą natomiast jest to, że komunikacja 
samochodowa i inna jest sprawniejsza, 
o co w bardzo częstych wypadkach nam 
chodzi.

Stąd wypływa wniosek, aby sporny 
przepis uległ częściowo zmianie, a miano­
wicie:

„Kierowcy pojazdów w chwili, gdy pu­
bliczność wsiada lub wysiada z tramwaju, 
powinni zwolnić bieg do 7 kim na godzinę, 
a w wyjątkowych wypadkach stanąć“.

Co tobie nie miło, nie czyń 
drugiemu

W wydanem ostatnio zarządzeniu 
uprawniającem szoferów do niezatrzymy­
wania się samochodów przy przystankach 
tramwajowych, nie można w naszych wa­
runkach lokalnych dopatrzeć się celowo­
ści. Przeciwnie. W obcowaniu z właści­
cielami samochodów nigdy nie słyszałem 
narzekania na uciążliwość, czy niedogod­
ność dotychczasowego przepisu. To też 
jestem przekonany, że gdyby spytano wła­
ścicieli samochodów i poważnych szofe­
rów, posiadających własne dzieci, a, nie- 
tylko tych, którzy „jeżdżą po trupach“, 
napewno dzieliliby zdanie większości lu­
dzi rozsądnych.

Niema powodu przypuszczać, że ruch 
gospodarczo-handiowy, a tem samem i 
uliczny w Poznaniu do tego stopnia się 
wzmógł, by angażowane samochody nie 
mogły w przejeździć zatrzymywać się na­
wet na jakieś 10 sekund przy przystan­
kach tramwajowych.

Dlaczego nie zezwolono wyjątkowo na 
wyminięcie tramwaju podczas postoju ze 
strony lewej? A tak, bo mogłoby nastą­
pić zderzenie z innym pojazdem,' względ­
nie w efekcie byłby regres o odszkodowa­
nia materjalne, mijając zaś tramwaj z pra­
wej strony, można „najwyżej“ zabić czło­
wieka, którego życie stawia się w tym 
wypadku niżej, od szkody materjalnej.

W interesie zdrowia ludzkiego byłoby 
— mojem zdaniem — więcej na czasie wy­
danie zakazu przesadnie hałaśliwej jazdy 
różnych pojazdów motorowych włącznie 
motocyklów pocztowych, oraz używania 
przeraźliwych sygnałów, świstów, syren 
i trąb na ulicach ruchliwych, hałasów, 
przenikających aż do szpiku kości, jak 
gdyby nasze zdrowie i nerwy nie miały 
żadnego znaczenia i wartości.

Dlaczego w innych zachodnio-europej­
skich miastach samochody prawie że nie 
wydają sygnałów, a wypadków w ludziach

zachodzi z pewnością proporcjonalnie 
mniej, niż w Poznaniu? Chyba, że się 
przeobrażamy... w typ miasta wschod­
niego!

Miejmy nadzieję, że na kwestje tu po­
ruszane nie omieszkają odpowiedzieć 
tesiże najwięcej powołane w tym celu 
urzędy zdrowia publicznego oraz sfery le­
karskie.

Bezinteresowny czytelnik N. 
O erem zapomnlanr

Ostatnie rozporządzenie w sprawie ru­
chu samochodowego jest — mojem zda­
niem — bezpodstawne, ponieważ powięk­
szy ono liczbę nieszczęść. Jest bowiem zu­
pełnie wykluczone, ażeby przechodzień, 
idąc przez ruchliwą plicę do przystanku, 
mógł tylko mieć w pamięci znane rozpo­
rządzenie.

Nie wiem i nie rozumiem, czy zapom­
niano, że w mieście naszem wśród mie­

szkańców mamy także dzieci, wiecznie lek­
komyślną młodzież, oraz staruszków. 
Wszyscy korzystają z komunikacji tram­
wajowej.

Przypuszczam, że ujawnienie różnych 
bolączek, wypływających z nowego rozpo­
rządzenia, przywróci stary stan rzeczy.

Poznaniak.
Przywrócić poprzednie 

rozporządzenie!
Uważam za wskazane, by ponownie 

przywrócono rozporządzenie, nakazujące 
zatrzymywanie się samochodów przed 
przystankami tramwajowemi. Obecne roz­
porządzenie może spowodować dużo wy­
padków. Murkowska.
Co przemawia za zniesieniem 

rozporządzenia
W związku z wesźłem w życie rozpo­

rządzeniem wojewódzkiem, donoszę, że 
rozporządzenie to winno zostać uchyliue 
ze względów następujących:

1. W dzień dżdżysty lub w porze zimo­
wej, gdy jezdnia jest pokryta lodem, pasa­
żer ułomny, lub mający sparaliżowaną 
nogę, nie może odbywać wyścigów, by do­
stać się do tramwaju lub na chodnik. Gdy 
nadjeżdża samochód, przejście przez jezd­
nię jest niemożliwe i może powodować 
przejechanie pasażera.

2. Jeżeli pasażer jest krótkowidzem, 
względnie ma przytępiony słuch i z tego 
powodu nie widzi samochodu lub nie sły­
szy trąbki ostrzegawczej, jest przy wsia­
daniu do tramwaju i -wysiadaniu również 
narażony na najechanie samochodem.

3. Specjalnie byłoby zalecone zatrzy­
mywanie się samochodów i innych poja­
zdów przy przystankach tramwajowych ze 
względu na dzieci, które są najczęściej 
nieostrożne i mogą ulec wypadkowi.

4. To samo odnosi się do starców, któ­
rzy ze względu na wiek nie mogą zbyt 
szybko przechodzić.

Przypuszczam, że nie chce się iść na 
rękę wypadkom i z powyższych przyczyn 
przywróci się zatrzymywanie się pojazdów 
mechanicznych przy przystankach tram­
wajowych. Czytelnik.
Cofnąć rozporządzenie, dopóki

niema ciężkich ofiar
Zarządzenie wydane w ostatnich dniach 

jest, mojem zdaniem, mało obmyślane i go­
dzi w ruch pieszy na ulicy. Liczba wy­
padków będzie większa, bo kto będzie obli­
czał czas, czy zdąży wyjść, lub wejść do 
tramwaju? ,

Ciężkie czasy powojenne uczyniły ludzi 
nerwowych. Nikt nie umie panować nad 
sobą, więc może wnet dostać się pod sa­
mochód.

Jestem stary człowiek, przepraszam z» 
błędy. Robotnik.
Sznur samochodów r śe_ po­

zwoli wyjść z tramwaju
Jestem bardzo wdzięczna Szan. Redak­

cji, że pozwala się wypowiedzieć spo - 
czeństwu w sprawie nowego rozporządze­
nia. .

Otóż dotychczas w Poznaniu żvcie P1"' 
nęło bez większych katastrof. Ale teraz 
stoi to pod znakiem zapytania.

Wracając z wakacyj do mego s^a,e" 
miejsca zamieszkania, wsiadłam na dwor­
cu poznańskim do „jedynki“. W ciąg*’ 
przejazdu nerwowo tylko myślałam o ten, 
jak wysiądę z' mą ciężką walizką pr-. 
ul. Fr. Ratajczaka, gdzie mieszkam, b y 
tramwaj stanął, okazało się, że s.zn?rłsJ 
mochodów pędził bez pardonu i bała 
się wysiąść. Pojechałam dalej do ”Iae 
Wolności. Ta sama historia Dopiero^n 
następnym przystanku mogłam poP’° 
się sprawnością i wyjść cała. To przeci 
okropne! Nauczycielka-

KONIEC ANKIETY
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Najstarsza lipa niemiecka w Effeltrich pod Baiersdorfem, której wiek ocenia się na 
przeszło 1.000 lat.

Sven Hedin
Sven Hedin wsławił imię swe śmiałe- 

mi przedsięwzięciami, podróżami i odkry­
ciami, onisanemi w szeregu dzieł; znany 
jest nawet młodzieży z dzieł popularnych 
jako nieporównany podróżnik i badacz. 
Uważać go można śmiało jako ostatniego 
żyjącego odkrywcę w wielkim stylu, któ­
remu zawdzięczać należy poznanie wiel­
kich, jeszcze zupełnie nieznanych części 
ziemi.

Najsławniejsze stało się w kołach, uczo­
nych wyjaśnienie tak zwanej sprawy je­
ziora Lobnor. Jezioro owe w sercu Środko­
wej Azji, o którem wspominają stare 
chińskie kroniki, zniknęło. Znakomity 
podróżnik Przewalski, dzięki któremu o- 
trzymano pierwsze gruntowne wiadomości 
o Tybecie, przypuszczał, że jezioro to 
odnalazł. Faktem jest, że w celu dokładne­
go zbadania losów tego jeziora przedsię­
brano duże i trudne naukowe wyprawy. 
Sven Hedin stwierdził natomiast, że jezio­
ra niema na dawnem miejscu, gdyż prze­
wędrowało ono gdzieindziej.

Jednak inne przedsięwzięcie Hedina 
spotkało się z jeszcze wyższem i ogółuem 
uznaniem, mianowicie odkrycie i, .stwier-. 
dzenie istnienia wielkiego łańcucha' gór­
skiego, którego wierzchołki znajdują się 
nieco poza najwyższemi olbrzymami Hima­
lajów, a który to łańcuch przecięciowo jest 
jeszcze potężniejszy od znanego. Góry te 
Sven Hedin nazwał Trans - Himalajami, 
gdyż łańcuch ten towarzyszy wzdłuż 
właściwym Himalajom na wielu setkach 
kilometrów. Początkowo nadzwyczajne to 
odkrycie było silnie zwalczane. Mówiono, 
że istnienie gór tych było . wykazane już 
przez poprzednich podróżników, wobec 
czego Hedin mógłby sobie przypisać conaj- 
wyżej dokładniejsze ich określenie i pozna­
nie. Hedin jednak nie ustąpił i przedło­
żył Anglikom ich własne mapy geogra­
ficzne, na których okolica., w której odkrył 
ów potężny łańcuch gór, nosi napis jedy­
ny „unexplored“ (niezbadana). Chociaż 
Hedin ostro walczył o pierwszeństwo swe 
go największego odkrycia, okazał się na 
stępnie skromnym, gdyż na propozycję 
angielskich ■ geografów, aby nowoodkryte 
góry nazwać jego imieniem, odpowiedział 
odmownie.

Pewien epizod wart jest przytoczenia, 
było to przy końcu 1905 roku, gdy Hedin 
Przygotowywał się do nowej dużej podró­
ży w celu zbadania wnętrza Tybetu, a któ-

ra przyczyniła się następnie do tego nad­
zwyczajnego odkrycia Trans - Himalajów. 
Anglicy jednakowoż za nic nie chcieli go 
wpuścić do Tybetu i zatrzymywali go, przy 
okazywaniu wszelkiej wyszukanej gości- 
ności zarówno ze strony wicekróla, jak i 
lorda Kitchenera, w Indjach. Właściwym 
sprawcą wszystkich tych trudności był mi­
nister dla Indyj w Londynie lord Morley. 
Anglicy bowiem po swej wojennej wypra­
wie do Tybetu w r. 1903 nikogo nie chcieli 
wpuścić do tego kraju, nawet podróżnika- 
badacza Hedin ueiekł się ostatecznie do 
wybiegu, oświadczając, że rezygnuje ze 
swego wielkiego planu i że wreszcie 
pragnie się przedostać znanym górskim 
traktem na zachód od właściwego Tybetu 
do wnętrza Chin. Postanowił nikomu sta­
nowczo dalszych swych planów nie zdra­
dzać. Wyruszył więc ze swoją karawaną 
W drogę i po przekroczeniu granic Indyj, 
gdy znajdował się już dość daleko od an­
gielskich posiadłości, skręcił nagle, zaska­
kując decyzją swych własnych współto­
warzyszy, ku wschodowi i przeciągając 
zupełnie" nieznanemi lub napeWno jeszcze 
pęzez żadnego europejskiego podróżnika 
niezbadanemi drogami, wkroczył do śródka 
Tybetu. Gdy następnie, po prawie czte­
rech latach, po ukończeniu tej jednej ze 
swych największych podróży, wystąpił w 
Londynie przed Towarzystwem Geogra- 
ficznem, a .prżytem powitany był uroczy­
ście i przez lorda Morteya, okazało się, że

dorósł temu wytrawnemu dyplomacie. Po- 1 
za bowiem innemi osobami, którym He­
din dziękował za uznanie, podziękował on 
szczególniej lordowi Morleyowi, gdyż 
wprawdzie zakazał mu lord, jak i innym 
podróżnikom, wstępu do Tybetu, jednak 
zakaz ów wywołał ten pożądany dla He­
dina skutek, że będąc w Tybecie sam nie 
potrzebował obawiać się konkurentów. 
Cóż pozostało lordowi Morleyowi po tych 
słowach do zrobienia., jak uznać się za po­
bitego i wziąć udział w ogólnej wesołości?

Podróże Hedina obejmowały Chiński 
Turkiestan, pomiędzy Tybetem na południu 
i Górami Niebieskiemi na' północy, a da­
lej rozciągały się na bardzo duże przestrze­
nie właściwego Tybetu. Hedin był 
pierwszym podróżnikiem, który przebył 
wielką pustynię piaskową Taklamaltan, 
pierwszy, który największą rzekę Tarim 
Środkowej Azji na zbudowanej przez sie­
bie tratwie wzdłuż, przepłynął i całą jej 
długość kartograficznie oznaczył aż do jej 
ujścia w pustynnej okolicy, w _ której 
właśnie owe jezioro Lobnor od tysięcy lat 
wody wspomnianej rzeki pochłaniało.

Ważniejszem od wyliczania wielkich 
zdobyczy podróżniczych jest zaznaczenie, 
w jaki sposób Hedin opowiada o swych 
podróżach i jak on wyniki ich wykorzy­
stał. Jest on mistrzem pióra, jak również 
i rysunku. Niezliczone jego szkice i w du­
żej części opublikowane rysunki krajobra­
zów, zwierząt i ludzi okolic, przez które 
przejeżdżał, odznaczają się wyjątkową 
trafnością ujęcia, a przez to stanowią 
ważne dokumenty. Wykonanie rysunku 
nie zabierało mu więcej czasu niż 10 mi­
nut, co podnosi mistrzostwo jego ołówka. 
Popularne opisy jego podróży ujęte są w 
najprostszą formę i uzupełniane codzien­
nymi rysunkami, ściśle łączącemi się z 
treścią. Przyczynia . się to do pewnej 
trzeźwości stylu, połączonego z prawdo­
mównością, uwypuklaiącą. odczucie ludz­
kości autora. Na tern zapewne polega 
fascynujący wpływ popularnych dzieł He 
dina, wywierany zwłaszcza na młodzież. 
Wartościowe właściwości jego sprawozdań 
dotyczą nietylko śmiałości jego czynów, 
lecz w wyższej jeszcze mierze umie!ętności 
obchodzenia się z tubylczą ludnością, 
traktowania we władczy oraz opiekuńczy 
sposób podwładnych mu współtowarzyszy 
podróży i umiejętności łaskawego obcho­
dzenia" się ze światem zwierząt.

Hedin wydał naukowo opracowane, wie­
lotomowe dzieła o swych podróżach. W 
nowszych czasach okres podróży odkryw­
czych w pojedynkę już mija. Natomiast 
rozwija, się nowa organizacja całych grup 
badaczy, które podejmują badania Azji 
Środkowej, w szczególności Mongolji i o- 
siągają nadzwyczaine wyniki. Hedin podjął 
się zorganizowania takiego wielkiego 
przedsięwzięcia,, w którem z prawdziwą 
zręcznością zapewnił sobie współudział 
chińskich badaczy, nie szczędząc własnych 
trudów, pomimo siedemdziesiątki. Dzięki 
szczęśliwemu zbiegowi okoliczności u- 
niknął on w ostatnich miesiącach wielkich 
niebezpieczeństw, wynikających z silnego

jest ważne dla zdrowia.
Filiżanka Ovomattyny na zimno, 
nletylKO gasi pragnienie ale do« 
prowadza ponadto do organizmu 
najważniejsze sicadniki odżyw­
cze i witaminy w skoncen ro- 
wanej łatwostrawnej formie.

OYOMALTYNA NA ZIMNO
<est smaczna, przyjmuje się ję chętnie nawet 
wtedy kiedy odczuwa się zupelnj brak apatytu.

Spoiób or«vr«a<52an!a: Rozpu­
ścić < przez silne potrząsanie 
zaniknieteco naczynia lub Ovo- 
miioł 3—4 lvżeczek Ovomal- 
tvny 1 1 łyżeczkę cokro mącz­
ki w 1 szklance złmneco mle­
ka dodać kawałeczek loda. 
Ovomaltvn® na zimno do na­
bycia również w kawiarniach.

Kam*’!

»Cama z klejnotami“, portret malowa­
ny przez artystkę M Payne Best, który 
zosta. nagrodzony na wystawie w Ho- 
tancijj. 2 okazji międzynar. kongresu 

jubilerów.

zamętu, wstrząsającego Środkową Azję. 
Ha,jot.

dzie i mogącego rozwinąć szybkość do 30 
mil morskich na godzinę. Admiralicja 
angielska aprobowała ten pro'ekt i zarzą­
dziła budowę pewnej liczby tych torpe-i 
dowców wynalezionych przez kobietę.

Wreszcie wspomnijmy jeszcze o nannifl 
Margaret Iinight z New Yorku, która star­
ła się wynalazczynią torby papierowej.

Oto kilka przykładów wynalazczości 
kobiet.

Od małego.
— Kiedym założyL własne przedsię­

biorstwo, nie posiadałem nie prócz 
własnych zdolności.

— Zaczynał pan od małego.
(Tit-Bits)

Za kołnierzyki - pomnik
Kilka przykładów wynalazczości kobiet

W waszyngtońskiem biurze patentęwem 
istnieje specjalny dział kobiecy, a posia­
dany tam spis wynalazków kobiecych, u- 
łożony w porządku chronologicznym, obej­
muje wiele tomów.

Na pierwszem miejscu w tym spisie 
stoi patent wykupiony przez panią Mary 
Iileer na. wynaleziony przez nią sposób 
tkania słomy z jedwabiem. Inna Wyna­
lazczym amerykańska doczekała się na­
wet pomnika w swem mieście rodzin nem. 
Była nią Hanna Montagu z miasta Troy w 
stanie New York, wynalazczym kołnierzy­
ków przypinanych do koszul, na czem do­
robiła się znacznego majątku, a miasto 
Troy szczyci się dotychczas jwsiadaniem 
największej na świecie fabryki takich koł­
nierzyków.

Wynalazca pierwszej praktycznej ma­
szyny do szycia, Elias Howe, najważniej­
sze ulepszenia w swej maszynie zawdzię­
cza nauczycielce Elizabeth Kilbourn z 
New Hartford, która, poproszona przez wy­
nalazcę o uszycie czegoś na tej maszynie, 
spostrzegła jej braki i wskazała Howeniu 
sposób ich usunięcia.

Nietylko wszakze w czasie pokoju, ale 
podczas wojny umysł kobiecy zaznaczył 

swą pomysłowość. Tak jednym z najcen­
niejszych wynalazków dla setek tysięcy 
żołnierzy w okopach podczas wojny świa­
towej stał się wynaleziony przez Her.tę 
Ayrton, małżonkę znanego uczonego angiel­
skiego, wentylator do rozpraszania gazów 
trujących i dymu w okopach. Pani Ayrton 
była te„ pierwszą kobietą wybraną na 
członka brytyjskiego Królewskiego Towa­
rzystwa Umiejętności, wielkiej angielskiej
instytucji naukowej.

W tym samym też czasie córka sir Johna 
Thornycrofta opracowała projekt torpe­
dowca z maszynami o spalaniu wewnętrz- 
nem zanurzającego się bardzo mało w wo-

TEATRY
Teatr Polski

Występy gościnne znakomitego artysty 
Stefana. Jaracza dobiegają końca, zamy­
kając tym samym ubiegły sezon. Dziś i 
jutro „Krzyk“ świetna sztuka włoska z go­
ścinnym występem Stefana Jaracza. Na o- 
twarcie sezonu odegrane będzie potężne 
dzieło Karola Huberta Roztworowskiego 
„Judasz z Kariothu“ z gościnnym wystę­
pem mistrza scen polskich Ludwika Sok 
skiego, w roli tytułowej.

Teatr Letni w Zoologu
Dziś i dni nastęjme, Ciesząca się wiek 

kiem powodzeniem rewja p. t. „Zaczyna­
my o 8-mej“. Wesoie to widowisko złożona 
z 10 obrazów wywołuje huragany śmiechu 
i braw wśród rozbawionych widzów, a 
zwłaszcza takie numery, jak: „Pacjent B 
Ubezpieczalni“, ..Jak to było z lustrem“, 
i „Mniejszość we wojsku“.

Przedsprzedaż biletów w firmie Szrej- 
browski ul. Pierackiego.

U) cSeriueiuafch
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i PRZYNOSI ULGĘ *
Są jeszcze kobiety z długiemi włosami w 1935 r.! — Odl-wł się nawet konkurs na naj­
piękniejsze i najdłuższe włosy w Deyenport w Anglji.. Niezwykłe, ale prawdziwe.ng 14023-4



Strona 10 ~ Kurjer Itoznański, wtorek, 27. sierpnia 1935 ~=Numer 3S9

DZIAŁ GOSPODARCZY
Pian reformy podatkowej

rTotkieni reformy podatkowej już 
od szeregu lat jest u nas o tyle aktual­
ny, że nikt nie kwestjonuje koniecz­
ności jej przeprowadzenia. Niestety ta 
ogólna, zgoda nie zdołała przyśpieszyć 
jej realizacji. Pochodzi to może rów­
nież stąd, że o ile istnieje zgoda co do 
konieczności przeprowadzenia refor­
my podatkowej, o tyle każdy niemal 
co innego przez nią sobie wyobraża po­
za tymi oczywiście, którzy wogóle nie 
wiedzę, jak ta reforma ma wyglądać.

Niewętpliwem jest, że reforma po­
datkowa musi obniżyć ciężar podatko­
wy, jaki dziś w obecnych stosunkach 
gospodarczych społeczeństwo ponosi. 
Jest on bowiem przy dzisiejszym po­
ziomie gospodarczym nadmierny, jeśli 
chodzi o ogromną, większość podatni­
ków.

Z drugiej jednak strony trzeba jed­
nak wziąć pod uwagę, że na dłuższą 
metę obciążenie podatkowe musi na 
tyle być zwiększone, by zapewnić po­
krycie szeregu wydatków państwo­
wych. Mamy dziś bowiem do czynie­
nia z takim paradoksem budżetowym, 
że z pewnej strony mamy dużą ilość 
wydatków zupełne nepotrzebnych, z 
drugiej strony niektóre wydatki najpo­
trzebniejsze są jawnie niedostateczne. 
Sytuacja polityczna wymaga, by 
wydatki te mogły być zwiększone. Z 
tym postulatem politycznym musi się 
liczyć polityka podatkowa. Podniesie­
nie obciążenia podatkowego jest jed­
nak możliwie jedynie pod warunkiem ; 
poprawienia sytuacji gospodarczej w 
kraju, w szczególności pod warunkiem 
chwilowego obniżenia wysokości tego 
obciążenia

Tak pojmowana reforma podatko­
wa stwar a konieczność opracowania 
planu reformy podatkowej, któryby 
dokładnie przewidywał, jakie zniżki 
podatkowe muszą nastąpić, a jedno­
cześnie przewidywałby, kiedy i jakie 
nastąpią podwyższenia podatków. 
Plan ten musiałby być ściśle związany 
z ogólnym planem polityki gospodar­

RYNKI PIENIĘŻNE I TOWAROWE
Pieniądz i papiery wartościowe

Na europejskich giełdach papierów 
wartościowych zaznaczyła się w tygodniu 
ubiegłym naogół pewna depresja, wywoła­
na grożącym konfliktem zbrojnym między 
Włochami a Abisyńją. Sfery giełdowa u- 
ważają, że wojna jest nieunikniona, wobec 
czego zachowują dużą rezerwę przy zawie­
raniu transakcyj. -Jedynie akcje przemysłu 
zbrojeniowego oraz przemysłów ze zbro­
jeniami związanych, jak chemicznego, źe- 
łaznego, stadowego, samochodowego etc. 
cieszyły się dużym popytem i osiągnęły 
silny wzrost, notowań.

Giełda londyńska wykazywała w ciągu 
całego prawie tygodnia dużą depresję. O- 
broty znacznie się skurczyły, kursy zarów­
no akcyj jak i papierów procentowych u- 
legły zniżce. Paryż zareagował na ostatnie 
wiadomości, dotyczące konfliktu włosko- 
abisyńskiego, ogólną zniżka kursów przy­
czepa, jak w Londynie, zwyżkowały tylko 
akcje przemysłu zbrojeniowego i branż po­
krewnych.

Giełda amsterdamska wykazywała lek­
ką zwyżkę papierów przemysłowych, na­
tomiast osłabiły się renty. Na giełdzie ber­
lińskiej przeważał nastrój słaby, co przy­
pisać należy w dużej mierze wiadomości 
o zamiarze wypuszczenia nowej pożyczki 
wewnętrznej na sumę % miljarda marek. 
Giełda wiedeńska miała usposobienie 
mocne. Większość papierów osiągnęła zy­
ski kursowe. Dobrym popytem cieszyły się 
akcje czechosłowackie w związku z haussa 
na giełdzie praskiej.

W Pradze nastąpiła duża zwyżka ak­
cyj przemysłu zbrojeniowego, ą przede­
wszystkiem akcyj zakładów Skoda, huty 
Poldi i innych akcyj przemysłu hutniczego 
oraz akcyj chemicznych. Zwyżka akcyj 
przemysłu zbrojeniowego przerzuciła się 
potem także i na inne działy, tak,, że do 
końca tygodnia utrzymał się na giełdzie 
praskiej nastrój ożywiony.

W przeciwieństwie do wielkich giełd 
europejskich,, które, jak wykazaliśmy wy­
żej, znajdowały się nąogół w stanie pewnej 
depresji, giełdy amerykańskie miały uspo­
sobienie mocne i transakcje rozwijały się 
zadowalające. Pożyczki polskie miały u- 
sposóbie»1*» słabe. W dniu 23 bm. notowa­
no (w nawiasach cyfry z 16 bm,): poż. Dil- 
lona 92.75 (95.00), 7 proc. poż. stab. 107.00 
(112.51), 6 proc. poż. dolarowa 81.00 (82.50), 
7 proc. poż. m. Warszawy 91.00 (72.75), 7 
proc. poż. Śląska 72.50 (74.25).

Obroty na giełdzie warszawskiej utrzy­
mały się mniej więcej w granicach po­
przedniego tygodnia. Kur?’- ■/' ;ń-
stwowych nieco się ob.-iiżj-kupśy^ksii

czej. Dopiero takie rozwiązanie dawa­
łoby realną możność liczenia na zwięk­
szenie wpływów podatkowych. Podat­
nik zaś wiedziałby, z jakiem obciąże­
niem powinien się liczyć nietylko dziś, 
ale w najblższych latach i mógłby na 
tem oprzeć jakąś rzeczową kalkulację 
handlową

Dopiero na tle takiego ogólnego pla­
nu nabrałyby jakiegoś sensu konkret­
ne zmiany podatkowe. Zacytujemy pa­
rę tytułem przykładu.

W podatku dochodowym niewątpli­
wie powinna nastąpić zniżka stawki 
podatkowej. Musi ona jednak być po­
łączona z usprawnieniem aparatu wy­
miarowego, któryby pozwolił na opo­
datkowanie osób, dotychczas unikają­
cych opłacania podatku dochodowego, 
a może również z obniżeniem mini­
mum egzystencji.

W podatku obrotowym wanno nastą­
pić ujednolicenie stawek podatko­
wych, które dotychczas odznaczają się 
daleko idącą różnolitością, przez co 
utrudniają sam wymiar oraz przeszka­
dzają płatnikowi w orjentowaniu się 
w wysokości przypadającego na niego 
podatku.

W świadectwach przemysłowych 
powinna nastąpić inna klasyfikacja 
przedsiębiorstw, któraby w dalszej 
przyszłości mogła nawet pozwolić na 
powiększenie- wpływów z tego tytułu.

W podatkach bezpośrednich zacho­
dzi konieczność obniżenia jednych, np. 

. podatku od cukru, która może być 
i zrównoważona wprowadzeniem no- 
i wych podatków lub też będzie zrówno- 
j ważona przez zwiększenie spożycia ar- 
I tykułu, od którego podatek został ob­

niżony.
Wszystkie te konkretne zmiany, 

którychby można cytować o wiele wię­
cej, wtedy tylko będą miały sens, o ile 
będą wykonaniem planu reformy po­
datkowej, inaczej sprowadzą się tylko 
do poziomu lokalnych zmian, które 
już niejednokrotnie miały miójsce.

większych wahań nie wykazywały. Roz­
wój transakcyj na rynku dolarowym był 
słaby. Za banknoty dolarowe płacono po- 
czątkowó 5.27%, a w końcu 5.25% —§.26%. 
Dolary złote były w dość dużej podaży po 
kursie 9.04. Za ruble złote płacono 4.70% — 
4.72 — 4.71, za ruble srebrne 185. — 1.80. a 
za bilon srebrny 88 gr. — 84 gr. Czeki No­
wy Jork podniosły się z 5.273/s na 5-28%, a 
kabel z 5.27% na 5.28%. Z dewiz europej­
skich zwyżkował lekko Londyn (z 26.23 na 
26.26) i Amsterdam (z 357.80 na 358.00), ob­
niżył się natomiast Berlin (z 213.15 na 
212.60). Bardzo mocną tendencję wykazy­
wały w tygodniu ubiegłym czerwonce, któ­
re podniosły się z 2.30 na 3,50 zł. W końcu 
tygodnia podaż czerwońców była minimal­
na, podczas gdy popyt stale wzrastał. Za 
guldeny gdańskie żądano przywatnie 9« 
groszy.

Ziemiopłody
Ceny naezych głównych zbóż kształto­

wały się w ub. tygodniu następująco:

9.8. ¿0. 8. 21.8. 22.8. 21.8. 24.8.

Pszenica
Warszawa 15,25 15,50 r,75 15,75 16,
Poznań 14,2 14,50 15,00 15,50 15/0 15,50
Bydgoszcz 13,75 14,00 14,2 14,75 15,00 1500
Łódź - 16,25 - 17 25 —

Warszawa 10,25 10,75 11,00 11,0j 11,25
(Poznań lo,2ó 10,75 10,7a 11.00 11.00 10,00
Bydgoszcz 10,50 10,7’ 11,00 11,50 11,50 11,50
Łódź — 11,75 — 1 <26 —

Jęczmień
Warszawa 13,25 13,5 13,75 13,76 13,75
Poznań 13.50 13,75 14,00 4.25 14,25 14,25
Bydgoszcz 13,75 13,75 14.00 14,25 4,26 14, 5
Łódź — 12.75 — - 13,09 —

Owies
Warszawa 13,00 13,00 13,00 13.00 13,00
Pomań 11,00 il,00 11,25 11,50 11,10 11.50
Bydgoszcz 12,00 12,0u 12,00 12,25 12,50 l2,50
Łódź — 13,00 — — 18,25 —

Na rynkach zagranicznych yny zbóż 
wykazywały pewną chwiejnośę jednak 
pod wpływem wiadomości o rozpoczętych 
w głównych centrach produkcji żniwach 
zaznaczyła się naogół pewna poprawa w 
notowaniach. Okazało się bowiem, że ja­
kość ziarna z zasiewów wiosennych w U. 
S? A/jest dość poślednia, w Kanadzie zaś 
zboża ucierpiały znacznie z 'powodu suszy

i rdzy. Wskutek tego musiano poddać re­
wizji pierwotnie bardzo optymistyczne obli­
czenia zbiorów.

Na rynkach polskich obserwujemy roz­
wój cen, jak się zdaje, całkowicie niezależ­
ny od kształtowania się sytuacji zagranicz­
nej. Rolnictwo nasze i handel zbożowy o- 
becnie mniej się interesują eksportem. 
Wobec zniesienia superpremji i wobec 
prawdopodobnego zwiększenia się podaży 
zboża eksportowego ze strony szeregu 
państw, do których w bieżącym roku doj­
dzie prawdopodobnie i Rosja, interes eks­
portowy nie rokuje bowiem rentowności.

Gdy cała uwaga czynników, zaintereso­
wanych w handlu zbożem, skupiła się na 
rynku wewnętrznym, nic dziwnego, że mu­
siano zastosować pewne środki dla uzyska­
nia zwyżki cen na tym rynku, tembardziej 
że spadły one do poziomu niezmiernie ni­
skiego. takim bardzo skutecznym a przy- 
tem prostym środkiem okazało się wstrzy­
manie podaży zboża przez rolników.

Jest oczywiście rzeczą jasną, iż rolnicy 
nie zawsze znajduje się w położeniu, u- 
możliwiającem im swobodne regulowanie 
zbytu na zmniejszenie się podaży wpłynął 
również stan robót żniwnych. Nacisk urzę­
dów skarbowych, zdaje się, nieco złagod­
niał, narazie terminy płatności różnych rat 
z tytułu zadłużenia jeszcze są dalekie. To 
wszystko daje rolnikowi pewną swobodę w 
dysponowaniu staremi zapasami czy też 
tegorocznemi żniwami.

Czy ’ednakże ten stan rzeczy długo po­
trwa, czy po wyborach śruba finansowa 
nie przytłoczy ponownie rolników i nie 
zmusi ich do masowego wyzbywania się 
zboża, przyszłość dopiero pokaże.

W każdym razie poprawa cen zanoto­
wana w ub. tygodniu, była dość znaczna, 
osiągając na poszczególnych giełdach 
zwyżki dla żyta i pszenicy od 1 do 1.75 zł, 
a dla jęczmienia i owsa od 0,50 do 1,75 zł.

Masło
Tydzień od 17 — 24. 8. 1935 r. minął na 

rynku angielskim dla masła kolonjalnego 
przy mocnej tendencji, dla masła konty­

KRONIKA GOSPODARCZA
Kredyty inwestycyjne w mleczarstwie

W wykonaniu uchwał komitetu ekono­
micznego ministrów w sprawie polityki 
rolniczej rządy pa rok 1935/36, przewidzia­
ne jest w najbliższym czasie uruchomienie 
w Państw. Banku Rolnym z lokaty Banku 
Polskiego kredytów inwestycyjnych dla 
mleczarstwa w globalnej sumie około 7 
milj. zł. Kredyty te przeznaczone będą na 
rozbudowę j zaopatrzenie w odpowiednie 
urządzenia techniczne przemysłu mleczar­
skiego.

Główne warunki korzystania z tego kre­
dytu przeznaczonego na budowę, rozbudo­
wę, remont itp. pomieszczeń mleczarskich 
ustalono na lat 40; kredyty na zakup ma­
szyn i urządzeń na lat 15, przyczem dosta­
wa maszyn ma być tak zorganizowana, by 
umożliwić uzyskanie tych maszyn (prze­
ważnie pochodzenia zagranicznego) na 
najdogodniejszych warunkach; udzielany 
kredyt na powyższe cele będzie nisko pro­
centowy (1 proc, dla Banku Polskiego plus 
dodatek dla Państw, Banku Rolnego za 
administrację); spłaty rat będą — o ile 
możności — ujęte w formę amortyzacji z 
doliczeniem odpowiednich kwot do opro­
centowania. Z kredytów będą mogły ko­
rzystać przedewszystkiem mleczarnie, mo­

2 KRAJU
(k) Sytuacja walutowa, W sobotę na 

giełdach walutowych (giełda warszawska 
była nieczynna), funt miał ponownie ten­
dencję mocniejszą, jednak i dolar utrzy­
muje się na nieco wyższym poziomie, niż 
w ostatnich czasach. Amsterdam wzmocnił 
się w Zurychu, natomiast w Paryżu osłabł. 
W każdym razie jest on nieco mocniejszy 
niż w ostatnich czasach. Dewiza na Bru­
kselę jest przeciwnie dość słaba i zbliża się 
do dolnego punktu złota.

(k) Sprawa uregulowania stosunków 
plantatorsko - cukrowniczych. Dnia 22 b. 
ra. odbyła się w min. rolnictwa, i r. r. kon­
ferencja z udziałem przedstawicieli! izb rol­
niczych oraz Związku Stowarzyszeń plan­
tatorów buraka cukrowego w sprawie u- 
regulowania stosunków plantatorsko - cu­
krowniczych w Polsce. W wyniku konfe­
rencji postanowiono powołać komisję, któ­
ra ma zająć się szczegółowem opracowa­
niem stanowisk sfer rolniczych w powyż­
szej sprawie. Kómisja przedstawi min. 
rolnictwa i r./r. wyniki swych prac, w 
dniach najbliższych.

(k) Podania o udzielenie pozwoleń 
przywozu towarów reglantentacyjnych na 
wrzesień - październik. Izba przemysłowo- 
handlowa w Poznaniu kpmunjkuie, że po­
dania o udzielenie pozwoleń na przywóz 
towarów zakazanych do przywozu na 
wrzesień - październik należy złożyć w 
izbie najpóźniej do końca bm. Podania 
należy składać na przepisowych formula­
rzach w dwóch egzemplarzach Oryginał 
każdego nodania musi być zaopatrzony w 
5 zł znaczek stemplowy. Na każdą pozy­
cję i. punkt taryfy celnej, oraz dla każdego 
kraju należy złożyć oddzielne podahie.

nentalnego przy spokojnej, lecz stałej ten­
dencji. Masło polskie realizowano w uza­
leżnieniu od gatunku po 80 — 84 sh per 
cwt landet Londyn, masło nowozelandzkie 
95 sh, australijskie 94 sh, łotewskie 87, ho­
lenderskie 83 — 84 sh. Kopenhagą notowała 
bez zmiany 185 koron za 100 kg.

Rynek krajowy spokojny przy cenach 
odpowiadających mniejwięcej cenom eks­
portowym.

Jaja
W dniu 23 bm. płacono za towar prze­

świetlany z Poznańskiego zł 93.00 do 96.W) 
za skrzynię 24-feopową. Cena w drobnym 
hurcie zł 1.00, w detalu zł 1.50 — 1.10 za 
mendel. Tendencja mocna.

Bydło i mięso
Ostatni okres na rynku żywca zwierząt 

rzeźnych zaznaczył się dużą zwyżką cen, 
co pozostaje w związku z podjętą przez 
czynniki oficjalne polityką hodowlaną. Da­
je to naogół korzystne rezultaty dla sytu­
acji rolnictwa, chociaż możnaby się spo­
dziewać w tej dziedzinie większych .sukce­
sów przy szerzej zorganizowanej akcji po­
pierania gospodarki hodowlanej. Od dłuż­
szego czasu panuje tendencja stała dla 
bydła rogatego i mocna dla trzody chlew­
nej. Na zwyżkę cen trzody chlewnej wpły­
nęła w znacznym stopniu koniunktura 
eksportowa dla smalcu, notowanego cif 
Londyn do 72 szylingów za cwt. (50,8 kg.).

Chmiel
Zniżkowa tendencja, datująca się je­

szcze od maja rb., utrzymała się na rynku 
chmielowym przez cały miesiąc lipiec. Po- 
wodem tego były pomyślne wiadomości 
nadchodzące z okręgów produkcyjnych co 
do przyszłych zbiorów. Ceny chmielu ule­
gły dalszej redukcji szczególnie w gatun­
kach lepszych. W miesiącu lipcu Wywie­
ziono z kraju około 600 ctr. chmielu prze­
ważnie do Anglii i Belgji po cenach do zł. 

, 50 za 50 kg. Pozostałe w kraju zapasy
| chmielu wynosiły około 800 centnarów.

gące odegrać rolę w eksporcie, w dalszej 
natomiast kolejności — nastawione na we- 
wnętrzn odbiór swej produkcji,

Spółdzielnie mleczarskie, reflektujące 
na wymienione kredyty, będą składały pa­
dania za pośrednictwem Związku’Spół­
dzielni Rolniczych i Zarobkowo - Gospo­
darczych R. P„ względnie jego oddziałów, 
w porozumieniu z izbami rolniczemi. Po­
dania te będą opinjowane przez wymienio­
ne instytucje oraz właściwą zainteresowa­
ną mleczarską centralę handlową. Osta­
teczna jednak decyzja co do udzielenia 
kredytu przez Bank Rolny, będzie mogła 
zapaść po rozpatrzeniu listy podań spół­
dzielni mleczarskich przez min. rolnictwa 
i reform rolnych.

Równocześnie w myśl życzenia min. roi- 
nictwa i r. r. — Związek Spółdzielni 
ozych i Zarobkowo - gospodarczych R- *• 
przystąpił do ogłoszenia konkursu spo­
rządzenie projektów (w kilku typach) Bu­
dynków dla mleczaani wraz z iinstlalacja 
maszyn. Po ogłoszeniu wyników isonkupsi 
nowe budynki mleczarskie powinny 
stąwiane według projektów konkw > 
które Związek zamierza nabyć.

Przy składaniu podań należy wynuemt 
minimum przydziału, na jaki firmy re­
flektują oraz podać wagę jednostki opa­
kowania. W myśli zarządzenia min. prze- 
mysłu i handlu począwszy od dnia lo-g 
październik^. br. pozwolenia na praw 
przywozu będą stosowane tylko do ieflnej 
odprawy celnej. W związku z powyżesero 
należy jut teraz zaznaczać w podamae 
w ilu odcinkach ma być pozwolenie W 
stawione, stosownie do ilości, jakie tirroj 
zamierzają sprowadzić jednorazowo.

Z ZAGRANICY
(!) Drożyiiu, w Czechosłowacji.

oficjalnych danych państwowego, w 
statystycznego w Czechosłowacji, .inc* 
cen hurtowych artykułów żywnościowy 
wzrósł w sierpniu br. o 5 punktów w 
równaniu z lipcem, zaś w P<M^?r'na?LltU 
sierpniem ub. r. o 27 punktów'. W zwń$» 
z wzrastającą wciąż falą drożyzny 1 J 
wiają się ze wszystkich stron wez}„® ja’ 
aby rząd wydał odpowiednie zarząd 
Ostatnio samorządy miejskie podjęły 0 
cjatywę wspólnej interwencji u .rzą 
otwarcie granic dla importu bydła i 
rogacizny. , ,, _ na(j

(as) Kontrola rządu amerykańskiego 
bankowością prywatną. Projekt u, V, - 
dotyczący bankowości, który wywoła F 
ważne odgłosy w sferach politycznym 
nansowych St Zjednoczonych, 
został po długich debatach Przez .„¡Lny 
izbę reprezentantów oraz został poi v 
przez Roosevelta. W ten sposób rw,- 
Zjednoczonych faktycznie , zaP°?¿ł- 
całkowitą kontrolę polityki kredyto 
merykańskiego. aparatu banków6*'0’



Numer 389 Kurjer Poznański, wtorek, S7 sierpnia 1933 ’= Strona 11

£¿¿>•6 p&p&a&G,.
Chcede mieć tę pewność, że obuwie 
Wasze będzie zawsze dobrze wy-' 
glądało i długo wytrzyma i że nawet 
po kilkugodzinnym chodzie nie bę­
dziecie odczuwać zmęczeniowo żą­
dajcie ł przy zakupnie nowego obu­
wia i przy reparacji starego obuwia

Wyścig Warszawa - Berlin rozpoczęty
W pierwszym etapie Warszawa — Łódź niemieccy kolarze zwyciężyli bezapelacyjnie
w pierwszym etapie międzynarodo­

wego wyścigu Warszawa — Berlin bez­
apelacyjnie triumfowali Niemcy, któ­
rzy zajęli cztery pierwsze miejsca.

Etap ten prowadził z Warszawy do 
Łodzi na trasie długości 143,2 km.

W walce na pierwszym etapie dru­
żyna nasza osłabiona została niespo­
dziewanie wycofaniem z wyścigu Kieł­
basy. Niezwłocznie po starcie po prze­
jechaniu około 200 m Kiełbasa złamał 
ramę. Po 2 minutach pojechał na ro­
werze wypożyczonym, W krótkim cza­
sie doszedł do oczekującego go Wasi­
lewskiego i obaj pojechali razem. Po 
kilku minutach Kiełbasa pozostawił 
jednak Wasilewskiego na szosie, a 
sam złapał się przejeżdżającego auta, 
aby dogonić grupę czołową. Komisja 
sędziowska zdyskwalifikowała Kieł­
basę z miejsca i wycofała z wyścigu. 
Sprawa ta będzie miała dalsze konse­
kwencje, a prawdopodobnie Kiełbasa 
zostanie zdykwlifikowny dożywotnio,

Niemcy ruszyli ze startu w b. ostrem 
tempie, z szybkością około 45 km na 
godzinę, chcąc z punktu zmęczyć Po­
laków morderczem tempem, co im się 
zresztą udało. Zawodnicy polscy roz­
bili się na dwie grupy. W pierwszej 
jechali: Ignaczak, Michalak, Napiera­
ła, Targoński i Zieliński, a w drugiej 
Galeja, Konopczyński, Kołodziejczyk, 
J. Kapiak i Starzyński. Na końcu sam 
jeden jechał Wasilewski, który ocze­
kiwał na Kiełbasę.

Niemcy jechali całą drużyną, po­
magając sobie wzaiemnie. Za Błoniem 
został jednak wtyle Wólfgert naskutek 
bólu żołądka i Bóhm, który miał kło­
poty z siodełkiem.

Zwartą dziesiątką po 1 g. i 10 min. 
jazdy Niemcy przejechali Sochaczew, 
przebywając dystans 4'6 km. W 40 min. 
potem wjechali do Łowicza, odległego 
o 65 kin od startu wyścigu. W 4 min. 
po Niemcach przejechała przez Łowicz 
pierwsza grupa polska w podanym 
wyżej składzie, a w następne 4 minuty 
po tej grupie wjechali do Łowicza nasi 
zawodnicy z drugiej grupy.

Na dwunastym kilometrze za Ło­
wiczem został wtyle Ignaczak, zmor­
dowany ostrem tempem, a Michalak 
tnusiał naprawiać gumę. Obaj ci za­
wodnicy gonili potem grupę we dwój-

W drużynie niemieckiej w tym mo- 
tnencie następują przesunięcia: Ru- 
jand, Meyer i Leppisch pozostają wty- 
1«. następnie od czołowej grupy odry­
wają się Wendel i Hupfeld. W czoło­
wej zwartej grupie pozostaje jednak 
Pięciu zawodników.

Na dwadzieścia kilometrów przed 
Łodzią prowadziła bieg piątka Niem­
ców: Wierz, Weiss, Lober, Kruchl i 
“ausWald; z różnicą pięciu minut 

tyle jechali: Hupfeld, Napierała, Tar­
goński i Zieliński.

W Zgierzu na bruk ulic w czołowej 
grupie już trójkowej jechali Lóber, 
*eiss i Wierz. W tym porządku przy- 

« ? zawodniCy niemieccy na tor w 
fir5n°wie, na którym miał miejsce

sz na półtora okrążenia.
bon °HCZas okrążania toru na mecie i?t‘?uzy Niemcami rozegrał się finisz, 

torym zwyciężył Wierz, dochodząc 
mety w czasie 3 g. 48:02, 2) Loeber 

48:12.2, 3) Weiss 3 g. 48:14.4, 4)
tfauswald 3 godziny 50:52 2.
tu7^inu-^ Potem przy wielkim en- 

jazmie wpadł na tor pierwszy Polak 
napierała, w czasie 3 g. 51:29,6; 
sHZ iZa ,^aPiera}ą w7padł na tor Targoń-
7\ k. ,nczftc bieg w czasie 3 g. 51:31 2, 

’ bieliński 3 g. 53:48.4, 8) Krüger, 9)
Kr,/3?? dziesiąty przybył Łodzianin 
Przp-^Zlej-Czy^’ witany burzą oklasków 
pr.,,z leżnie zebraną publiczność. 
Jed CZy °n elap w ezasie 3 g 56:53,6. 
znaAnia?te “Bejsce zajął Galeja z po- 

anskiego „HCP“, przed Starzyńskim
\y^uPozyńskim. 15. Kasprzak, 20. 
.•^uewski. 21 Michalak. 22. Iemaszak, 
om!'6?0 czas wynosi 4 g 14:26.6, Ostat- 
knń/y,ł. Wölfgart 4 g. 29:46. Bieg u- 
k„.n;zcX;’ wszyscy kolarze poza zdys-

•aidikowariym Kiełbasą.

W ogólnej klasyfikacji prowadzą 
Niemcy po pierwszym etapie w czasie 
15 g. 15:28,8 przed Polakami 15 g 
33:42 2.

Po odegraniu hymnów narodowych 
rozdano nagrody zwycięzcom.

Publiczności zebrało się około 12 ty­
sięcy. Po przenocowaniu w hotelu „Sa­
voy" kolarze wystartują w poniedzia­
łek o godz. 12 do drugiego etapu Łódź— 
Kalisz, kierując się przez Piotrkowską 
do Pabjanic, Łasku, Zduńskiej Woli, 
Sieradza i Kalisza.

Z 6 etapów tego wyścigu, dwa pro­
wadzą przez woj. poznańskie, przyczem 
meta III etapu Kalisz—Poznań oraz 
start do IV etapu Poznań—Piła, będą

Uroczysty start do wyścigu kolarskiego Warszawa—Berlin, w którym współzawodni­
czą reprezentacje kolarskie Niemiec i Polski, złożone z 12-tu kolarzy każda. Trasa 
wyścigu prowadzi z Warszawy przez Łódź—Kalisz—Poznań—Piłę—Szczecin do Ber­
lina, gdzie w dniu 1 września nastąpi finisz. Zainteresowanie wyścigiem zarówno 
w Polsce, jak i w Rzeszy jest olbrzymie. Kolarzo riitowarzysżą, oprócz organów ofi­
cjalnych. liczni dziennikarze, fotografowie i rysownicy polscy i niemieccy. Zdjęcie 
przedstawia obie reprezentacje (na pierwszym planie Niemcy) podczas defilady na 

stadjonie stołecznym tuż przed wyścigiem. Fot. PAT.

Legia bije Union Touring 3:0 (2:0)
Łódź — Do zawodów powyższych 

mistrz Łodzi wystąpił w swoim najsil­
niejszym składzie. Goście zaś w na­
stępującym: Widermański. Kwintkie- 
wicz i i Dusik; Kwintkiewicz II, Chmie­
lewski, Zaremba: Walczak, Skowroń­
ski, Mikołajewski, Gensler i Markie­
wicz.

Wbrew ogólnym przewidywaniom 
spotkanie to skończyło się sensacyjną 
porażka gospodarzy. Drużyna poznań­
ska grała koncertowo, a swa technika 
zdziwiła licznie zebraną publiczność 
Wszyscy zawodnicy gości stanęli na 
wysokości zadania.

W przeciwieństwie do „Legji" ze­
spół mistrza Łodzi wypadł fatalnie 
Nieproduktywnie grający atak, słabo 
orzytem zasilany piłkami przez zpomoc 
raził swoją bezradnością i całkowitym 
brakiem kombinacyjnym. Napastnicy 
gospodarzy pod bramką przeciwnika 
tracili głowę, to też doskonała obrona 
gości nie miała trudnego zadania w li­
kwidowaniu wszystkich ataków go­
spodarzy. Pomoc w składzie Kowalski. 
Pile i Chojnacki prawie wszystkie pił­
ki wysyłane do ataku oddawała bez 
walki, a z świetnie pracującym atakiem 
gości nie mogła sobie dać rady W 
pojedynkach również łatwo wychodzili 
napastnicy „Legji". W obroni- Dur­
ka zawiódł zupełnie, jedynie Frankus 
robił co mógł. Michalski w bramce był 
słaby Na swoie konto może ón zapi­
sać dwie bramki, które mógł obronić

Początek grv był bardzo interesują­
cy. Gospodarze z miejsca narzucili 
tempo stwarzając pod bramka gości 
szereg niebezpiecznych sytuacyj-. Po 
iO min gra wyrównała się, przyczem do 
głosu przyszła „Legja". Łodzianie za­
częli grać chaotycznie. Wyzyskali to 
goście, przeprowadzając szereg ataków,

w Poznaniu.
We wtorek, 27 bm„ na stadjonie 

miejskim meta i finisz III etapu Ka­
lisz—Poznań. Zawodnicy przyjadą od 
strony Kórnika i przejadą następują- 
cemi ulicami: Groblą, Wielkiemi Gar- 
barami, pl. Bernardyńskim, Raczyń­
skich, Wałami Jagiełły, Łąkową na 
stadjon miejski. Przybycia pierwszych 
zawodników należy spodziewać się w 
godzinach od 15—16.

Pierwszy etap wyścigu kolarskiego do­
okoła Rumunii, w którym bierze udział 
również kilku Poaków wygrał Danie! 
(Stanisławów) w czasie 7 g. 32:44 przed 
Bułgarem Nikotowem. Trzeci byl Lipiń­
ski w czasie 7 g. 32:55. Piotrowski zajął j 
30 miejsce, a Igo przybył na 32 miejscu.

Jeden z nich zakończył się bramką 
strzeloną przez Genslera w 13 min. U- 
tracona bramka wyprowadziła z rów­
nowagi Łodzian, którzy zaczęli grać o- 
stro. a chwilami nawet brutalnie. W 
tym okresie kontuzjonowany został 
Omenceter. który statystował do koń­
ca. „Legja" uzyskała odtąd wyraźną 
przewagę, nie schodząc okresami z po­
la gospodarzy W 42 min. Mikołajew­
ski zdobył drugą bramkę.

Po zmianie stron z miejsca do ata­
ku przyszła „Legja“. oblegając bramkę 
gospodarzy. Po szeregu niewykorzy­
stanych sytuacyj, dopiero w if min 
Mikołajewski, wykorzystując wybieg 
Michalskiego, strzela do pustej bramki, 
ustalając wynik dnia.

Sędziował p. Piotrowski. Publicz­
ności zebrało się przeszło 5 tys. osób 
Gościom zgotowano zasłużoną owację

„POLONJA" i „SKODA" 1:1 (1:0)
Bydgoszcz. — Niedzielny mecz 

o wejście do ligi zakończył się remi­
sowo. W pierwszej połowie silna była 
przewaga „Polonji", której napastnik. 
Kimmel, strzela w 19-tej minucie 
bramkę, nieuznaną jednak przez sę­
dziego. Ten sam gracz, przejechawszy 
przez pomoc i obronę, zdobywa dal­
szego gola w 30-tej minucie. W dru­
giej części gry „Skoda" nie mogła prze­
łamać oporu Bydgoszczan. Dopiero na 
10 minut przed końcem Górski wyrów­
nuje. Sędziował dobrze p. Konieczka, 
widzów około 3.000.

Katowice. — „Dąb“ — „Bryga­
da" Częstochowa 6:1 (3:0). „Dąb" zdo­
był w swej grupie mistrzostwo

Stanisławów. — „Rewera" — 
„PKS" Łuck 4:3 (0:0).

Siedlce. — „Strzelec" i „Czarni" 
Lwów ł:i (1:1).

WYPUKtYtK OBCASÓW GUMOWYCH, 
lędajcte wyraźnie marki BERSOM,

odrzucajcie nailadownictwa 1

ng 14 019

Grajewo — „Śmigły“ i „War- 
mja“ 50 ¡1:0). „Śmigły" zdobył w tej 
grupie mistrzostwo.

W grupie północno-zachodniej pro­
wadzi " „Legja" z 7 p. przed „Union- 
Touringiem" 6 p„ „Polonja" 3, „Sko­
da" 2 p.
Najszybsze kobiety świata 

w Poznaniu
Niemki Krauss i Dollinger, których 

start w Poznaniu z Walasiewiczówną 
zapowiedziany był na sobotę 31 b. m„ 
startować będą w Poznaniu również i 
w niedzielę. Zapowiedziany start 
Krakowie z powodu zniszczenia boi­
ska „Cracovii" przez huragan przed ty­
godniem, nie dochodzi do skutku.

Niemki startować będą w sobotę w 
biegu na 60 i 100 m.. w niedzielę naj­
prawdopodobniej na 80 i 200 m. Na 
starcie staną obok Dollinger, Krauss i 
Walasiew iczówny, Orłowska (Śląsk), 
Książkiewiczówna (Pomorze), Świder­
ska i Szajnówna (Poznań).

Hughes mistrzem Polski 
w tennlsie

Warszawa — W niedzielę za­
kończone, zostały na kortach „Legji" w 
Warszawie międzynarodowe mistrzo­
stwa Polski w tennisie. W finale gry 
mieszanej para Jędrzejowska i Tłoczyń- 
ski pokonała zespół Cramer i Planner 
6:3 61.

Grę pojedyńczą nań wygrała Jędrze­
jowska bijąc w finale Niemkę Kaeppel 
8:6. 6:2.

Mistrzostwo w grze podwójnej zdo­
była para zagraniczna Hughes i Planer. 
bijąc parę polską Hebda i Popławski 
4:6, 6:3. 9:7. 6:3.

W grze pojedyńczei tytuł mistrza 
Polski zdobył Anglik Hughes, bijąc w 
finale Tarłowskiego 9:7. 4:6, 3:6, 6:4. 6:1.

Tarłowski grał bardzo dobrze w 
drugim i trzecim secie, nie dopuszcza­
jąc przeciwnika do siatki. Górował 
nad nim regularnością W czwartym 
secie bvł bliski zwycięstwa, bowiem 
prowadził 4:2 i 30:0 w siódmvm gemie.

W finale grv pocieszenia Horain po­
konał Bratka 6:1, 6:2. 6:4.

W finale gry pocieszenia pań Z Ję­
drzejowska zwyciężyła Fryszczynową 
7:5, 3:6, 6:4. (c)

Mistrzostwa klasy A.
„HCP.“ — „WARTA“ 7:1 (1:0) 

„KPW." — „OLIMPIA“ 3:0 (3:0). 
„POLONIA“ I „OSTROYIA“ 4:0 (4:0) 

„OKS.“ i „UNJA" 4:1 (3:0)
O mistrzostwo klasy B. W Lesznie 

„Sokół" i „Polonja'' . II 4:2 (0:2); w Ostro­
wie „OKS.“ II i „Ostrovia" II 4:0 (0:0), 
„Nanzród“ i „Rnszkowianka" 1:1 (0:0).

„Blask" — „Warta“ II 3:0 (1:0)
„Stella" (Gniąyno) — „KPW.“ II. 8:0
„Czarni“ i „Sparta" 1:0 (1:0).
„HCP.“ i „Admira“ 8:3 (3:0).
„Cybina“ 1 „Leaja" R 4:2 12:1).
„PoSnanla“ i „Unia“ 7:0 f4i(5).
„San“ i „Pogoń“ 3:0 (0:0).
Niemcy — Rnmnnja 4:2 (1:1). Spotka­

nie międzypaństwowe, rozegrane w obec­
ności 35 tys. widzów w Frfurcie. zakończy­
ło się zwycięstwem Niemców w stosunku 4:2 0:1).

„Naprzód" (Lipiny) pokonał w niedzie­
lę drużynę ze Śląska Opolskiego 09 Betom 
4:0 0:0). (Pat.)

Trener PZPN. p. Otto bawił 7 Polecenia 
kapitana PZPN, na meczu Warty" 7 G»-. 
barnia“. by ocenić grę Scberfkego K v- 
szkiewicza i Joksza. których kapitan P Z 
P. N. brał Dod uwagę do reprp7onta<’ii 
przeciwko B«lgji w przyszłą niedzie'«’ w 
Brukseli. Jak wypadła ocena p Otto ;e 
wiadomo bowiem w rozmowach bvł on 
bardzo wstrzemięźliwy.

Oalszy c!qg «portu na str. 12
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Drezno (Tel wł.). Przy pięknej, 
aczkolwiek zbyt upalnej pogodzie, od-­
było się tu na stadjonie D S. C. drugie 
międzypaństwowe spotkanie pań Pol­
ska i Niemcy, zakończone, podobnie, 
jak w roku ubiegłym w Warszawie, 
zdecydowanem zwycięstwem Niemek w 
stosunku 60 i pół : 38 i pół.

Z największem zainteresowaniem 
oczekiwano pojedynku najszybszych 
kobiet świata: Walasiewiczówny. 
Krausś i Dollinger w biegach na 100 m.

Z pojedynku tego zwycięsko wyszła 
Walasiewiczówna, przyjmowana przez 
publiczność niezwykle owacyjnie.

STELLA WALASIEWICZÓWNA 
w karykaturze F, Klemińskiego.
Rewanż Wajsówny w dysku nie po­

wiódł się. W tej konkurencji bowiem 
Niemka Mauermeyer ustaliła nowy re­
kord świata wspaniałym wynikiem 
47,12 m., Wajsówna zajęła w tej kon­
kurencji drugie miejsce, uzyskując wy­
nik 42.02 m.

Wszystkie miejsca na trybunach 
wypełniła 6000-na publiczność, w tej 
liczbie ponad 1000 widzów z kolonji 
polskiej, powiewających chorągiewka­
mi o barwach narodowych. Przed me­
czem harcerze z Lipska wręczyli każ­
dej z naszych zawodniczek buket bia­
ło-czerwonych róż.

Organizacja zawodów była spraw­
na. Wyniki, poszczególnych konkuren- 
cyj przedstawiają się następująco:

200 mtr.: 1) Walasiewiczówna 25,8 sek.. 
2) Albus o 2 metry w tyle, 26 sek.. 3) Bau­
schulte 26,9 sek., 4) Orłowska 27 sek. Wa­
lasiewiczówna prowadziła od startu do 
mety.

Skok wwyż: Duninówna odpadła przy 
wysokości 142 cm, Orzełówna przy 153 
cm. O pierwsze miejsce walczą obie Niem­
ki. Ostatecznie wygrywa Kaun — 155 cm. 
2) Scheibe — 153 cm, 3) Orzełówna — 146 
cm, 4) Duninówna — 137 cm.

80 m. z plotkami: Bardzo ładny bieg 
przy zaciętej walce Freiwaldówny z obie­
ma Niemkami. Zwyciężyła Steuer 11.9 s., 
2) Eiger 12,1 s., 3) Freiwałdówna 12,2 s. 
(rekord Polski), 4) Hofmanówna 12,4 s.

Do rzutu dyskiem przystąpiły Polki sil­
nie stremowane. Nie wiodło się Gacków- 
skiej, która rzucała stale w granicach 30 
metrów. Wajsówna drugim rzutem zy­

skała najlepszy swój wynik dnia, który 
zapewnił jej drugie miejsce. Zwyciężyła 
bezapelacyjnie Mauermeier 47,12 m (re­
kord świata) przed Wajsówną 42.02 m. 3, 
Krauss 41.05 m, 4i Gackowska 34.51 m.

Bieg na 100 m. oczekiwany był w ogro- 
mnem napięciu przez publiczność. Walka 
Walasiewiczówny z Krauss na tym dy­
stansie budziła wyjątkowe zainteresowa­
nie. Polka wyszła z dołków doskonale, 
z punktu objęła prowadzenie i. mimo wy­
siłków obu znakomitych niemieckich 
sprinterek, nie dala sobie prowadzenia o- 
debrać, wpadając pierwsza do mety w cza­
sie 11.9 sek. o pół metra przed Krauss 12 
sek., 3) Dollinger 12.1 sek., 4) Książkiewi- 
czówna 13 sek.

W kuli: 1. Mauermeier 13.64, 2. Flei- 
scher 12.05, 3. Cejzikowa 11.42, 4. Wajsów­
na 11.21,

Oszczep przyniósł niespodziewany su­
kces Kwaśniewskiej, która piątym rzutem 
wysunęła się na pierwsze miejsce, bijąc 
rekord Polski wynikiem 41 38 m Daisze 
miejsca zajęły: 2) Fleischer 41.26 m. 3> 
Krueger 40.02 m, 4i Smętkówna z bardzo 
słabym wynikiem 28.92 m.

W skoku wdał Niemka Gepner zrewan­
żowała się Walasiewiczównie za niedawna 
porażkę w Budapeszcie, zdobywając pier­

Warta - Garbarnia 5:1 (3:0)
Każdorazowy start „Garbarni“ w 

Poznaniu budzi zrozumiałe zaintereso­
wanie, bowiem goście demonstrowali 
zawsze grę stojącą na wysokim pozio­
mie technicznym, a przytem skuteczną. 
To też mecz niedzielny zgromadził na 
boisku „Warty“ około 4 tysiące wi­
dzów, którzy oczekiwali zaciętej walki 
obu drużyn. Spotkał ich jednak za­
wód, bowiem „Warta“ rozstrzygnęła 
spotkanie przekonywująco na swoją 
korzyść.

Przebieg gry: Obie drużyny narzu­
ciły z miejsca ostre tempo, a gra toczy­
ła się w pierwszych minutach na środ­
ku boiska. W 10 min. Kryszkiewicz 
strzelił „wolnego“ z 17 metrów, który 
ładnie obronił Koszowski. „Warta“ 
zaczęła lekko przeważać, przyczem ata­
ki jej były groźniejsze i więcej plano­
wo przeprowadzane. W 13 min. pro­
stopadłe podanie pomocy odebrał Kry- 
szkięwicz,, uzyskując ostrym, płaskim 
strzałem pierwszą bramkę. Gracze 
„Garbarni“ popisywali się „wózkowa­
niem“, operując głównie skrzydłami. 
Pomoc gospodarzy likwidowała jednak 
z powodzeniem wszelkie zamiary go­
ści. W 20 min. otrzymał piłkę Słomiak, 
który po krótkim biegu umieścił ją 

poraź drugi w bramce gości. „Gar­
barnia“ usiłowała wyzwolić się z wzra­
stającej przewagi „Warty“, lecz pomoc 
i obrona gospodarzy nie dopuszczała do 
rozwinięcia akcji. W 34 min. ładne 
podanie Banaszkiewicza skierował 
Szerfke „główką“ do nadbiegającego 
Kryszkiewicza. który silnym strzałem 
podwyższył wynik do 3:0. Dopiero w 
41 min. otrzyma Fontowicz pierwszy 
groźniejszy strzał na bramkę, co nie- 
bardzo pochlebnie świadczyło o ofen­
sywie krakowian.

Po przerwie „Warta“ nadal przewa­
żała. tempo jednak osłabło znacznie. 
W 8 min. „Garbarnia“ omal nie zdoby­
ła bramki wskutek zamieszania pod 
bramką gospodarzy. Słaby zresztą

wsze miejsce wynikiem 589 cm. Drugiem 
miejscem podzieliły się Walasiewiczówna 
i Bauschulte. skacząc jednakowo po 570 
cm; na czwartem miejscu Duninówna 489
cm.

W sztafecie 60. 75, 100 I 500 mtr. boha­
terską walkę o pierwsze miejsce stoczyła 
Walasiewiczówna, usiłując odrobić utraco­
ny przez swoje poprzedniczki teren. Na 
60 m pobiegła Książkiewiczówna, spisując 
się znakomicie i oddając pałeczkę Frei- 
waldównie jednocześnie ze swą niemiecką 
rywalką. Jednak już Freiwałdówna utra­
ciła kilka metrów, a Orłowska powięk­
szyła dystans, dzielący ją od sztafety nie­
mieckiej o przeszło 20 metrów. Kiedy Wa- 
łasiewiczówna otrzymała pałeczkę, sytua­
cja wydawała się beznadziejna, tembar- 
dziej że przeciwko Polsce biegła znakomi­
ta sprinterka niemiecka Dollinger. W bie­
gu tym Walasiewiczówna dokonała nad­
ludzkiego wysiłku. Na przestrzeni 200 tn 
Walasiewiczówna niemal z każdym kro­
kiem zmniejszała odległość dzielącą ją 
od Dollinger i zdołała nadrobić kilka me­
trów. Utracony teren był jednak zbyt 
wielki i Polka przyszła na metę druga s 
różnicą około 4 metrów. Czas sztafety 
niemieckiej 52,6 s., polskiej 53.1 s.

strzał Woźniaka minął o centymetry 
słupek Kontrataki „zielonych' dwu­
krotnie skończyły się nie wykorzysta­
niem dogodnych pozycyj i dopiero w 
i5 min. padła ze strzału Szerfkego 
czwarta bramka. Honorowa bramkę 
dla gości zdobył w 22 min lewoskrzy- 
dłowv Polus. który wykorzystał niezde­
cydowanie obrony Chwile potem Fon­
towicz skierował ostry strzał Pazurka 
na korner. podaną piłkę Riesner prze­
strzelił z kilku kroków

Wreszcie w 30 min. Szwarc, uwol­
niwszy się od pomocnika, podał piłkę 
pionowo pod bramkę gości. W pod­
skoku do niej znaleźli się brcmkar? 
Włodek i Szerfke. Z pojedynku zwy­
cięsko wyszedł gracz „Warty", lokując 
piłkę w bramce „Garbarni“, ustalając 
wynik dnia. Piękną obroną bramka­
rza gości po ostrym strzale Sobkowia- 
ka z 20 metrów zakończył się Ciekawy 
mecz.

Sędziował p. Rettig z Łodzi, (al)
„Pogoń“ i „ŁKS“ 5s0 (2s0)
Rozegrany we Lwowie mecz ligowy 

„Pogoń“ i ,.ŁKS.“ zakończył się Wyso­
kiem zwycięstwem gospodarzy w sto­
sunku 5:0 (2:0). Zawody stały na nie­
szczególnym poziomie. Zwycięstwo 
„Pogoni“ uznać jednak należy za za­
służone, gdyż atak jej był groźniejszy 
pod bramką przeciwnika i umiał wy­
korzystać wszystkie nadarzające się 
sytuację. Po dwie bramki dla „Pogoni“ 
zdobyli Matyas II (jedną z karnego) 
i Luchter, a 5-tą bramkę uzyskał Nie- 
chcioł. Sędziował p. Romanowski. Wi­
dzów około 3000.
„Polanja“ i „Legja“ 1:1 (0:0)

Warszawa. Na stadjonie wojska 
polskiego rozegrano mecz o mistrzo­
stwo ligi między stołecznemi drużyna­
mi „Polonją“ i „Legją“. Zawody za­
kończyły się wynikiem nierozstrzygnię­
tym 1:1 (0:0). Mecz stał na niskim po­
ziomie. W sumie „Legja“ była druży-

ną lepszą, ale nie umiała się zdobyć na, 
skuteczne strzały. Sędziował o. Seeman 
(Lwów). Publiczności około 3.000 
Bramkę dla „Legji“ zdobył Nawrot db 
„Polonji“ Bańkowski. ' 1
Cracowia i Warszawianka 4;ł

Kraków. Na boisku „Cracovii“ 
rozegrano mecz ligowy między „Craco. 
vią“ a „Warszawianką“. Zwvciezvi» 
„Cracovia“ 4:1 (2:0). Do przerwy gra 
równorzędna, „Cracovia“ jednak grała 
szczęśliwiej. Obie pierwsze bramki za­
winił słaby bramkarz „Warszawianki" 
Rudnicki, który słaba centrę Zębaczyń. 
skiego sam wpakował sobie do siatki, 
a następnie wskutek błędnego wybieg 
przepuścił piłkę strzeloną główka przez 
Malczyka Po przerwie „Cracovia" zdo­
była 2 dalsze bramki przez Korbasa.

„Śląsk“ i „Wista“ 2:0 (I sO)
Świętochłowice. — Przyjazd 

„Wisły“ obudził w Świętochłowicach 
wielkie zainteresowanie Niestety by­
ło ono nieuzasadnione, drużyna gości 
bowiem zaprezentowała się słabo, a go­
spodarze wygrali zupełnie zasłużenie. 
Bramki strzelili Cebula i God. Sędzim 
wał p. Walczak.

Tabelka ligowa
Tabelka rozgrywek przedstawia się 

następująco (w nawiasach podajemy 
ilość gier i stosunek bramek):

1. „Pogoń“ 20 p. (14.41:17).
2 „Warta“ i6 p. (13.33:21).
3. „Ruch“ 16 p. (13.26:23).
4. „Śląsk" 13 p. (13,23:29).
5. „Garbarnia“ 12 p. (12.18:18).
6. „ŁKS“ 12 p (12,10:22).
7. „Legja“ 12 p. (14.23:27).
8. „Warszawianka“ 12 p. (14,21:28). 
0 „Wisła“ 11 p. (12.27:28).

10 „Cracovia“ 10 p. (12,20:23).
11. „Polonja“ 8 p (13,15:31).* « «

Z powodu spotkania międzypań­
stwowego Belgia S Polska w Brukseli,
mecze ligowe w przyszłą niedzielę się 
Sie odbędą.

O wejście do Ugl walczą w Pozna­
niu „Legja“ i „Polonja“-Bydgoszcz; sę­
dziuje p. Staliński; w Warszawie „Sko­
da“ i „Union“-Łódź, sędziuje p. Glinkin; 
we Lwowie „Czarni“ i „P. K. S.“, sę­
dziuje p. Tippa; w Stanisławowie , Re- 
werą“ i 22 p. p.-Siedlce, sędziuje p. Ma- 
róg.

Motocyktizm
Grand Prin Polski, rozegrany w Wi­

śle, przyniósł w' poszczególnych katego­
riach następujące wyniki:

Kat do 250 ccm na trasie 140 km: -1) 
Gajer (Polska) na „Rudge“ w czasie 1 g. 
43:15 (91 km na godzinę). 2) Żelazko (Cze- 
chosł.) na „DKW." w czasie 1 g. 48:20.

Kat. do 350 ccm na trasie 180 km: 1) 
Richoef (Niem.) na „Rudge“ w czasie 2 g. 
02:35 (88.8 km). Reszta zawodników od­
padła z powodu defektu.

Kat. do 500 ccm na trasie 200 km: U 
Gajer (Polska) na „Rudge" w czasie 2 g. 
29:07 (86.5 km). 2) Nagengast (Poznań) na 
„Rudge" 2 g. 41.5. (c.)

Pływanie
W Andrychowie odbyły się zawody pły­

wackie z udziałem Węgrów, które przynio­
sły następujące wyniki: 100 m dow.: U 
Csik (W.) 1:00, 2) Szrajbmnn (Polska) IM 
3) Ceteła (W.) 1:08.1. 100 m wznak: 1) 
Karliczek 1:21. 2) Włodek, 3) Lengwary 
(Węg.). 100 m kl.: 1) Heidrich (Polska
1:23.4 (rekord Polski), 2) Lengwary (w.) 
1:24. 100 m dow pań: 1) Dawidowiczów- 
na 1:21.2. 5X50 m: 1) Węgry 2:27, 2) kom-' 
binowana Polska 2:34.4.

Wacław Lutostański
opatrzony Olejami św., zasnął w Bogu dnia 24 sierpnia br. w 70 roku życia. Eksportacja Zwłok z domu 
żałoby odbędzie się we wtorek, 27 b. m. o godz. 5 po poł. do kościoła parafjalnego w Budzisławiu Kościel­
nym, nabożeństwo żałobne nazajutrz o godz. 10,30, poczem złożenie Drogich nam Zwłok do grobów rodzinnych.

W nieutulonym smutku i żalu pogrążeni
Nieborzyn, 24 sierpnia 1935 r. żona, dzieci, siostra i rodzina. |

dg 3682



wtorek’, 27 sierpnia 1935 -3 Stroń» W

W sobotę, dnia 24 sierpnia 1933 r., zasnął w Panu po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy syn, śp.

ś.

proboszcz kościoła Najśw. Serca Jezusa i św. Floriana na Jeżycach 
przeżywszy lat 55.

Eksportacja zwłok z probostwa do kościoła odbędzie się we 
wtorek, 27 bm. o godz. 17, poczem nieszpory żałobne. Nazajutrz 
o godz. 9,30 wigilje, nabożeństwo żałobne i złożenie zwłok do grobu 
na cmentarzu przy kościele.

O czem donosi, prosząc o modlitwę za spokój duszy ukocha­
nego Zmarłego,

w głębokim smutku pogrążona
matka z rodziną.

Poznań, dnia 26 sierpnia 1935 r. zg 11670

członek Patronatu naszego Związku, zmarl dnia 24 sierpnia 1935 r.
W Zmarłym tracimy wielce zasłużonego działacza na niwie 

spółdzielczej. Wieikiemi zaletami charakteru i umysłu, oraz gor­
liwą pracą, zaskarbił sobie Zmarły ogólny szacunek i wdzięczną 
naszą pamięć. dg3 69J

Związek Spółdzielni Zarobkowych i Gospodarczych 
im. Ks. Piotra Wawrzyniaka, St. zar.

W sobotę, 24 sierpnia rb. zasnął w Bogu po długiej chorobie, opa­
trzony Sakramentami św., ś. p.

Ks. Stanisław Budaszewski
proboszcz kościoła Najświętszego Serca Jezusowego w Jeżycach

w 55 roku życia a w 30 roku pracy kapłańskiej.
Wprowadzenie zwłok do kościoła odbędzie się we wtorek, 27 bm. 

o godz. 17, następnie nieszpory żałobne.
Nabożeństwo pogrzebowe rozpocznie się nazajutrz wigiljami o go­

dzinie 9,30.
Wszystkich czcigodnych braci-kapłanów dekanatu poznańskiego 

proszę o oddanie ostatniej przysługi drogiemu Zmarłemu i o odpra­
wienie obowiązkowych Mszy św. za spokój Jego duszy.
dg3 688 Ks. Ranko wski

Poznań, 26 sierpnia 1935 r. dziekan.

W sobotę, dnia 24 b. m., rozstał się z tym światem, ś. p.

Ks. Stanisław Budaszewski
Proboszcz paraiji Najśw. Serca Pana Jezusa i św. Florjana

Zmarły był wiceprezesem Rady Pozn. Okręgu „Caritas“, założycie­
lem Domu św. Elżbiety i członkiem Rady Tow. „Stella“. Tracimy w Nim 
szczerze oddanego przyjaciela pracy charytatywnej i ubogich.

Niech Mu Bóg miłosierny za hojną miłość bliźniego okaże miło­
sierdzie Swoje.

Duszę Zmarłego polecamy gorącym modłom wszystkich, a szcze­
gólnie członków organizacyj charytatywnych.
2g U 672 Poznański Okręg „Caritas“.

W sobotę, 24 bm., zmarl w Bogu śp.

(» ■ IMWUWM.I
członek naszych Zarządów

Zawsze chętną i ofiarną współpracę Zmarłegó zachowamy w Wdzięcz­
nej pamięci!

Czcigodnych Członków-Końfratrów prosimy o memento ża Jego duszę.
Związek Kapłanów „Unitas“ w Poznaniu 

zgH679 Stowarzyszenie św. Floriana w Poznaniu

W dniu 24 sierpnia r. b. rozstał się-z tym światem nieodżałowanej pamięci

Dnia 22 bm. zmarł członek Towarzystwa na­
szego, ś. p.

Józef Winiewicz
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 26 

bm. o godz. 18,15 z kostnicy Wały Jana III na 
cmentarz przy ul. Towarowej.

Tow. Pielgrzym pod wezw. Matki Boskiej 
Wypadek 351 w Poznaniu zg ll 674

Ks. tato Stanisław Ha
proboszcz paraiji Najśw. Serca Jezusowego w Poznaniu

Liczne są rzesze, które osierocił ś. p. Zmarły, którym był prawdziwym ojcem, opiekunem 
i przyjacielem. Jego zasługi jako obywatela patrjoty, jako kapłana i samarytanina, jako spo­
łecznika oddanego służbie bliźniego, świecić nam będą przykładem na zawsze a zasłużone Jego 
imię wspominać będziemy zawsze z głęboką czcią. w jmjeniu grona parafjan
żg!1675 Seweryn Samulski.

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mojego 
drogiego syna, naszego ukochanego brata, nieod­
żałowanej świętej pamięci

Jana Bogusiewicza
odprawi się za spokój duszy Jogo dnia 28 bm. o 
godz. 7 w kościele O. O. Franciszkanów

Msza św. żałobna
o czem zawiadamiają

zg ii 677 matka, siostra i bracia.
Ś.

Bogdan Antoni jeszke
student II. roku medycyny U. P.

nasz ukochany dobry syn, brat, szwagier i wuj, zginął śmiercią tragiczną dnia 24 sierpnia 1935 
roku o godz. 18-tej, przeżywszy lat 19.

O bolesnej tej stracie donoszą Krewnym i Znajomym
ciężko strapieni

zgl1671 rodzice, siostra, bracia, szwagier i siostrzeniec.
Poznań, Wierzbięcice 14.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 27 bm., o godz. 16 z kaplicy przedposrrzebowej Wały 

Jana III na cmentarz świętomarciński przy ul. Bukowskiej. Msza św. nazajutrz w kościele św. 
Marcina o godz. 8-mej.

Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

KONKURS
Na stanowisko Kierownika Nadzoru Technicznego T. 

B. O. — Towarzystwa Budowy Osiedli w Gdyni Spółki 
Akcyjnej.

Zarząd T. B. O. — Towarzystwa Budowy Osiedli w 
Gdyni Spółki Akcyjnej ogłasza niniejszem konkurs na 
stanowisko

Kierownika Nadzoru Technicznego T-wa.
Od kandydatów na to stanowisko wymaga się:

1. obywatelstwo polskie,
2. nieprzekroczony 45 rok życia.
3. dyplom inżyniera-architekty z prawem podpisu,
4. conajmniej 5-cio letnia praktyka na stanowisku 

samodzielnego kierownika robót budowlanych.
Oferty, zaopatrzone w odpisy świadectw i własnoręcz­

nie napisany życiorys oraz z referencjami, nadsyłać nale­
ży do dnia 5-go września 1935 roku pod adresem: Towa­
rzystwo Budowy Osiedli w Gdyni Spółka Akcyjna, Aleia 
Marszałka Piłsudskiego Nr. 5. zaopatrując kopertę / na i 
sem u góry „Koperta konkursowa“. dg3 0*i



Wrona 14 — Kurjer Poznański, wtorek, 27 sierpnia 1933 = Numer 389'

Dnia 25 sierpnia 1935 r. zasnęła w Bogu opatrzona św. Sakramen­
tami moja najdroższa żona, nasza najukochańsza matka, babka i teścio­
wa, oraz jedyna siostra, przeżywszy lat 71, ś. p.

Tekla z Sobkowskich Krotoska
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 sierpnia br. o godz. 11,30 w Starym 

Gostyniu o czem donoszą w głębokim smutku pogrążeni
Mąż z dziećmi i rodziną 

oraz brat Ks. Dr. Ludwik Sobkowski
Powozy oczekiwać będą na stacji Gola o godzinie 11,01, na stacji 

w Dusinie o godzinie 10,27.
Stary Gostyń, dnia 25 sierpnia 1935 r. zg!1673

Targi Wiedeńskie
1 — 7 września 1935

(Targi Techniczne i Gospodarstwa Rolnego do 8 września)

Wielkie Targi Środkowoeuropejskie
Wystawcy z 18 państw 
Nabywcy z 72 krajów

Wiza wjazdowa zbędna! Legitymacja Targów i pasz- 
oort upoważniają do przekroczenia granicy austrac- 
kiej. Wiza tranzytowa ezectiosłowacka niepotrzebna! 
Znaczne zniżki przejazdu na polskich niemieckich, 
czechosłowackich i austrjackich kolpiach oraz na 
linjach lotniczych. Wszelkie infotmacje otaz legi­

tymacje Targów (po zł 8—) przez 
Wiener Messe — A. G., Wien VII. 

oraz przez honorowe przedstawicielstwa
w Poznania: Konsulat Austrjacki, Plac Wolno-

3 ści 18, Polskie Biuto Podtóży „Orbis”,
Sp. z o. o.. Piać Wolności 9, Wagons- 

l Lits//Cook, S. A'. Bronisława Pterackiego 12

■KZZ
— mieszanki, dropsy i śmietankowe 
groszowe to uo-war pożądany i wyróż

niany przez klienta
Fabryka Cukrów St. Marecki, Poznar

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze ełowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych.

1. DOKY-PABCELE

Nieruchomość
ulicy Szamarzewskiego tanio — 
okazyjnie sprzedam, dobra loka­
ta. Zgłoszenia Kurier Poznański 

zdg 33 686
Puszczykówku

parcela okazyjnie wyjątkowe po­
łożenie. Wiadomość Mielżyńskie- 
go 22, skład papierosów.

zdg 34 012
Administrację domów

przyjmie prawnik, praktykujący 
w Poznaniu, lat 40,- energiczny, 
posiadający własny dom w wzo­
rowym porządku. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdg 34 483

Kamienica
komfortowa, wpłaty 31 000, przy­
jęcie 30 000 amortyzacji. Dom 
parterowy wiosce kościelnej 4500. 
Karaius, Poznań. Focha 25.

zd 34 663

Kamienicę
nowa sprzed; m. Oferty Kurier 
Poznański zdg 34 635

Parcele
przy ulicy założonej sprzedam. — 
Oferty Kurier Pozn. zdg 34 612

Dom
ogród 3 — 5 mo-rgów. blisko Po­
znania. las .woda, stacja, kupie. 
Oferty cena Kurier Poznański

‘ dg 3980
Kunie 800—1 200 mórg

przy wysokiej gotówkowej wpła­
cie. reflektuje tylko na pierwszo­
rzędny Objekt. Zc'oszenia Kurjer 
Poznański dg 3689

Kamienica
przy Ś-karboy ej. y prost od wła­
ściciela zara? do sprzedania. — 
Oferty Kurj r pozn dg 3685

Willa
nowa dochodowa ład-nem otocze­
niem Poznań Jeżyce, cena 70 000, 
gotówka taniej, sprzedóm. Ofer­
ty Kurjer Pozn zpg 34 791
Zamienm

dwie kamienice
czynszowe lub sprzedam na ka­
mienice w Poznaniu. Adres wska- 
że Kurier Pozn. zdg 34 832_____

Kupię
parcele. Oferty cena Kurjer Po­
zna ńsk: zdg 34 733

Mundurki
Płaszcze
szkolne

najlepszy krój 
największy wybór 
najniższe ceny 

—- tylko —

Wszyscy znawcy wiedzą, że:
największą sensację wśród najnowszych modeli 

stanowią rewelacyjne samochody

Chevrolet Opel
o średnim litrażu o małym litraźu

wyposażone w liczne udoskonalenia właściwe tylko 
samochodom wysokiej klasy

przednie osie łamane, przedn’e resory specjalnej konstrukcji, 
tylne resorowanie ulepszone, wzmocnione ramy, znaczne ob­

niżenie zużycia benzyny
bezpieczeństwo - komfort - niskie ceny 

Bezkonknrencyjne podwozia ciężarowe P/j - 8 ton
o niespotykanej odporności w nżycin

przebycie przeszło 100.000 kim. bez żadnego remontu, wy­
padkiem normalnym, n;ska cena, niskie koszty eksploatacji, 
olbrzymie usługi, to zalety prawdziwie kryzysowego środka 
przewozowego którego szukają wszyscy — podwójne tylne 

resory — nadwozia wszelkich typów. 
Dostarczamy szybko, rzeczowo, prosimy żądać ofert.

Poznań, ul. Dąbrowskiego 29
S. JL. 

tel. 63-23, 63-65

h

ng 13 854/13 587 części zamienne — przybory — garaże

Książkowa
z praktyką koreepond. polsko-niemiecką i zestaw bilan­
sów. Piśmienne zgłoszenia z podaniem pensji, referencji 
i odpisu świadectw do Kurjera Poznańskiego pod zg 11 668
-------------------------- ----------------------------------------------------- -

STANCJA.
Przyjmę 2—3 uczni gimnazjalnych z dobrych rodzin na 
stancję. Mieszkanie duże, słoneczne, blisko gimn Ks. Pio­
trowskiego, ul. Marsz. Focha 72 m. 7. tel. 60-70. Szczegółowa 
rodzinna opieka, dobre odżywianie, fachowy nadzór w odra­
bianiu lekcji. Mogę się powołać na jaknajlepsze referencje, 
zg 11 651 Janowa Rżyska.

Wróciłem
Dt. med. H. Jarosz

Soecjalisła w chorobach skóry i pęcherza

Poznań, ul. Kanłaka 1. (narożnik 27 Grudnia 6)

Ekspedientka
do konfekcji damskiej z dłuższą praktyką fachową, zna­
jąca język niemieck' potrzebna od 1. 9 iub 1. 10. br. 
Zgłoszenia piśmienne do Biura Ogłoszeń „Par“. Aleje 
iMarcinkowskiego 11 pod nr. 35,1. Pg 5 274-35,1...

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

J. P. 13 038
proszę odebrać postt restante. 
Poznań 1._______ zdg 34 548

Pożyczki Narodowe!
obligacji poszukuje. Poznań. Po­
znańska 52. m. 4. zdg 33 947/8

Wspólnika
posxu-kuje. Strzp’pcka 11, m. <. 

»dg 34 798

K3. LETNISKA 
ÍÜZDROW7SXA

:>

Pani
poszukuje letniska nad Gopłem 
na wrzesień. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 34 672

0S03ÏSTE

Skończyły się już opalania pły­
wania. rybki, polowania wraca­
my wszyscy do Poznania na 
podwieczorki ł śniadania 
powraca znana mila era chodze­
nia razem do

Webera
cukiernia. Nowa 4. ng 13 177

7 SPRZEDAŻE

Pianina
nowe i używane z gwarancja na 
iogodnycb warunkach. B. Som­
merfeld Pozrań. ul. 27 Grudnia 
15. ng 13 009

Dla emeryta
skład galanterii i towarów krót­
kich, ulica ruchliwa . . ..
obok _ mieszkanie dwupokojowe 
kuchnia, łaźnia, wszystko odno­
wione. Dzierżawa umiarkowana. 
Oferty „Par“ pod 56 4 
 Pg 5 255-56.4

50,
nagrody dam za odnalezienie ro­
weru skradzionego marki ..Re­
kord“ Nr. 56062 — na balonach 
guma czerwona, rower czarny z 
niebipskiemi odcieniami. Fkes. 
Dębiec, Makowa 12. zdg 34 506

OŻENK*

Kojarzy
małżeństwa solidnie dyskretnie 
jedynie Młyńska 12. parter.

zdg 34 587
T

Kawaler
22, odpowiednie stanowisko w 
Gdyni, poślubi inteligentna pa­
nienkę. Pożądany posag. Oferty 
Kurier Poznański, Gdynia, pod 
„Gdynia“. ng 14 022

Młody
nauczyciel gimn przystojny, 
wskutek braku posady ożeni się 
pania posiadająca przedsiębior­
stwo. Zgł. Kurjer Poznański

zdg 34 602

25 000,—
pożyczki poszukuje na niarućho- 
mość, wartości 80 000 procent we­
dług umowy. Zgłoszenia Kai jer i 
Poznański zdg 34 527

Brunetka
miła przystojna, majętna ma za­
miar zapoznać w celu matrymo­
nialnym inteligentnego pana na 
odpowiednłem samodztełnem sta­
nowisku. wieku 40 45 Tylko po­
ważne nleanonimowe oferty z fo­
tografia- która zwraca I. T. Po- Sfea-Stastaat«, BO®®*»» W 14

Ejektorka
nadzwyczajna, opatentowana no­
wa. druga używana, okazyjnie. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 323

Skład
kolonialny zaprowadzony miesz­
kaniem. doba okolica. Tania 
dzierżawa Wskaże Kurjer Pozn. 

ad g 34 466
Maszyna krawiecka

i Singera tanio. Kochanowskiego 
77 — 9. zdg 34 509

Skład
galanterii i towarów krótkich, do­
brze zaprowadzony sprzedam, jest 
przylegające mieszkanie, kom­
fort. Oferty „Par“ pod 56.2.

Pg 5 256-56 2

Samochód
otwarty po gruntownym remon­
cie na nowych oponach, okazyj­
nie sprzedam. Dąbrowskiego 18.

zdg 34 263

Meble
tylko

Fabryka Mebli
Rynek ŚrÓdecki 1 Żydowska 4. 

dg 3 377

Śliwińskiego
Meble. Żydowska.

Oszczerstwo
rzucone na żonę moją Marję 
Wichmiarkowa odwołuję i prze­
praszam. Szczecin Wichniarek. 

zdg 34 515
Teki 

P Teki

Torby
płócienne 1,30: 
Torby '

d g 8664

skórzane 6.75 
plóc. od —.85 
skórzane 3.90
poleca

Wiktor Czysz
Szkolna 11. naprzeciw Szpitala 
 Pg 4961-34,14

Egzystencja
biuro procesowe i po­
średnictwo majątków 

w Gdańska
założone 1929 z urządzeniem i 
sprawami bieźaeemi za 2500 zło­
tych sprzedam. Zgłoszenia piśm. 
Kurjer Poznański zdg 34 073

Motor
35—40 konny na gaz ssany z ga­
zownią komplet niewymagajacy 
żadnej naprawy sprzeda inź. 
Czesław Gottschalk. Poznań, ul. 
Spokojna 12. zdg 34 203

Futra najmodniejsze
eleganckie

solidnie wykonane tylko u
Marjana Pławińskiego

Poznań, plac Nowomiejski 6a. 
Rok założenia 1910. Dogodne wa­
runki sp'aty. ceny przystępno. — 
Reperacje i przeróbki.Pr 4 962-56,20

Angielkę
westfalska. Górczyńska 52 
____ zdg 34 486

Znak oferty naprzykład: n 3695, z 21 025, d 1811 
i t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,00.

Skład
kolonialny, centrum na sprzedaż 
Zgłoszenia Marszalka Focha 39 
m. 17. zdg 34 806

Domek
z placem spizeoam. Focha 15 a.

zdg 34 630m. 3.
Wózek

4 kolny na sprzedaż. Gen. Kosiń­
skiego 1, m. 27. zdg 34 670

Dolarówkl
3 sprzedam. Marszałka fochą 
180. m. 4. zdg 34 734

kwarcowa. 
20 m. 3.

11.

złoto,

Lampę
prąd stały. Pocztowa 

zdg 34 843

KUPNA 3
Gospodarstwo

|wzorowe podmiejskie 14 hekta-,
_ irów z pełnem żniwem sprzeda K. 27 Grudnia 6. 
2. Kubicki, Środa. Szosa Kórnicka.

zdg 34 675

Srebro
brylanty kupuje

Krak
dg 3573

Sprzedam
tanio syp alkę i kuchnie w do­
brym stanie zaraz. Adres wskaże 
Kurjer Poznański zdg 33 255

Skład
rzeźnicki tanio na sprzedaż. Ko­
sińskiego 25. zdg 34 614

Dywan
ręcznie wiązany 3X4 pluszowy 
2X3 sprzedam Skarbowa 4. m. 8. 

zdg 34 661

Sypialnię
starsza lampę gaz, parawan i in- 

Wrocławska 13 m. 13. Zo-ł. 
godz, 4 zd« 34 662SI

Singera
damska (okrągłe) tanio. Wiefk’e 
Barbary 53 — 22. zdg 34 653

Meble
najtaniej porno

Baranowski
Poznań Podgórna 13 Pg 3227-8

Szkolne far 
tuszki, berety,

pończoszki, 
swetry, bieli­

znę
poleca

Stanisław
Schulz.

Stary Rynek 80/82. 
P 4 958/9-33.8/9

Meble
poleca najkor.ystniej
K. Bakoś, Stary Rynek 51

dg 3439'40
Resztówka

285 mórg dobre całkowite zabu­
dowanie, blisko Poznania. Cena 
93 tys„ wpłaty 45 tys. Zgłoszenia 
Kurjer Pozn. zdg 34 751

Cytryny
skrzynia 360 po 44 zł, skrzynia 
490 po 53 zł. Pomerańcza Suńkist 
54 zt — Bałtyk-Owoc, Gdynia, 

¿chrześcijańska firma. ng 14 821

Sypialnię
nową wczmc w aanfan z-a mot-o- 
cykl z przycz*-pką, ewtl. do-płacę. 
Motocykl można o-gladać przy ul. 
Dąbrowskiego 33. dg 3684

Skład papierń
książek, przyległe mieszkanie do­
bre położenie, nisk* czynsz, ko­
rzystnie. Adres Kn-ter pO2n.

»dg 34 781

Jadalnia
elegancka tanio. Stolarnia. Bu­
kowska».__________ zdg 34 754

Sprzedam
fortepian skrzydio. Ratajczaka 
11 a. m, 2». dg 38S6-7

Samochód
mały — ekonomiczny, limuzyn« 
w dobrym stanie na chodzie Ku­
pie natychmiast. Oferty z P'»'}»" 
niem marki — ceny i warunKow 
do Kurjera Poznańskiego dg a »'jj

Kupię
bez pośredni ■ wa za gotówkę <io- 
mek lub willse w o-kolicy 
nia Mende, Zgorzelec p.
tał. zdg i

Brylanciki
okazyjnie kupię po */»—'/»,J$ara ' 
Zgłoszenia Kurjer PnznańsKt

zdg 34 492 —

Gospodarstwo
młyńskie 82 mrg. w lesie szpilko­
wym koto Ostrzeszowa zamienię głowy, 
na dom/w mieście lufo sprzedam.
Oferty Kurjer Pozn, zdg 34 569

Stół sklepowy
z gablota, dobrze ułrzymany.^-" 
Oferty z wymiarem do Kurjer 
Poznańskiego zdg 34 528

Wannę
a, piec — kaemaliowana, piec — kaplelki, we- 

Wyspiańskieęo 15 — w- 
zdg 34 522 —.

pszczelny
Miód

tegoroczny lipcowy, 3
¿U®’- 5 U zł 30 gr. 1Ó kg 

Li 31450. opłacone, zaliczka. —
k:

opłacone, zaliczka. 
„Pszczoła“ Tarnopol, zdg 34 836

Kiełbasa małopolska
wieprzowa złotych 2.20. sucha 

oróż szynka z’otych
3.20. Kabanos suchy z’otych 3 za 
Kilogram, w 5 kilowych paczkach 
opłacone, zaliczka. — ..Pszczoła“, 
larnopol. Ząsteoęy poszukiwani. 
._______  zdg 34 835

Dom
czynszowy. Ostrów centrum 17 
mieszkań przeszło 5 tysinnv do- 

z?nr^ sprzedam 36 000,-.^■’’oszenia Kurjer
Poznański ng 14 016

Dom
'°'catorów, zabudowaniem 

gospodarczem ogrodem, rola, ła- 
iaclnem, Położeniu Szamotu- 

vu o-,Pr.i’';am 8 500 z Dowoduwyjazdu Zgłoszenia Maćkowiak 
bzamotu’y. Pakowa 4. zdg 34 747

Śrutowniki
StiPe's Patent

B? JwISkaclł, kulkowych poleca ze sk adu Markowski. PoznańJasna 160

Zegarek
męski, rfoty, kopertowy, 
dobrym stanie, pferty 
Poznański zdg 34 536 ___

(płaski)Kurier

Kupię kilka szaf
używanych z lustrami. 
Skład Ko-mti-owv

Wielka 25,
zdiT 34613

_ Tani

Willę
czynszowa, blisko 
Wp’aty 20 — 30 tysieiw. Z...0S 
nia Kurier Pozn. gde 34

Kupię
willę czyn«zo.vn. wpla- a w • fif, 
blisko tramwaju, najchę-n--J.. 
zarz. Oferty Ku-ięr PoznańsW 
" zdg 34 60! I____ ~

Mereżkarkę jcr
n-krçtarke kiw’e. -
Poznański »dg 34 ho-

wpłaty 4606 k m c O ter ty 
Pozn a ński zdg 34 boi —---
Kupie spiesznie dobrze zaproś 
d»onvSkład ko’enjaloy
z mieszkan^m. Oferty Kurief

?g 5272-34,37 Pozn, sta 34 83?
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panu.
Pokój

Czesława 17.-- *. 
zdg 34 o62

969 drobnych ogłoszeń w zwykłą sobie niedzielę, 
to dowód, iż „Kurier Poznański“ jest organem 

prasowym, w którym

Tokarkę I 8 pokojowe ,
1 do l1/» tatr, z śrubą pociągową.,' PO profesorz. -entgenotogu, cep-

zdg 34 645bryka rowerów, 
telef. 10-33.

ul.

Linoleum
brązowe używane 6X4 kupie. - 
Oferty Kur jer Pozn zd& ¿>4 oal

Walki
o traku, młyńskie, i gniotowniki 
używane kupimy. Podać cenę, do­
kładny opis, średnice dlugośc-l. — 
Zgłoszenia Szlachcin. pow. środa.

zdg 34 606

Komfortowe
piękne, czyste słoneczne centrum 
Wały Jana 9. w 8- czynsz. laO.— 
6 pokoi przyrąltżmoSeiami, du­
żym balkonem, wprost gospoda 
rza. zdg 1799

Dwu pokojowe
kuchnią 45 miesięcznic. ro,k zgó- 
ry. Solącą. Podolska 2. adg 34 843

Kupię dom
wpłacą 18 900. Adres wskaże Ku­
rier Pozn. zdg 34 635 

Kupuję
próżnąijjeczki. żelazne, o Pflrj» cą 
eOO itr? Oferty prószę sfeiero.wac 
pod adreseni Hurtownia Kolo­
nialna Waeta-w Góra, Ostrzeszów 
________  zdg 34 .627

Parcelę
Wilda—Debiee kupię Oferty 
cena, miejsce Kurier Poznański 
_______ zdg 34 704

Wóz
rieżnieki do przewożenia mięsa.

Jedno
dwuosobowy, centralnemu niekrę- 
pujacy. Grottgera 14 — A

¿d.sr 34 SIO ______,
Pokój

frontowy 1—2 osoby. Małeckiego 
13 — 5.______________ ad« 31 807

Pokój
Pi erackiago 8 — 12_____zdg 34 720

Pokój
Pierackiego 19 ’roni H. m. 6.

adg 54 717__________

Pokój
Lakowa 16 — *>■ zdg 34 555

Zgubiono
jzke

Dwa frontowe
niekrepujące, balkonowy. Kocha 
15a, m. 2. ______ _ 34 ¡»»o

Pokoje
telefon. Matejki W — 

zdg_34_715_

Pokój
frontowy, elektryczność. Popllń 

.............. adg 34 707

Fredry
ad« 34 709

Elegancki
jokój utrzymaniem. Daiałvńskieh 
! _ 8. ____zdg 84 700

Niekrępujący
tani na Wildzie Łazarzu. Oferty 
Kurier Poznański zdg 34 697

Przy Zamku
solidnym wygodami. Zy sm unta 
Augusta 10 a — 6. zdg 34 552

' i6.MSŻvKABPOKOJU

Pokoju
czystego, niekre.>n.i.aeeęo, jedno, 
osobowego, śródmieściu .od 1 
września Oferty Orędownik, Po­
znań ad 84 650 ______ ___

brązową teczkę. skórzana z 
darni, piątek wieczór, kino 
godz. 21. Łaskawego znała««! 
proszę zwrócić '

za nagrodą
Staszica 21, m 10 ,w?"‘'t5lni7e,,.B2. 
dać, gdzie można odebrać. Zwrot 
dowodów proszony, 3d'yz,iSJS^«l 
egzystencja rodziny. rug aa nw

Zaginiony .
pies czarny pokojowy znajduje 
się Wały Jana Hi 10, m. 6.

zdg 84 679 ______  ..

Pokój
»dg 34 681

Łąkowa
4 solidnemu

Próżnego
urzędniczka, ewtl. za konwersa­
cję francuska- Oferty Knrjcr 
Poznański zdg 34 499_____ _

Dwuosobowy
ciepły i czysty od 15. 9. Łazarz.. 
Jeżyce. Oferty Kurier Poznański

zdg; 34 502 ______

Pokoju
okolicy Piekar.-Oferty cena Ku­
rier Poznański zdg 3-1 516

zdg 34 722

Frontowy
ewtl. dwuosobowy. Jasna 6)7 
m. 4.__________________ zdg 34 721

Małżeństwu
Długa 8 — 11._______ zdg 34J585

Most Kaponiera
Focha 4, m. 5. telefon, fortepian, 

zdg 34 874

Panu
elegancki z wszelfeiemi wygona­
mi łazienka telefonem wynajme* 
Piekary -5 parter, prawo,

dg 3 678 

Przyjmę
ucznia szkolnego na pokój ,ż cal- 
kowitem utrzymaniem tanio.Q — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 488

Pokój
krawcowej. Strzelecka 81 

zdg 34 489 ____
16.

Papierośnice
srebrna, monogramem K. K. ¥ 
złota podkowa zgubiono nocą 11. 
sierpnia. Oddawca, nagrodę. — 
Aleje Marcinkowskiego 17, m.

zdg 34 565

Poszukuję
skromnego pokoiku lub noclegu 
trzy razy ,,w- typod-riu. Oferty Ku­
rjer Pczraftslc ?,dg 34

Studentka
poszukuje pokoju jasnego, czyste­
go. w okolicy śmadeckieit. nie-, 
drogo. Oferty Kurier Poznański 

zdg 34 535

Futra
najtaniej reparacje. nw^artd«ftc5e 
i nowe — wykonuje fachowo. Ki 
taiczaka 11, dom ogrodowy, dru- 
gie wejście^ parter grawo, m. 92.

Greif
Cieszkowskiego 8 od 24 lat

detektywne
biuro. Wywiady, obserwacje, do­
chodzenia. sd.g-32«j25

Pończochy . skarpetki
dobre tanio tylko w firmie

„Haftoplis”
Stary' Rynek 6, «Wiankowa), - 

Pr 4o6 i ¿ilu

Pokój
solidnemu panu 1, 9. Pólwiejska 
19. m. 6.______________ zdg 34 678

Skryta
7, mieszkanie 7. jeden-, dwuoso­
bowy zdg 34 669

Słoneczny
wygodami (Utrzymaniem'». Kwia­
towa 3 — 3. zdg 34 797

Słoneczny
1—2. Skryta 14 - 3 zdg 34 786

39
Słowackiego

Próżnego
obszernego.' kulturalnym domu 
używaniem kuchni,, śródmieściu 
Soiaczu, poszukuje 'urzędniczka 
Oferty Kurier Pozn. zdg 34 804

Pokoiku
tsnłpgo od zaraz szuka pani. ~ 
Oferty Kurie’ Pozn zdg 34 708

Pokoju
do 20 zł. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 34 814 _____

Nauczycielka
utrzymaniem Waiaeh Leszczyń­
skiego. Oferty Kurier Pozn.

■ zdg 34 574

zdg 34 742 17. LOKALE

Słowackiego
33 — 17. zdg 34 741

Futra
najtaniej reparacje, modernizacje 
i nowe — „wykonuje fachowo. tta-

Znana
wróżbiarka Adarelli przepowiada 
z cyfr, kart, ręki. Przyjmuje19 
rano do 9 wieczór. Poznąn, Pod­
górna 13. mieszkanie 10. front.

zdg 34 557/S ________ ■

Służąca
a dobrem gotowaniem uezciwa, — 
czysta, •długoletnie świadectwa 
poszukuje posady od 1. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 34 61.6

Zamek
Zygmunta Augusta 10 a. mieszka- 

Skład ¡nie 10, jedno- dwuosobowy.
kolon jątri z pokojem i kuchnią.!.----------------zdg 34 50o—.------ _
Chociszey. ¿kiego 4o. __zdg 34 babi FrOUtOWy

Pięciopokojowe 'Marszalka Piłsudskiego 5 ”5, 
pierwsze piętro. Małeckiego 21. «biądy^ zd£t 04526

Frontowy
Kraszewskiego 13 — 13, 

zdg 34 74«

Skład |
Alejach Marcinkowskiego; 

UO wynajęcia czynsz 300,— Zgło-i 
' Kurjer- Poznański. i

zdg 33 749 _____ I

przy

szenia

2 a
Podgórna

9, utrzymaniem, zdg 34 823

Zd^r 34,§?7,

13. SZUKA MXESZK.

Sędzia
emeryt. pasz?uk de i-pokojowego 
balkonem, tytko piętro, paździer­
nika. od gospodarza — Jeżyce 
lub f jaiza^z. Oferty ceną Ku­
rjer Poznański zdg 34 517

Pólwiejska
2 — 6 (utrzymaniem), pianino 
także kształcącym, zdg 34 822

Przepisywanie
maszyna, pisanie wszelkich wnlib 
®ków najtaniej Wrocławska 22. 

zdg 34 789

2«.
Ml

NAUKA

Poszukuję t Przyjmę
ubikacji na pracownię obuwia.’uczniów lub t,c?ennlX®
Oferty Kurjer »a?VrtS.

la«! Kurjer Poznański zdg 30 298Skład
pokojem, okolicą gpłfąćija'. PŁKiej 
siecznie;?; PftdoKką«,<r.JMft49..zdg.,34 R-Í2

Emeryt
poszukuje pokoju ż kuchnią na
1 lub 2 piętrze. Jeżyce, Łazarz,, DWUOSObOWy
Ma^Tćurter Pózir zdg 34 5TO1<>S1!e'»fr0,lt* <Ju4y* elclatr.,, pościel pożą- 
ma Kuijer^zn^zagjMA^--------- dana. Małżeństwo kuchnią. Szy-

Elegancki
pokój. Pierackie.go 17 — 8. 

zdg 34 737

Pokoik
Wierzbięcice 39 a — 10. zdg 34 756

3 pokojowe
komfort poszukuje emeryt, Ofer-

mańskiego 9, m. 8.

Składu
mieszkaniem ezukam. Oferty Ku-, 
rier Pozn. zdg 34 727

Bu18. DZIERŻAWY

Polonistka
mioda 55 pełnerni kwalifikacjami 
dótychćiias' /nauczycielka gimna­
zjów warszawskich, poszukuj* 
lekcyj w gimnazjum, szkole nan- 

śdlowmj łub seminarjum w Pozna 
niu. Tek 14-68 od 1—6 lub oferty 
Kurjer Poznański zdg 34 <>32

dabry-kupię. Oferty Kurjer Po- ty Kurjer Poznański źdg 34 505 
snąński zdg 34 817 --------- --------------------------------------

Stół
rzeźnlcki z płytą marmurowa, — 
oszklenie kupię. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 34 815

Komfortowego
mieszkania dwu- trzypokojowego 
z łazienką w okolicy Parku. Wil­
sona poszukuje dobry płatnik- — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 511

Jednoosobowy
Plac Działowy 6. m 8. 

z d g 34 549

»dg 84 550 Pokój
.iftflno iv»b dwuosci»*;>vy do wyna­
jęcia, B. Sczanieckdej 10 — 3«

Edg 34 753

Jezioro
wydzierżawię. Zgłoszenia Maj. 
Toniszewo,; pow. Wągrowiec. '

zdg 34 427 

Gimnazjastów
przyjmuje nauczy cle! na, stańcie. 
Opieka .rotfeicićłck.a — pcrooc.na: 
uce. Wskfiże Kurier Pnzuański

Żdig 34 534 , ,

Klatki
utrzymaniem solidnemu panu. — 
Woźna 1% m. 7. zdg 34 610

36
Stroma

zdg 34.752

Parcele
Dębiec kupię wielkość cena. - 
Oferty Kurier Późn. zdg 34 738

(^S^owynajecta’

, Skłart
2?“3atesów ą pokojem próżny 
’¿°™y. ńom. punkt ruchliwy do 
jmajęem. Górna Wilda. 48.

Pokojn !
z kuchnią ewtl. mebl poszukuje U a 
kawaler, czynsz zgóry. Zgłoszenia 

Poznańska zdg 34 549Kurjer

2 pokoje
kuchnia, okolica placu Sapieżyń- 
skiego. Oferty Kurier Poznański

. zdg 34 616___________ .

4

kuchni- W®
a2.h^Í?nka% służba.inki ■ ’rf™. w.eJä.cie od zarazri-ś/Ji ou zaraz uo wy-

Ph.!?8'J1?1?13- Dr. Piechocki. — ęnemicAskiego 21. dg 3655

zdg 33 994 ,¡ab 5 pokoi w górnein śródmieściu 
na I piętrze na biura i mieszka­
nie przez dobrego płatnika, od 1. 
19. poszukiwane. Zgłoszenia do 
Kuriera Pozn. zdg 34 593________

„ Dla księdza
ła,V»n£'10vfe ¡nieszkanie. kuchnią, 
o/ejljia i służącej, tanio zaraz 
Wils8™?0 okolicy Parku
ski dg3654ferty Łurjer Po^-nań-

7 pokoi
ty &czh??fkru sionecsne, parkie- 
ióliknw,17 ^a^ony, łazienka ma­
tm- X8„ 0<]n»w!one pierwsze nie 
sonaWteon* 'tortmkowe Park Wf 
dar, „ą i1®., Wydzierżawi gospo- 
ner Ph^a¥f arnika. Ofert? Ku- -¿-Li^nafisi;] id|r 523

Ratajczaka
71, zdg 84 602

Dwuosobowy
z utrzymaniem. Trzeciego Maja 
3 a — 17. zdg 34 803

Próżny
frontowy, duży, inteligencji. .La­
kowa 13, m 3. zd,g 34 658

Klatki
korzystnie utrzymaniem. , Rataj; 
czaka 9 — 8 zdg 34 654

Pokoju
próżnego od gospodarza poszuku­
ję w centrum płace pół roku zgó- 
ry. Oferty Kurier Poznański 

adg 34 698

3—4
poszukuję

właściciel realności
dzierżawa zgóry Oferty Kurjer 
Puzńańekl zdg ¿4 795

2 pokoi
z kuchnią posiukuje w śródmie­
ściu pewny płatnik, l^ośred-nicy 
wyklueze.ua Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 34 787

Elektryczność
Nowomiejski 5 — 30. IX wejście, 

zdg 34 643

Pokój
umeblowany, elektryczność, ła­
zienka. Seweryna Mieiżyńskiego 
4. m. 5, wysoki parter, zdg 34 749

Słoneczny
balkonowy, dobrze umeblowany, 
solidnym. Skryta 2 — 8. zdg 34 74o

13. m. 5 .
Łąkowa

zdg 34 731

Pokoje
obiady. Dabrow-skie^o 23 — 8.

Przyjezdnym
Dąbrowskiego 23.... 8. zdg 34 336

Polowanie
6 tys. mórg na grubą zwierzynę, 
niedaleko Poznania poszukuję .so­
lidnego wspólnika. Roczna dzier­
żawa ca 1 (MU) z!. Zgłoszenia Ku­
rier Poznański zdg 34 671

Profesor
giran. przyjmie .¡p^aclę jako ma»- 
czy ciel domowy )u*h iiMńa. Zgłoę-iŁ.. 
Kurier Poznański zdg 34 694

Długa 3
Pokój
1>3.

Niekrępujący
fortepianem. G. Wilda 43 

zdg 34 567

zdg 34 837

14.

Resztówki dwieście mórg 
inwentarzem, żniwami, 

dworek
objecie 6 000. trzystamorgowe — 
objącie 14000, wydzierżawia. No­
wak, Poznań. K—.marska 15.

. Zdg 34 772

Pensja
dla uczennic, Opieką rodzicielską, 
fortepian,.pomoc we franueskieni 
do matury. Mostowa 30, m. 10.

zdg 34 792

R°ac4aw;ctc^S!a p«’’6dęk (willka) 
kiej oS’ik? 89 . oryy grunwaldz- 
Kaiiris. o M wynajmie gospodarz.& Fo-

pokoje, kuchnia, wprost gospoda­
rza, dzierżawa z.góry, poszukuje. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 824

kuchn 2 pokoje
_?ł Tnfori575 ,ib[?cf0'rmac^

Wv,. , Duży
Młyńsk» iroystIlycl1 tnieazkań. — -iiągLa 12. parter, zdg 34 588 

k,.mf trzypokojowe
ę5- Patrppn

3 pokoje
z przynależncSciuiui urzędnik 

-j- emerytowany o.d 1. 19. 35. poszu-
zdg 34 oo9 kuję. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 34 571

15. POKOJ^UMEBL.

Frontowy
kbkijíielona

108  Trięciopekojowe
Czter opoko j owe 

Trzypokojowe 
Dwupokojowe

92,-

65,—

Mickiewicza Majątki; sześćset, pięćset
13 — 5. zdg 34 564 czterysta, trzysta

morgowe, dwieście mórg okazyj­
nie wydzierżawię. Nowak,.. Po­
znań. Kramarska 15.. telefon 16-89 

zdg 34 761

la skrzypek
wielki repertuar, koncert-dahcin«; 
wolny. Miejscowość obojętna. —-o. 
Ofertji Kurier Pozn. zdg 33 73S ’

Miły
frontowy, elktryczność. Piekary 
25 — 10. zdg 34 563

Pokój
Grobla 17, m, 21. zdg 34 568

Dobra egzystencja!
Skład koionjainy i artykułów 
opałowych, miasto powiatowe, 
zaraz da wydzierżawienia. Ofer?

Trio
¡dobrze zgrane, akordeon, śpiew, 
wolne. — Leszno, poste-restante 
„Trio“; zdą 34 524 ;

Dwuosobowy I zaraz da wydzierżawienia. tJłęr-1 tanio sprzi
Różana 10 a — 8, zdg 34 559 ty Orędownik. Poznań ad 34; 699 Hoffmani)

Repertuar
salonowy, klasyczny 80 bardztf 
tanio sprzedam,, Piekary 3. m. 2i'

Mg 34 796

Elegancki
jedno-, dwudobowy, frontowy, 
słoneczny, Odnowimy obiadami. 
Wierzb’ocice 5, mmszikanie .0, 
4^-8,

Wdowa
po urzędniku przyjmie 3 uczenice 
szkolne utrzymaniem — bez. Ka­
nałowa fi, parter, prawo.

adg 34 586 

Cieszkowskiego
6 — 7. inteligent._______zdg 34 585

Niekrępujący
ciepły. Babińskiego 7 — 1. 

zdg 34 621

IniormncV^Meri’ z klatki Od zaraz. Aleje Mar; in ormacm^Me^ c,ri|{Owsklego 1. m. 8. zdg: 30 299

Pokój
słoneczny. Wierzbiecico 53 — 7. 

zdg 84 294

WARSZAWA

40 _

,, . »Bg . Em - Es",
-Frankowskiego 2Ł zdg 31811

Pokój
męski, elektryczność solidnemu 
ianu. Fr. Ratajczaka 11 a. 8 wej- 
icie. m. 69. zdg 32 169

jedno- d 
mieszkanie 2.

Niekrępujący
iwuosobowy, Gru.Jnta 10. 

zdg 34 149

Pokój
duty Dąbrcwsk>ęgo 5, m. S. orz; 
moście teatralnym, zdg 3;

Siostrom
kształcącym sie lub panienkom 
nokój słoneczny, elektryczność, 
fortepian Górna Wilda 100. m. B 
___________ zdg 34 579 ______

Bardzo miły
niekrępujący. cichy umeblowany 
pokój ipb dwa przylegle u fewtu- 
ralhei osoby, początek Wtęrzbie- 
cic 1. 9. — później - ewtl. mse- 
szkżnie tanio oddam. Zgłoszenia 
Kurier Pozn.' adg 34 834

Wtorek, dnia 27 sierpnia.
6,30 audycja poranna; 12,65

___ dziennik południowy; 12,15 muzy-
¿dg34 642 ka salonowa; 13 chwilka dla ko­

biet; 13,95 koncer.; 13,30 z ryn­
ku pracy; 15,15 przegląd giełdo­
wy i wiadomości o eksporcie pol­
skim; 15,30 koncert w wyk. ork. 
wojsk.: 16,15 Mussorgski-RayeJ: 
obrazki z wystawy; 16,50 codzien­
ny odcinek prozy; 17 koncert w 
wyk. wileńskiej ork. kameralnej 
18 pogadanka pt. „Ptasie mleko"
18,10 wiersz Jerzego Liberta; 18,15 
„Cala Polska śpiewa“; 18.30 skrz, 
techniczna; 18,4# życie artystycz­
ne i kulturalne stolicy; 18,45 mu­
zyka: 19,15 koncert reklamowy;
19,30 piosenki płyty — duet wo­
kalny; 19,50 pogadanka aktualna;
20 wiadomości rolnicze; 20,10 ba- , 
pela Kujawska; 20,45 dziennik muzy 
wieczorny: 21 muz
sanki kabaretowe)
22,3# wiadomości

kładzie Tadeusza Markowskiego. 
(Tj. na wszystkie rozgłośnie^ P. 
R. — płyty); 8,20 program; 8,25 
wskazówki griktyczne; 9,15 z 
Warszawy; 9,30 Tr. .z Triestu 
przez Warszawę; 1137 z War­
szawy i Krakowa; 12,15 wesołe 
utwory w wyk. różnych orkiestr

wy; 19,30 muzyka Haendła i 
Mendelssohna (płyty); 19,50 z 
Warszawy: 20 skrzynka turyst,: 
20.10 z Warszawy; 21 solo na wi­
brafonie i cytrze (płyty); 21,10 
z Warszawy; 22,30 wiad: sport.; 
22,40 7, Warszawy.

mała orkiestra P.

PROPONUJEMY
„LAMPO WICZOM“
na wtorek:

19,00 Heiłsberg (291): Pierw­
sze utwory Schuberta, Brahm 
sa i Griega. 20.10 Frankfurt 
(251) Mozart: Symfonia C-dur 
i koncert fortepianowy. 21.10 
Hamburg (331,9): Tańce hisz­
pańskie różnych kompozyto­
rów. 21,50 Praga. Mozart: 
Kwartet smyczkowy A-dur.

Wtorek, dnia 27 sierpnia.
Radio-Paris — 29,45 koncert; 

22,50 muzyka taneczna. Koenigs- 
wusterhausen — 14,00 muzyczne 
rozmaitości; 18,00 rec. na flecie; 
22,30 konc, na ksylofonie; 23,09 
muzyka taneczna. Londyn ~ 29.00 
koncert z Queens Hall; 22,09 kon­
cert kwintetu; 23,15 muzyka ta­
neczna. Budapeszt 29,45 kon­
cert; 22,20 muzyka^ cygańska:
23-t0 Jazzowy. Sztutgart -(płyty), 13 Z Warszawy 18 » 20,10 słuchowisko muzyczne; 21,99 

muzyka lekka obca, i polska na;wesr>i„ mnzvkn. 22 sn miiTvts

Popławskiego, nal 23,45 m-zyka taneczna. Pra-kiego <płyty); 16.51 z Warszawy ga _ konc Symf z udx.
i Wilna 18ę9 pogacianka P- t- skrzyp,-, 21;69 śpiew; 21,50 konc. 
„Puszcza podzwrotnikowa w Po- kwartetu; 22,30 pi? Rzym — 
znaniu (wizyta w szklarni Par, :20,40 muzyka tat.czna: 22,90 
ku Wilsona); *8*7® życie Kult.*, koncert symf. 2? udz. fort. Mv«2.io« 

,art, l społeczne Poznania; JM5 lan — 20,45 ..Włóczędzy“ opt.
Poznań — 8,30 ąud. poranne z przeboje-filmowe 1 operetkowe na Ziehrera Wrocław — 20,10 kon- 

Warszawy; 8,Ę0 ..Pod znakiem organach WurUtiera (pit.); 19,05 cert ¿ymf. z uda. czeiiety; ¿2^8 
melodii —■ tadjoreportaź w «^program: 19.15 koncert reklamo-1koncert.

POZNAN
Wtorek, dnia 27 sierpnia.

wyklueze.ua


Strona 18 — Kurier Poraafeki, wtorek, 87 sierpnia 1935 = Numer

Lekcy)rry na fortepianie udziela dyplo­
mowana nauczycielka. Aleje Mar­
cinkowskiego Ł m. 8 (dom na­
rożnikowy). zdg 34 851

J^ZUr^POSAD?
Ogłoszenia do 30 słów dla paszo 
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

Dziewczyna
prowincji poszukuje posady w 
skromnym domu za małem wyna­
grodzeniem. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 34 530

Nauczycielka
dyplomowana, młoda, poszukuje 
posady. Oferty Kurjer Poznań 
ski sdjt 34 623

Pielęgniarka
Masarzystka

i zastępczyni pani domu sznka 
posady od 1 września. Oferty 
uprasza do Kur jera Poznańskie­go zdg 32 842

Rządca gospod.
żonaty lat 40. z diuższa pra... 
w postępowych intensywnyc 
znanych majątkach w F 
skiem. z ukończona szkoła 
cza w Niemczech, rzutki, 
giczny i zamiłowany w sw; 
wodziex zna dokładnie t 
ciężkiej , ziemi, buraków

w*» uiajaiKu
ciężkiej ziemi w Po 
przyjmie stała samodz 
de od 1. 10 br. lub pi 
skawe oferty Kurjer

zdg 32 623
Majster odlewniczy

doświadczony praktyk wsze<
posady. Zgłoszenia’ K, 

zdg 33 263
. Ogrodnik
11 Jat praktyki b. dobry facl 
W£c uczciwy, obowiązkowy 
dobremi poleceniami poszukt 
posady. Łaskawe zgłoszenia K 
rjer Poznański zdg 33 618

Adwokacki aplikant 
egzaminowany

kawaler, poważne referencj 
obejmie zaraz współprace u a 
wokata. .skromne warunki wzs 
przystąpi do spó’ki. Zgłoszeń 
Kurjer Poznański zdg 33 240

Młynarz

--- X,.
po w. Czarnków.

Ekspedjentka
rzeżnicka samodzielna z 
poszukuje pracy. Oferty J 
Poznański zdg 34 168

Bufetowa
poszukuje posady, mii 
obojętna. Zgłoszenia 
Kurjera Poznańskiego.

Młynarz
szuka posady 3-letnią p 
dobremi świadectwami.
< P.udzmski Wrzeszezyna 
Wieleń powiat Czarnków 
. zdg 33 605

Dentystki
je zaraz. Zgtoszema Kurjer'pö 
znanski zdg 34 304

Akwizytora
inkasenta na pensje i prowizje 
gotówka dcoOO zł przyjmie powai 
na firma. Ofe-ty Kurjer Pozn.

___ zdg 34 470

.u matine.T oiurc
wej przyjme, Gotówka 300 zł. - 
Oferty Kurjer Pozn zdg 34 460

TEATRY
Poznań, poniedziałek, 26. 8.

TEATR POLSKI — Dziś 
„Krzyk“, gościnny występ 
Stefana Jaracza.
Wtorek, 27. 8. „Krzyk 
gościnny występ Stefana 
Jaracza.

TEATR LETNI w Zoologu: 
Bśiś o godz. 8 rewja p. t. 
„Zaczynamy o 8-mej“.

KINA
Poznań, poniedziałek, 26. 8.

APOLLO: „Wiktor czy 
Wiktorja“.

CORSO: „Legjon Śmierci . 
GONG: Jej Królewska Mość. 
GWIAZDA: „10% dla mnie 
METROPOLIS: „Amok“. 
OŚWIATOWE T. C. L.: —

„Królowa szybkości“ oraz 
„Szarańcza i mucha“.

RENAISSANCE: „Stracony 
Express“.

SFINKS: .Śluby Ułańskie“. 
SŁONCE: Mały Pułkownik. 
ŚWIT: „Dama z nocnego

klubu“.
TĘCZA-Łazarz: „Platynowa 

Rlondynka“.
TĘCZA Wilda: „Siostra 

Marta est szpiegiem“
WILSONA: „Siostra Ange­

lika“.

Za
sumienne nauczanie 'kilku dzieci 
wzgh uczni, pragnę znaleźć utrzy­
manie w Poznaniu, by mieć moż­
ność kształcić się na uniwersyte­
cie (sierota). Łaskawe oferty do 
Kur jera Pozn. pod zdg 34 513

Panna
poszukuję posady do bufetu, zło- 
ży kaucji 50 zł. Miejscowość obo­
jętna. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 34 521
Dziewczyna

uczciwa, pracowita szuka posady 
do wszelkich prac domowych. - 
Oferty Kurje Pozn. zdg 34 544

i ----- --------------------------------------- -
ań; Bufetowa

do lepszej cuŁiern’. poszukuje po- 
7». sadZ ““J Î5 9- tab 1 10„ miejsco- 
w« wosc obojętna Łaskawe zgłosze- 

ma Kurjer Po-znański zdg 34 539
Krawcowa

rg Węgła, 1,50, szuka posady w doim. 
m. Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 629
.a; Posługi
ski x gotowaniem na cały dzień szu­

kam. Oferty Kurjer Poznański1
zdg 34 619

h- Krawcowa
domowa szyje bieliznę, również 

«■ biustonosze, szuka posady. Ofer- 
_ ty Kurjer Pozn. zdg 34 607

Ekspedientka
obojętnej branży szuka posady 

z ewtl. ztłoży kaucje. Oferty Ku-
rjer Poznań&ki zdg 34 785

Szukam
posługi z gotowaniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 34 760

e. Panienka
d- szuka posługi od p-ierwszego. —
1. Oferty Kurjer Pozn. zd.g34 748 ia "—' ------------------——-

Kucharka
z dobrem gotowaniem, do wszyst­
kiego szuka posady od 1. Oferty 

i- Kurjer Pozai zdg 34 845
o Panienka
" skromna, muzykalna, robótki — 

przyjmie posadę do dzieci. Zglo- ( 
szenia Kurjer Pozn. żdg34 83i

r Nadzór d
książkowa - kasjerka, osoba zau- g 
fana szuka posady na majątku, 0 
ewtl. jako zarządczym mniejszego

fidomu. Łaskawe oferty do Ku- - 
a rjera Poznańskiego zdg 34 680
? , Pani p

młoda sznlka posady gospodyni n 
do samotnej osoby Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 34 572 -

® Książkowa „
biuralistka poszukuje posady. — D 
Oferty Ku.jrer Pozn. zdg 34 579 k

Służąca -
_ dobra, «czciwa, poszukuje poea- 
_ dy łub posługi. Oferty Kurjer ¡r 

Poznański zdg 34 566 S!
Osoha n

starsza poszukuje posady do sa- 
modzielnego prowadzenia domu. 
Łaskawe oferty Kurier Poznań­
ski. zdg 34 735 u<

Dziewczyna ?j
z prowincji, czysta, uczciwa, go­
towaniem. świadectwa sznka pra­
cy do lepszego państwa. Oferty uc
Kurjer Pozn. zdg 34 730 ;po

t» 3 ’iznDziewczyna —
z prowincji, lat 1S, zdrowa, silna, 1 
szuka pracy do dzieci. Oferty Ku- uc 
rjer Pozn. ad g 34.709 i sa— rj<

Panna —
inteligentna, z dobrem szyciemJ 
nieco robótkami i prasowaniem, ks 
szuka, posady do starszej parni lub po 
bezdzietnego małżeństwa. Zglo- wi 
szenia do Kurjera Poznańskiego i ra 

zdg 34 «M —
Starsza la(

poszukuje posady gospodyni za zn
utrzymanie. Oferty Kurjer Pozn. w

zdg 34 397 i;
Skromna ot

uczciwa szuka miejsca z gotowa- 
męjn od 1 0. 35 do 2 lub 3 osób. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 655 i

Starsza )sa
dziewczyna wiejska, uczciwa, z “ 
gotowaniem, poszukuje posady od
1. 9. Oferty do Kuriera Pozn. do!

zdg 34 647 Ma
Gospodyni —

dobrem gotowaniem pieczenie 
ciast, poszukuje -po-sady. Oferty pos 
Kurjer Po zn a ńsk i z dg 34 634 ja k

Sierota zna
skromna pros: o jakiekolwiek za­
jęcie, ma 3-le'nj kurs szycia, zna 
prace biurowe, ekspedycję oraz rut 
wąszelkie prace domowe, najchęt- rze 
mej na prow ncji od zaraz lub Of 
poamej. Zgłoszenia Kurjer Pozn. —

zdg 34 632

dobrze polecona sznka posady do 
wszystkiego. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 34 694

Gosposia
szuka posady do samotnej osoby. 
Oferty Kurjer Pozn. zd,g 34 584

Dziewczyna
z gotowaniem poszukuje posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 583

Nauczycielka
rutynowana wychowawczyni, s 
bardzo dobremi świadectwami, 
poszukuje posady. Łaskawe ofer- 
ty do Kurjera Pozn. dg 3679

Dziewczyna
gotowaniem, praniem, długie 1 do­
bre świadectwa. kochająca dzieci, 
szuka posady lub posługi. Oferty 
Kurjer Pozn: zdg 34 581

Knpiee
szuka posady magazyniera łub 
inkasenta za złożeniem kaucji. 
Oferty Knrjér Poznański 
________  zdg 33 189

Krawcowa
aknratna biegła i tania po do­
mach i w dom przyjmuje, szuka 
posady. Oferty Kurjer Poznański

. zdg 33 256

Wychowawczyni
^długoletnie świadectwa, szycie, 
niemiecki, kocha dziec; przyjmie 
posadę. Oferty Kurjer Pozn.
 zdg 32 772

Młodsza
dziewczyna prow: ncji zauian 
szuka posadv małem gotowan’err 
Oferty Knrrni Pozn. zdg 33 277

Skromna
dziewczyna poszukuje posady z KO ogrodnik
Q t1O?łr^fm’<f>,?rSZ?'s'tkAes:o ocł,1- wy *"b innej 
9. 1935. Oferty Kurjer Poznański runkach. OD

Ogrodnik

zdg 34 589 <u»uuvu. C/1CI
ski zdg 34 443

-VI klasy.

«mu.

Poznań, ni. Skarbowa 5 
Wp?sy

codziennie od 11 — 13 do I-
Zbiórka

dzieci we wtorek, 3 wrześrra, o godzi­
nie 8,30 na dziedzińcu szkolnym.

Nabożeństwo
w kościele św. Marcina o godz. 9,30. 

zg H678 Ks. Prof. Dr. Mazurkiewicz.

Krawcowa Posady
poza dom Ofeity Kurjer Pozn. 

zdg 34 719
Krawcowa

zdg 34 718
Dziewczyna

gotowaniem dobremi 
twami poszukuje posady 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 34 716
Dziewczyna

.religijna, szuka 
go z gotowa-

zdg 34 705
Nauczyciel

lat 29, energiczny, prafct. 
posady prywatne,' '— k’i j nai.

wychowawęą łub innej

:rty
za.!g 3-4 440
250,—

kaucji złoży młodszy robotnik za 
otrzymanie jakiekolwiek p racy

Praczka
akuratns czyś o pierze, szuka 
prania. Oferty Ku»jer Pozn. 

 33 193.
Biuralistka

ze znajomością maszyny, steno- 
grafji. korespondencji poszukuje 
P,r?ktyki. Oferty Kurjer Poznań ski zdg 33 021

Bieliźniarka
ładnie tanio szyję naprawia, ce-

tnej ja- ruje szuka posady Oferty 
j. Ofor- ner Poznański zdg 33 027

Pedagog
ykształcenie wyższe, po- 
odpowiedniego zajęcia

zdg 34 695
Dziewczyna

z gotowa-

Ku

Skromna
osoba .poszukuje posady z goto­
waniem od zaraz lub od pierwsze 
go. Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 028

Młoda
poszukuje 

urjera Po-

Dziewczyna
e po- 
Ku-

Kasjerka
i osoba zaufana szuka

Mężczyzna
sumienny i pracowity z 

handlo- 
niemiec-

za jęcia od zaraz.'

Posłngaczka

zdg 33 266
Praczka

polecona szuka prania. 
Kocha 51. m. 10.

zdg 34 320
Poszukuję

ero lub 
^ffií'ek 'nnej. Złoże kaucje 

300 zł. Oferty Kurjer Po-

Krawcowa

Panienka
n. zdg 34 419

,-„„„„ „„J
rości, miejscowość 

erty Kurjer Pozn
goś
Ob

LSLUiiuij;
obojętna. - 
. zdg 34 474

Inteligentna
poprowadzi gospodarstwo domo­
we, najchętniej samotnej osoby. 
Miejscowość obojętna Oferty

Poszukuję
posady. « dobrem gotowaniem,
wiejska, długoletnie świadectwa. „x.CJ!,uuwusc ooojetna o- Oferty Kurjer Pozn. zdg 34 589 Kurjer PoznańslS zdg 34 475

fitrajKOw i z. p. wydawnictwo nie odpowiada xa dostarczenie pisma, 
prawa domagania aie niedoatarczonych numerów %ub odaxkodowania»

UŁATWIA ••• • •• • 
RÓWNOMIERNE i SEZBOLEINE

•••••••OPALANIE

Pracowitego
człowieka potrzebujemy na pro­
wincje kaucja bankowa. Oferty 
Polski Przemysł, Aleje Marcin­
kowskiego 14. zdg 34 702

fig 13 499

Dziewczyna
JTZynia-

Urzędnik gospodarczy
kawaler, lat. 30, z ukończona 
szkolą rolnicza. 9-letnią praktyka, 
energiczny organizator pracy po­
szukuje posady zaraź lub od 1 
października Łaskawe oferty 
Kurjer Poznański zdg 33 557

Młodszy pomocnik
,z branży kblonjalnej i delikate­
sów na miasto powiatowe może 
sie zgłosić z podaniem pretensji 
i fotografia do Kurjera Poznań­
skiego ng 13 935.

2 uczni
do mego składu żelaza od zaraz 
przyjme. gt Twardowski, ■ Po­
znań. Stary Rynek 79.

 zdg 34198
Zduni

do większych robót potrzebni za- 
raz.n Zgłoszenia pi. Wolności 17. 
m- 31. ng 13 926

potrzebna, 
m. U.

Służąca
Wielkie Garbary 29. 

’ zdg 34 491
Techniczka

dentystyczna, dobra potrzebna, — prowincja. Oferty podaniem wa­
runków Kurjer Pozn. zdg 34 510
Dekorator - plakatowiec
poszukiwany na dorywcza pracę 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 34481

Pomocnik
fryzjerski .potrzebny zaraz, ł£e- 
grze. Kościuszki 5. edg 34 611

Szwaczki
na koszule wierzchnie mogą sie 
zgłosić zaraz. Bielizna Wielko^ 
polska. Wielka 21. zdg 34 487

Pomocnik
fryzjerski zaraz. Fabryczna 6. 

' zdg 34 545
Służąca

Łąkowa 8— 8. »dg 33 512
Potrzebna

panienka do bufetu i obsługi 
ści. Adres wśkaże Kurjer Po

zdg 34 541

a -------------------------------- -•— 
a. Praktykantka

biurowa zdolna będzie przyjęta. 
27 Grudnia 2 — 7. zdg 34 893

> Służąca
- dobrze polecona, do wszystkiego 

>- potrzebna. 27 Grudnia 2 — 7. 
i- zd,g 34 802

Dziewczynę
pracowitą do wszystkiego. Fre­
dry 3, m. 9. zdg 34 710

Kucharka
rutynowana z dobrem gotowa­
niem do. małej rodziny potrzebna 
od zaraz lub 1. 9. Zgłoszenia oso­
biste łub pisemne do Irena Roz­
wadowska. Kościan. Aleje Ko­
ściuszki 24. zdg 34 518/9

Fryzjerka
potrzebna Marszałka Piłsudskie- 

19- zdg 34 -590
Introligator

młodszy woźny potrzebny. Zgło- 
szenia Kurjer Pozn. pod ng 14 920

Młodszy
pomocnik piekarski i chłopak do 
posyłek. Matejki 66. piekarnia, 

zdg 34 578
Fryzjerka

dzielna potrzebna, św. Marcia 24 
zdg 34898

Przychodnia
Górna Witóa 34 — 8. zdg 34 656

Dziewczę
do posyłek. Królikiewicz, Podgór­
na 6. , zd,g34 649

Kierownika
do kawiarnwestau racji kaucją 
od zaraz śpieszn-ie postukuje. — 
Wozniak, Sfe>zew. Kosićkiego 13. 

zd-g 34 637

Pomocników
krawieckich

do warsztatu na pierwszorzędną 
prace miarową ’ mundury woj­

skowe przyjm e W. Lewandowski
w„fc;,*7o^łaV-Siary Rynek 55. Wykwintna odzież na miarę.

zdg 34 594/5

Piekarz
obeznany wyjf.ekiem chleba, bu­
łek i ciast, poirzebny na wieś. — 
Oferty.świadectwami Kurjer Po­znański zdg 34 537

Magistra farmacji
z prawem Zarządu do apteki na1 omorzu (blisko Gdyni) od 1 

bfł Poszukuje. Spieszne»głoszenia .Drogerja, Ostrówek 7 
zdg 34 617
Kobieta

?nS2ł?ltJ>oIIVe3ia poszukiwana, sprzątanie składu raz tygodnio- 
wo. Oferty Kurjer Poznański

zdg 34 482

Praktykanta J
c/^?TffO„przyjm.ke Przedsiebior- E Ä.hÄ'699.°fer,y Kwrjer {

Ekspedjentka
obeznana z branżą gramofonową. 
Potrzebna. — K. Kłosowski u!.

Grądnia 6. zdg 34 600

J gotowaniem, potrzebna na wieś od zaraz. -— 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 3-4 598

F'

, . Panna
lat &Ä M

niem'. Zglolz/n"? K^'
zdg 34 739 iOin-

Służąca
do wszystkiego i ogródka tmtr,v nu Genslerowa, KopVzÄ 

zdtf34©t
Pierwszorzędny

pomocnik fryzjerski wodna

Służąca
potrzebna. Wierzbięcice 38 m « zdg 34 575 *

Przewodnik dla wystawy 
.. Przeciwalkoholowe!
ideowiec, inteligentny za utrz,. maniem 1 oplata dzienną 
może się zgłosić do 1. 9. PI. p„7 
górna 12 b, m. 8._____ zdg 34820

Wspólniczkę (a)
slL?d spożywczy. gotSw.

Pomocników
SaJ.!}.Iis.kich dzielnych zatrudni 
Królikiewicz. Stolarska 1. Zelii 
szenia 8 wieczorem. zdg 34809

Maszynistka
biegła polsko-niemiecka właan« 
maszyną potrzebna. „Rekord“ Pierackiego 10._______ zdg 34

Cukiernik

»potrzebny. Rynowiecki, - 
ejska 32. zdg 3467!

Apteka
poszukuje od 1. 16 35 Wb zaraz 
asystentkę. Zgłoszenia z poda- 
niem warunków do Kurjera Po znańskiego dg W5

Pokojowa
do wszselkich prac domowych. - 
Dąbrowskiego 3. mie-sakanie Ô. 

zdg 34 633

Poszukuję
ladniką piekarskiego, młods 
Kościelna 14. Piotrowski, 

zdg 34 737
Kucharka

ot.rzebna. Restauracja. Dąbrów- 
«ogo_53/55._________Zdg 34 736
Magister (a) iamneji

Jtrzebny (a) zaraz na zastęp- 
we czterotygodniowe. Apteka 
Jd „Koroną“, Bydgoszcz.

dg 3690
Marszantka

T»ią praktyka, siła pierw 
la potrzebna zaraz. — 
a“ Fiedry 4. zdg34768

Udzielę
«wady samodzielnej ksiad- 
obęznanej z prowadzę-

zdg 34 696
Wróciłam 

Lekarz - Dentysta

Św. Marcin 62. Tel. 51-37
zg 11 870 

Hnmor zagraniczny

-- Niechże pjmi szybko zeskoczy! . „
Chwileczkę, tylko ubiorę eię w mój strój sportowy.

(Prager Presse). S. r.

głoszenia przy końcu tekstu
--- i?------------- -— drugiej (?nb t„„Snn%,ironie czwartej (lub piątej) 100 gr. na stron.e
od 1-łamowego milimetra. Ogłoszenia ^knm^iil2® er‘ brzed wiadomościami potocznemi 200 gr 
wyżki. Ogłoszenia do wydani p^nnss^i^0*’-116 oraz 1 ostrzeżeniem miejsca 20% na.' 
do godz. 22 u stróża, do wydan!aPgiówneeo (Pw^iSlajen>7> d2 s°(lz' 18'30' w na3irSh-wypauw:a 
teraute do godz. 11,00, większ” dłużej wldłuTm^^*9' Rdr«’bnfi" d.° «• łl10- " dnl Pr,Znn

fześć mimem y rekíanSami 4 > * * WSi<uteK n*«*«jrV.. wyuawu.uiwu —iwi/ni nocu tylko ¿24%®^ mat8rjał »1*9
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